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Rolnicy protestują. 
Dlaczego?

Potwierdziły się 
przypuszczenia 
naukowców. Pod 
Oławą jest źródło 
geotermalne, 
chociaż jego 
parametry różnią 
się nieco od 
prognozowanych. 
Można je 
wykorzystać do 
celów publicznych, 
ale potrzeba na to 
około 40 mln zł...

Geotermalne 
źródło zastąpi 
węgiel?

Co będzie się działo? 

W weekend 
fi nał WOŚP

s.7

s.20-21

s.4

Bogdan Szczęśniak: 
- Długo wahałem się czy   
startować w wyborach

s.18-19

Obszerny wywiad 
z  burmistrzem miasta i gminy Jelcz-Laskowice 

WYMIENIAMY PIECE
MODERNIZUJEMY INSTALACJÊ C.O.

ZA£ATWIAMY DOFINANSOWANIE strona 7
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GMINA DOMANIÓW 
Inwestycje 

Do końca maja ma 
potrwać budowa drogi 
gminnej w Wierzbnie. 
Całkowita wartość zadania 
to ponad 2 mln zł

Chodzi o odcinek od skrzy-
żowania z drogą wojewódz-
ką nr 346 do skrzyżowania 
z drogą powiatową nr 1592D 

wzdłuż osiedla w Wierzb-
nie. Ma długość 775,76 me-
tra i zgodnie z zapowiedzią 

władz gminy droga zostanie 
wyremontowana na całej 
długości. Zadanie obejmuje 

wykonanie nowej konstruk-
cji drogi wraz z rozbudową 
kanalizacji deszczowej. Ma 
też być poszerzona tak, by 
bez problemu można było po 
niej jechać w obu kierunkach. 
Wykonana zostanie też nowa 
bitumiczna nawierzchnia oraz 
chodniki. Zadanie obejmuje 
także rozbudowę oświetlenia 
ulicznego.

Całkowita wartość inwe-
stycji to 2 304 996,66 zł, 
w tym 1 392 997,99 zł to 
wysokość dofinansowania, 
które gmina otrzymała w ra-
mach Rządowego Funduszu 
Rozwoju Dróg. Wykonawcą 
zadania jest Przedsiębior-
stwo Complex-Bud z Jel-
cza -Laskowic .  Zgodn ie 
z umową budowa drogi ma 

się zakończyć do maja tego 
roku. 

Jak to przy tego rodzaju 
pracach bywa, mieszkańcy 
muszą liczyć się z utrudnie-
niami, ale - jak zapowiada wójt 
Wojciech Głogulski - budowa 
będzie się odbywać w sposób 
jak najmniej uciążliwy dla 
mieszkańców.

(WK)

Budowa 

już TRWA

Ta droga gminna w Wierzbnie ma być przebudowana do maja
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Przebieg modernizowanej drogi w Wierzbnie

OŁAWA 

W sobotę 20 stycznia 
kilkanaście minut przed 
północą policjanci pod-
czas patrolu ul. 1 Maja 
zauważyli osobowego 
volkswagena, którego 
kierowca jechał tak wolno, 
że cała sytuacja wywołała 
niepokój policjantów 
związany z jego stanem 
zdrowia

Jak się okazało, to nie proble-
my zdrowotne, a ilość wypitego 
alkoholu wpłynęły na szybkość 
i sposób jazdy kierującego sa-
mochodem mężczyzny. Od 
33-letniego kierowcy munduro-
wi wyczuli silną woń alkoholu, 
a późniejsze badanie stanu trzeź-
wości wykazało blisko 2,5 pro-
mila alkoholu w jego organizmie.

Nie był to jednak koniec kło-
potów zatrzymanego 33-let-
niego mieszkańca powiatu. 
Policjanci usłyszeli zapytanie: 
- „Czy możemy się dogadać 
bez zatrzymania i zgłaszania?”

Mężczyzna zaproponował 
im przelanie na konto kwoty 
300 zł.

Gdy mundurowi poinformo-
wali kierującego, że swoją pro-
pozycją korzyści majątkowej 
popełnia kolejne przestępstwo, 
usłyszeli, że od zatrzyma-
nego, że podnosi „stawkę” 

i proponuje im 500 zł, tym 
samym swoim nieuczciwym 
zachowaniem pogrążając się 
jeszcze bardziej.

33-latek został zatrzyma-
ny i osadzony w policyjnym 
areszcie. Po wytrzeźwieniu 
usłyszał zarzuty i dobrowolnie 
poddał się karze.

Przypominamy, że za kiero-
wanie samochodem w stanie 
nietrzeźwości grozi mu do 3 
lat pozbawienia wolności, a za 
usiłowanie wręczenia korzyści 
majątkowej osobie pełniącej 
funkcję publiczną grozi kara 
do 10 lat.

(CK)

Jechał pijany i jeszcze 
CHCIAŁ dać łapówkę 
policjantom

Od 33-letniego kierowcy mundurowi wyczuli silną woń alkoholu, 
a późniejsze badanie stanu trzeźwości wykazało blisko 2,5 promila 
alkoholu w jego organizmie.

OŁAWA 
Sprawdzamy 

Skąd wziął się problem 
z nieświęcącymi lampami 
przy ul. Spacerowej?

- 2 tygodnie minęły, a ulica 
Spacerowa nadal ciemna - pi-
sze w mailu do naszej redakcji 
pani Agnieszka. - Podobno to 
awaria, ale jest pytanie, czy 
usuwanie awarii trwa miesiąc, 
dwa, trzy czy może dłużej? 
Bardzo mnie to interesuje, po-
nieważ rano na dworzec PKP 
idę właśnie tą ulicą i nie widzę, 
co mam pod nogami, chodniki 
nie są odśnieżane, a jedyne 
światło pochodzi z przejeż-

dżających drogą samochodów, 
czasami rowerzyści oświetlają 
ciemną ulicę. Jak długo jesz-
cze tak będzie? 

To nie jest pierwszy mail do 
naszej redakcji w tej sprawie. 
Temat pojawił się też przy 
komentarzach pod naszymi 
tekstami dotyczącym informa-
cji o modernizacji oświetlenia 
ulicznego w Oławie. 

Sprawdziliśmy. Brak oświe-
tlenia na Spacerowej to rze-

czywiście wynik awarii. Jakiś 
czas temu samochód uderzył 
tam w latarnię i ją uszkodził. 
Właściciel, czyli fi rma Tauron, 
wykonał prace naprawcze, ale 
podczas tych prac albo pod-
czas zderzenia samochodu ze 
słupem uszkodzono kabel zasi-
lający i... trwają teraz  kolejne 
prace naprawcze. Oświetlenie 
ma wrócić na ul. Spacerową do 
26 stycznia.

(WK)

Spacerowa wciąż 
TONIE w ciemnościach

Oświetlenie ma wrócić na ul. Spacerową do 26 stycznia
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AGENCJA 

POCZTOWA

O£AWA ul. 3 MAJA 4H
(ci¹g sklepów pomiêdzy 
wie¿owcem a PKS-em)

 LISTY POLECONE: 

 PACZKI 

 REALIZACJA PRZELEWÓW 

 SPRZEDA¯: 

WYSY£KA 
     i ODBIÓR

krajowe i zagraniczne: 
WYSY£KA i ODBIÓR

(OP£ATY, RACHUNKI)
ZNACZKÓW, KOPERT,  

POCZTOWYCH, WIDOKÓWEK
Czynne: pon – pt 9:00-17:00

sobota 9:00-12:00
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POWIAT 
Ważne 

W 2023 roku funkcjona-
riusze Komendy Powiato-
wej Policji w Oławie wdro-
żyli 81 procedur niebie-
skiej karty. Pamiętajmy, 
że na przemoc w rodzinie 
nigdy nie można pozosta-
wać obojętnym

Reagujmy i nie zostawiajmy 
osób z problemem samych. 
Warto pamiętać, że brak re-
akcji, to ciche przyzwolenie. 
Każdy, kto chociażby przy-
padkowo stał się świadkiem 
takiego zachowania, powinien 
działać. Przemoc domowa, 
to zjawisko które się nasila, 
a szybka reakcja może wiele 
zmienić: uświadomić ofi arę, 
ograniczyć poczucie bezkar-
ności agresora i dalszy rozwój 
konfl iktu. Jest wiele instytucji, 
w tym Policja, które w takich 
sytuacjach służą pomocą. 

W komunikacie funkcjona-
riuszy czytamy: - Jeśli jesteś 
ofi arą przemocy domowej nie 
wahaj się powiadomić o tym 
służb. W trosce o zdrowie 
i życie twoje i twoich naj-
bliższych, nie pozwalaj, by 
sprawca pozostał bezkarny.

Obok przedstawicieli jed-
nostek pomocy społecznej, 
gminnych komisji rozwiązywa-
nia problemów alkoholowych, 
oświaty i ochrony zdrowia, to 
policja jest zobowiązana do 
podejmowania działań w przy-
padku podejrzenia wystąpienia 
zjawiska przemocy w rodzinie. 
Działania te podejmowane są 
w ramach procedury tzw. „nie-
bieskiej karty”. 

Celem przeciwdziałania 
przemocy w rodzinie jest za-
trzymanie przemocy na etapie, 
który nie wypełnia jeszcze 
znamion przestępstwa. 

Policjanci deklarują: - Reali-
zując swe ustawowe obowiązki, 
reagujemy na każdy sygnał do-
tyczący możliwości wystąpienia 
zjawiska przemocy. Podejmuje-
my szereg inicjatyw, które mają 
na celu utrzymanie na wysokim 
poziomie zadań, realizowanych 
w tym obszarze. W tym celu 
udostępniamy kanały komu-
nikacji dla obywateli, które 
wspierają działania w zakresie 
przeciwdziałania przemocy 
w rodzinie. 

GDZIE ZGŁOSIĆ SIĘ 
PO POMOC? 

- Osoby, które jej poszukują 
mogą korzystać z bezpłatnej 
mobilnej aplikacji pt. „Twój 
parasol”, zawierającej materiały 
edukacyjne oraz umożliwiającej 
dostęp do bazy organizacji, ofe-
rujących wsparcie, jak również 
dającej możliwość przesyłania 
informacji o zdarzeniach prze-
mocowych - tłumaczą przed-
stawiciele oławskiej komendy. 
* NUMER ALARMOWY 

112
- W sytuacji zagrożenia ży-

cia lub zdrowia wynikającego 
ze stosowania przemocy w ro-
dzinie, w pierwszej kolejności 
należy skorzystać z numeru 
alarmowego 112 obsługiwane-
go przez operatorów Centrum 
Powiadamiania Ratunkowego, 
którzy otrzymane zgłoszenie 
niezwłocznie przekazują bez-
pośrednio dyżurnym jedno-
stek organizacyjnych Policji 
właściwych miejscowo dla 
miejsca zdarzenia, pobytu 
osoby potrzebującej pomocy.

* APLIKACJA 
„ALARM 112”

- W sytuacji braku możli-
wości nawiązania połączenia 

głosowego możliwym jest 
skorzystanie z uprzednio zain-
stalowanej bezpłatnej aplikacji, 
uruchomionej przez Minister-
stwo Spraw Wewnętrznych 
i Administracji „Alarm 112”, 
która dostępna jest dla dwóch 
systemów operacyjnych: An-
droid i iOS. Aplikacja pozwala 
między innymi na zgłoszenie 
zdarzenia alarmowego, jeśli 
nie można wykonać połączenia 
głosowego. Pozwala również 
na dodanie adresów, pod któ-
rymi użytkownik najczęściej 
przebywa, takich jak dom, pra-
ca lub inne. Proces rejestracji 
wymaga wyrażenia zgody na 
dostęp do lokalizacji obsłu-
giwanego urządzenia (telefo-
nu), co umożliwi precyzyjne 
wskazanie miejsca zdarzenia 
z wykorzystaniem mapy.

*APLIKACJA 
„MOJA KOMENDA”
- Oprócz możliwości kon-

taktu z osobami obsługującymi 
telefon alarmowy 112, osoby 
dotknięte przemocą w rodzinie 
mogą kontaktować się telefo-
nicznie z dyżurnymi jednostek 
organizacyjnych Policji wła-
ściwych ze względu na miejsce 
zamieszkania. Dzięki aplikacji 
mobilnej „Moja Komenda”, 
osoby dotknięte przemocą 
w rodzinie mogą uzyskać 
dostęp do bazy danych zawie-
rającej informacje o wszyst-
kich obiektach policyjnych 
dostępnych dla interesantów, 
a także dane kontaktowe ponad 
8 tysięcy dzielnicowych z tere-
nu kraju, którzy wyposażeni 
są w telefony komórkowe, 
a także posiadają indywidual-
ne adresy poczty elektronicz-
nej. Istnieje zatem możliwość 
nawiązania zarówno kontaktu 
telefonicznego jak też prze-
słania korespondencji e-mail 
do właściwego dzielnicowego.

Dzięki usługom lokalizacyj-
nym dostępnym w telefonie 
użytkowników aplikacji, od-
najduje ona najbliższy poli-
cyjny obiekt, wskazuje trasę 
dojścia lub dojazdu. Aplikacja 
jest dostępna na Google Play 
i Apple Store po wyszukaniu 
„Moja Komenda” lub za po-
mocą kodów QR.

* PLATFORMA 
„POLICJA E-USŁUGI”
- Na stronie internetowej 

Komendy Głównej Policji 
(www.policja.pl) dostępna 
jest platforma „Policja E-usłu-

gi”, również umożliwiająca 
kontakt z funkcjonariuszami. 
W ramach przedmiotowego 
portalu dostępna jest także 
online Centralna Książka Te-
lefoniczna, umożliwiająca 
wyszukanie danych kontakto-

wych jednostki organizacyjnej 
Policji właściwej dla miejsca 
zamieszkania.

* APLIKACJA 
„TWÓJ PARASOL”

- Dla osób doświadczają-
cych przemocy w rodzinie lub 

będących jej świadkami do-
stępna jest bezpłatna aplikacja 
mobilna „Twój Parasol”, która 
stanowi praktyczne i skuteczne 
narzędzie umożliwiające uzy-
skanie wsparcia i niezbędnych 
informacji. Aplikacja umożli-
wia dostęp do bazy organizacji 
oferujących wsparcie, jednakże 
na chwilę obecną są to jedy-
nie dane z terenu garnizonu 
stołecznego (rejon podległy 
Komendzie Stołecznej Policji). 
Aplikacja umożliwia m.in. 
dyskretny kontakt z wcześniej 
skonfigurowanym adresem 
e-mail, a także możliwość 
szybkiego wybrania telefonu 
alarmowego w nagłych przy-
padkach. Aplikacja jest dostęp-
na na Google Play i Apple Store 
po wyszukaniu „Twój Parasol” 
lub za pomocą kodów QR.

* POLICYJNY 
TELEFON ZAUFANIA 

DLA OSÓB 
DOTKNIĘTYCH 

PRZEMOCĄ 
W RODZINIE

- Dla osób chcących uzyskać 
fachową poradę możliwym 

jest także skorzystanie z tej 
opcji (tel. 800 120 226, czynny 
w dni robocze w godzinach 
09.30-15.30) . Telefon jest ob-
sługiwany przez policjantów 
z Biura Prewencji KGP.

***
Pamiętajmy, że dla urucho-

mienia procedury „Niebieskiej 
Karty” nie jest potrzebna zgo-
da osoby dotkniętej przemocą. 
Warto przypomnieć, że prze-
moc w rodzinie, zgodnie z art. 
2 ust. 1 pkt 2 ustawy z dnia 25 
lipca 2005 r. o przeciwdzia-
łaniu przemocy w rodzinie 
(t.j. Dz. U. z 2020 r. poz. 
218) oznacza jednorazowe 
albo powtarzające się umyśl-
ne działanie lub zaniechanie 
naruszające prawa lub dobra 
osobiste członków rodziny, 
w szczególności narażające te 
osoby na niebezpieczeństwo 
utraty życia, zdrowia, naru-
szające ich godność, nietykal-
ność cielesną, wolność, w tym 
seksualną, powodujące szkody 
na ich zdrowiu fi zycznym lub 
psychicznym, a także wywo-
łujące cierpienia i krzywdy 
moralne u osób dotkniętych 
przemocą.

W 2023 roku funkcjona-
riusze Komendy Powiatowej 
Policji w Oławie wdrożyli 81 
procedur Niebieskiej Karty 
oraz wydali 20 nakazów/za-
kazów. Nie bądźmy obojętni. 
Jeśli jesteśmy świadkami prze-
mocy w rodzinie, powiadom 
odpowiednie służby.

(KT)

Obojętność to przywolenie. 
Widzisz PRZEMOC? Reaguj

POWIAT 
Ostrzegali 

Podczas ostatniego 
weekendu - wyjątkowego 
dla babć i dziadków 
- dzielnicowi z oławskiej 
jednostki pokazywali, że 
każda okazja jest dobra, 
by rozmawiać z seniorami 
o bezpieczeństwie i meto-
dach oszustw

- Niech święto babć i dziad-
ków będzie dla wszystkich 
momentem do wspólnej roz-
mowy, podczas której warto 
przypomnieć najbliższym, że 
nigdy nie powinni wpuszczać 
obcych osób do domu i nigdy 
nie powinni przekazywać pie-
niędzy osobom nieznanym 
- przypominali funkcjonariusze. 

W godzinach porannych 
i popołudniowych „towarzy-
szyli” seniorom spacerującym 
po oławskim Rynku oraz ro-
biącym zakupy w sklepach na 
terenie powiatu. Rozmawiali 
z nimi o niebezpieczeństwach, 
na które nadal szczególnie 
narażona jest ich grupa wie-
kowa. Pamiętajmy, że oszuści 
w swoich działaniach są bez-
względni! Osoby starsze, co 
do zasady, znajdują się w za-

interesowaniu nieuczciwych 
domokrążców czy oszustów, 
dzwoniących na telefon sta-
cjonarny i podających się za 
ich najbliższych, przedstawi-
cieli banków, pracowników 
spółdzielni, fałszywych poli-
cjantów lub inne osoby godne 
zaufania. Aby osiągnąć swój 
cel, stosują dobrze wypraco-
wane techniki manipulacji. 

Podczas spotkania policjan-
ci rozdawali seniorom ulotki 
informacyjne oraz magnesy 
i etui na karty płatnicze. 

W apelu policji czytamy: 
- Pamiętajmy, by każdy telefon 
z „wyjątkową” okazją lub nagły 
problem rodzinny omówić 
z przyjaciółmi lub bliskimi, 
potwierdzając czy przedsta-
wiona nam sytuacja miała 

miejsce! Niech okres w którym 
świętujemy razem z babciami 
i dziadkami będzie dla wszyst-
kich momentem do wspólnej 
rozmowy, podczas której warto 
przypomnieć najbliższym, że 
nigdy nie powinni wpuszczać 
obcych osób do domu i nigdy 
nie powinni przekazywać pie-
niędzy osobom nieznanym.

(KT)

Świadomy SENIOR, 
to bezpieczny senior
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OŁAWA 
Plany i inwestycje 

Potwierdziły się przypusz-
czenia naukowców. Pod 
Oławą jest źródło geoter-
malne chociaż jego para-
metry różnią się nieco od 
prognozowanych. Można 
je wykorzystać do celów 
publicznych, ale potrzeba 
na to około 40 mln zł

W czerwcu 2021 roku Oła-
wa jako jedna z 16 gmin w kra-
ju otrzymała z Narodowego 
Funduszu Ochrony Środowi-
ska i Gospodarki Wodnej do-
fi nansowanie na badawczy od-
wiert geotermalny w ramach 
programu „Udostępnienie wód 
termalnych w Polsce”. Było 
to 10 094 610 zł. 800 tys. zł 
do inwestycji dołożyło miasto. 
1 września 2022 wykonawca 
odwiertu rozpoczął prace, 
a 4 listopada zaczęło się wier-
cenie. 

W kwietniu 2021 w rozmo-
wie z nami prezes Miejskiego 
Zakładu Energetyki Cieplnej 
Marek Gmiterek mówił, że 
przygotowywali się do tematu 
od 2018 roku we współpracy 
z naukowcami z Politech-
niki Wrocławskiej i AGH. 
Dla Oławy zaprojektowano 
odwiert geotermalny o głębo-
kości ponad kilometra, gdzie 
mała się znajdować woda 
o temperaturze 40 stopni C. 
Jeżeli przewidywania się po-
twierdzą, oławska ciepłownia 
chciałaby wykorzystywać 
wodę z wnętrza ziemi głów-
nie do produkcji ciepłej wody 
użytkowej w okresie letnim 
(obecnie jest podgrzewana 
przy użyciu węgla), a także 
do celów grzewczych zimą. 
Prezes szacował wówczas, że 
dzięki odwiertowi i powstałej 
pompie ciepła można będzie 
zastąpić jeden z dwóch kotłów 
o mocy 13 MW, które obecne 
wykorzystuje ciepłownia. Od 
początku powtarzał jednak, 
że budowa ciepłowni geoter-
malnej będzie bardzo kosz-
towna. Docelowo potrzebny 
jest bowiem nie jeden, a co 
najmniej dwa odwierty - jeden 
do pobierania wody, drugi 
do jej oddawania, oraz infra-
struktura, w tym sprężarkowe 
pompy ciepła o dużej mocy, 
które podnosiłyby temperaturę 
wydobywanej wody do wyma-
ganych 70 stopni Celsjusza. 

Na podstawie przeprowa-
dzonych badań i analiz na-
ukowcy stwierdzili, że pod 
Oławą znajdują się wody ter-
malne i można je wykorzystać 
do ogrzewania budynków za-
silanych przez Miejski Zakład 
Energetyki Cieplnej w Oławie. 
Władze miasta nie ukrywały, 
że ideą, która przyświeca 
zadaniu, jest zastąpienie jak 
największej ilości węgla wy-
korzystywanego w ciepłowni 
miejskiej ekologicznym źró-
dłem ogrzewania mieszkań. 

Odwiert badawczy miał 
potwierdzić założenia na-
ukowców, czyli sprawdzić, 
czy w Oławie jest odpowied-
nia temperatura i wydajność 
wody do celów, które zostały 
zaprojektowane. Ważne było 
to, ile będzie wody, jaka jest 
jej temperatura i zasolenie. 

Największe znaczenie miała 
ilość. Im jest jej więcej, tym 
większą moc cieplną można 
uzyskać.

Co wykazały badania?
- Prace fi zyczne związane 

z odwiertem badawczym za-
kończyły się na początku wrze-
śnia minionego roku - mówi 
Marek Gmiterek. - Dokumen-
tację z odwiertu przekazano 
miastu 19 grudnia, następnie 
marszałkowi województwa 
dolnośląskiego, który ma ją 
zatwierdzić w ciągu trzech 
miesięcy. Dokumentacja jest 
potwierdzeniem zrealizowania 
zadania, na które miasto otrzy-
mało dofi nansowanie. Odwiert 
był wykonywany w celach 
rozpoznawczych i ten cel 
osiągnięto. Wiemy, jaka jest 
tam woda, na jakiej głęboko-
ści, o jakiej temperaturze i co 
ważne - ile jej jest. 

A konkretnie? Jacek Pa-
kiet, pełnomocnik MZEC ds. 
badawczego odwiertu geoter-
malnego, tłumaczy, że projekt 
zakładał, iż pod Oławą będą 
dwa pokłady wody. Jeden 
o temperaturze około 32 stop-
ni, drugi o temperaturze oko-
ło 42 stopni. Po wykonaniu 
odwiertu okazało się, że tego 
cieplejszego pokładu nie ma. 
Jest tylko jeden o temperaturze 
wody 30-33 stopni Celsjusza. 
Badania wykazały też, że 
wody jest więcej niż zakła-
dano. Dokładnie 64 metry 
sześcienne na godzinę. - Re-
sumując mamy więcej wody, 
ale o niższej temperaturze niż 
przewidywano - mówi Pakiet. 
- Źródło znajdujące się pod 
Oławą spełnia jednak defi nicję 
źródła termalnego, ponieważ 
zgodnie z nią woda termalna 
to taka, która ma od 25 stopni 
Celsjusza wzwyż. 

- Wyniki przeprowadzonych 
badań pokazują, że w Oławie 
można stworzyć ciepłow-
nię geotermalną na poziomie 

2 MW mocy cieplnej - dodaje 
Marek Gmterek. - Co to ozna-
cza? Że można wytworzyć 
tyle ciepła, ile oławska cie-
płownia potrzebuje w sezonie 
letnim do podgrzewania wody 
w kranach. Obecnie, by to 
uzyskać, w sezonie letnim pra-
cuje jeden kocioł, który osiąga 
1,5 MW i spala przy tym 
250 ton miału węglowego 
w miesiącu. Sezon letni ma 
5 miesięcy, więc w tym cza-
sie ciepłownia spala łącznie 
1 250 ton miału węglowego. 
Mając ciepłownię geotermalną 
można by tego uniknąć. Jak już 
jednak mówiłem, jeden otwór 
to za mało, by stworzyć taką 
ciepłownię. Potrzebne są co 
najmniej dwa odwierty chłon-
ne plus wymagana infrastruk-
tura. Z naszych wstępnych 
szacunków wynika, że potrze-
ba na to około 40 mln zł. Anali-
zujemy propozycje NFOŚiGW 
oraz innych funduszy w te-
macie dofi nansowania takich 
inwestycji. Są oferty na po-
ziomie 50-55 procent, ale dla 
nas to zdecydowanie za mało. 
Tak niskie dofinansowanie 
oznaczałoby, że miasto albo 
spółka musiałaby dołożyć dru-
gie tyle, czyli około 20 mln zł. 
To są zbyt duże pieniądze 
dla takiej gminy jak miasto 
Oława, nie wspomnę o spółce 
MZCiE, która ma 10 razy 
mniejszy budżet niż miasto. 
Jeżeli pojawią się możliwo-
ści pozyskania 100 czy 95 
procent wartości inwestycji, 
chętnie skorzystamy i pój-
dziemy w kierunku budowy 
ciepłowni. Tylko wtedy taka 
inwestycja skalkulowałaby się 
ekonomicznie, czyli opłaty za 
ogrzewanie wzrosłyby symbo-
licznie. Nie mając stuprocen-
towego dofi nansowania, przy 
zastosowaniu sprężarkowych 
pomp ciepła o dużej mocy, 
które trzeba zastosować, by 
podgrzać wodę do wyma-

ganych 70 stopni opłaty za 
ogrzewanie, musiałyby być 
około czterokrotnie wyższe 
niż obecnie.

Dlaczego? Prezes tłumaczy, 
że wykorzystując wody ter-
malne spółka mniej pieniędzy 
wydałaby na zakup węgla, ale 
więcej zapłaciłaby za prąd, 
a ceny prądu są wyższe niż 
ceny węgla.

- Owszem, byłoby to roz-
wiązanie korzystniejsze dla 
środowiska - mówi Gmiterek. 
- Ale dla mnie jako prezesa 
spółki wyznacznikiem jest 
cena, którą ostateczne będzie 
musiał ponieść mieszkaniec. 

Prezes mówi wprost, że 
wyniki badań odwiertu nie do 
końca spełniły oczekiwania, 
ponieważ parametry źródła 
są niższe od oczekiwań, ale... 
- Jest co jest i jakieś perspekty-
wy są - dodaje. - Mamy otwór, 
który stanowi podstawę do 
dalszych rozwiązań w przy-
szłości. Teraz ograniczeniem 
jest nie nasza wizja czy chęci 
tylko kwestia fi nansowa. Jeżeli 
znajdą się pieniądze, będziemy 
się rozwijać w tym kierunku 
i już wiemy, co z tego możemy 
mieć. Niestety, OZE to nie jest 
tani interes, przeciwnie, są 
to bardzo kosztowne rzeczy, 
a my jako sektor ciepłowni-
czy nie jesteśmy nastawieni 
na zysk.      

Pytany o to, czy gdyby od-
wiert był głębszy, to udałoby 
się uzyskać tę oczekiwaną, 
cieplejszą wodę, Jacek Pakiet 
mówi, że zdania geologów są 
tu podzielone. Jedni uważają, 
że nie - ponieważ natrafi ono na 
skałę i dalej będzie już tylko 
skała. Inni mówią, że może 
to potwierdzić tylko wykonie 
głębszego odwiertu. Mówiąc 
o pracach przy wykonanym 
odwiercie dodaje, że firma, 
która je wykonywała, nie na-
potkała na większe trudności. 
Raz tylko przerwano prace, na 
około godzinę, bo natrafi ono 
na niewielką, jak się okazało, 
pustą przestrzeń i trzeba było 
sprawdzić, czy nie jest to np. 
źródło gazu. Szybko jednak 
okazało się, że żadnego zagro-
żenia nie ma i pracę natych-
miast wznowiono. Odwiert 
pokazał też, że wykonując 
kolejny nie trzeba wiercić na 
głębokość 1130 metrów tak jak 
teraz. Wystarczy 830 metrów, 
gdyż na tym pułapie kończy 
się warstwa wodonośna za-
czyna się źródło, a kończy na 
830 metrach. Pakiet dodaję, że 
za kilka lat budowa ciepłowni 
geotermalnej może okazać się 
tańsza niż obecnie, chociażby 
dlatego, że rynek się rozwija, 
więc pompy ciepła, które 
muszą być wykorzystane przy 
tym projekcie, zapewne będą 
tańsze i będą zużywały mniej 
energii elektrycznej, tym sa-
mym koszty eksploatacji też 
będą niższe. 

Bardziej entuzjastycznie 
do wyników badań odwiertu, 
a także potencjalnej inwe-
stycji, podchodzi profesor 
Mieczysław Struś z Politech-

niki Wrocławskiej, który od 
początku był zaangażowany 
w projekt. Jego zdaniem od-
wiert potwierdził to, co było 
zakładane w opracowaniu 
„Projekt robót geologicznych 
na wykonanie otworu badaw-
czo-eksploatacyjnego Oława 
GT-1 dla ujęcia wód geoter-
malnych w Oławie dla celów 
grzewczych”. Ba! Jest nawet 
lepiej, ponieważ źródło jest 
większe i o mniejszej mine-
ralizacji niż zakładano, co 
oznacza, że można je wyko-
rzystać także procesie leczenia 
chorób przewlekłych, a także 
rehabilitacji i profi laktyki oraz 
rekreacyjnie, a po uzdatnieniu 
nawet do celów spożywczych.  
Jeżeli chodzi o ogrzewanie, 
to od początku było wiado-
mo, że przy tak stosunkowo 
płytkim odwiercie (1130 m 
głębokości) konieczne będzie 
wykorzystanie jednej lub dwu 
sprężarkowych pomp ciepła 
(SPCDM). - Mając jednak po-
twierdzoną odwiertem wiedzę 
o istniejącym w Oławie geo-
termalnym ciekłym nośniku 
ciepła, powinno się  wykonać 
zgodnie z założeniami tech-
nologicznymi drugi odwiert i 
realizując  rzeczywiste pom-
powanie określić możliwą do 
wykorzystania masę wody 
geotermalnej, której wartość 
decyduje o mocy źródła ciepła 
- mówi. - Możliwe jest także 
znaczące zwiększenie źródła 
ciepła przez zabiegi intensy-
fi kacji dopływu wody do od-
wiertu, względnie wykonanie 
drugiego odwiertu o znacząco 
większej głębokości, względ-
nie  pogłębieniu wykonanego 
już odwiertu badawczego 
by dotrzeć  do cieplejszych 
złóż wody. Owszem, wiąże 
się to z kosztami, ale - co 
podkreśla - projektem tym od 
początku była i nadal jest zain-
teresowana m.in. Politechnika 
Wrocławska, która chciałaby 
stworzyć przy oławskiej geo-
termii laboratorium naukowo-
-badawcze i dydaktyczne.

- Jesteśmy zadowoleni z wy-
ników badań uzyskanych przy 
tym odwiercie i już prowadzi-
my rozmowy z NFOŚiGW 
i innymi podmiotami m.in. 
NCBiR na temat dofinan-
sowania projektu i  budowy 
ciepłowni geotermalnej w 
Oławie, gdyż zależy nam na 
tym także pod kątem projektu 
naukowego - mówi prof. Mie-
czysław Struś. 

- Niewykluczone, że Po-
litechnika też będzie mogła 
dofi nansować część zadań, a 
może znajdą się też inne in-
stytucje albo przedsiębiorcy, 
którzy zechcą się włączyć w 
ten pionierski w skali kraju 
projekt. Uważam, że to do-
piero dobry początek, w który 
warto inwestować i się anga-
żować, a dzięki współpracy 
wielu podmiotów pozyskać 
pieniądze na jego realizację z 
różnych źródeł. 

WIOLETTA KAMIŃSKA 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

Zbadali GEOTERMALNE źródło 
pod Oławą. Zastąpi węgiel?

W listopadzie 2022 roku rozpoczęły się prace wiertnicze

Dzisiaj po odwiercie została tylko zasklepiona dziura w ziemi ale co najważniejsze - Garść konkretnych 
informacji o znajdującym się pod Oławą źródle geotermalnym - mówią Marek Gmiterek( na fot. od prawej) 
i Jacek Pakiet
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OŁAWA 
WOŚP 

Literackie wcielenia 
Barbie i Kena - to wystawa 
popularnych lalek, które 
dzięki uczniom SP nr 1 
przerodziły się w postaci 
ze znanych i lubianych 
książek, w tym Czerwo-
nego Kapturka, Spider-
-Mana, Harry`ego Pottera 
czy Anię z Zielonego 
Wzgórza. Dotychczas lalki 
można było tylko oglądać. 
Teraz można też licytować. 
Dochód z ich sprzedaży 
trafi na konto WOŚP

Przygotowania do wystawy 
rozpoczęły się w październiku 
podczas Nocy Bibliotek, którą 
szkoła zorganizowała dla swo-

ich podopiecznych. Dzieci naj-
pierw wybrały ulubione książ-
ki, a następnie zaprojektowały 
kostiumy dla Barbie i Kena, 
wcielając je w postaci ulubio-
nych bohaterów literackich. 
Przebrania pomogli uszyć 
rodzice i pani ze szkolnej 
biblioteki, która - jak mówią 
uczniowie - ma wiele talentów 
i pomogła stworzyć naprawdę 
wyjątkowe kostiumy.

Po wielu godzinach cięż-
kiej pracy powstała wystawa, 
którą można było oglądać 
w szkole po wcześniejszym 
umówieniu, a chętnych nie 
brakowało. Literackie wciele-
nia Barbie i Kena odwiedziło 
wiele grup z lokalnych szkół 
i przedszkoli. Ci, którzy nie 
zdążyli, mieli okazję zoba-
czyć wystawę 12 stycznia 
podczas Jedynkowego fi nału 
WOŚP. Taka możliwość jest 
też podczas ferii. Oprócz tego 
wolontariusze, którzy oprowa-
dzają po wystawie, prowadzą 
też tematyczne warsztaty, więc 
zwiedzając wystawę można się 
też fajnie bawić. 

Zgodnie z zapowiedzią, 
od 18 stycznia lalki można 
licytować. Wystarczy wejść 
na profi l FB - Jedynkowy Fi-
nał WOŚP 2024, albo WOŚP 
Oława - Licytacje oraz na 
Allegro w zakładce - Aukcje 
dla WOŚP. 

Lalki, które nie zostaną 
sprzedane na aukcjach, można 
też będzie kupić na wystawie 
w SP nr 1 podczas 32. fi nału 
WOŚP, czyli 28 stycznia. Tego 
dnia w szkole będzie też wiele 
innych atrakcji. Organizatorzy 
zapraszają już dziś. 

Jedną z pierwszych wysta-
wionych na aukcję lalek jest 
- Zorro, piękna Isabella Torres 
i sierżant Garcia oraz oczywi-
ście czarny mustang - zestaw, 
który najbardziej podobał się 
zwiedzającym wystawę. 

Cena wywoławcza 100 zł. 
Koniec l icytacji :  16:30, 
28.01.2024

TEKST I FOT.: 

WIOLETTA KAMIŃSKA 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

Jedynkowe 
Barbie już MOŻNA 
licytować

Piękne, prawda? Tylko licytować

Wolontariusze zachęcają do udziału w aukcji i licytacji lalek Barbie i Ken w strojach zaprojektowanych 
przez uczniów oławskiej „Jedynki”
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Bardzo mi się spodobała od-

powiedź pewnego oławskiego 
internauty na corocznie o tej porze 
powtarzające się podejrzenia, że 
Owsiak ma miliony na prywatnym 
koncie i to wszystko z publicznie ze-
branych pieniędzy, że jego fundacja 
tylko niewielką część przekazuje na 
deklarowany cel kolejnego Finału, 
że to oszustwo, że dajemy się na-
bierać, że wspieramy cwaniaków, 
że koszty publiczne są niepropor-
cjonalnie duże w stosunku do efektu 
itp. Otóż odpowiedź internauty 
brzmi tak: - Skoro przez 8 lat ani 
skarbówka, ani prokuratura PiS nie 
zlikwidowała WOŚP, to wszystkie 
sposoby zdyskredytowania idei też 
nic nie dadzą...

Trafi ony zatopiony. Gdyby choć 
jedna złotówka poszła nie na to 
konto, co trzeba. Gdyby zapomniano 
choć o jednym przelewie. Gdyby 
jakakolwiek kasa była dysponowana 
na lewo, to pisowcy, którzy przy 
wsparciu Kościoła katolickiego za-
wsze mieli wiele do Owsiakowego 
„Róbta co chceta!”, wykorzystaliby 
to przeciwko Wielkiej Orkiestrze 
Świątecznej Pomocy i mielibyśmy 
aferę za aferą. Tymczasem cisza. 
Mając do dyspozycji przez tyle lat 
wszystkie państwowe służby nie 
udało się zdyskredytować zniena-
widzonego faceta w czerwonych 
spodniach - najwyraźniej, niestety 
(smuteczek), niczego na boku nie 
znaleźli, bo przecież nie uwierzę, 

że szukali niedostatecznie gorliwie. 
Nie oni!

Tak, zbliża się dzień, który konse-
kwentnie od wielu lat jednocześnie 
jednoczy i dzieli Polaków. Finał 
WOŚP. Może nie dzieli aż tak jak 
panowie Wąsik i Kamiński, ale jed-
nak, co od jakiegoś czasu widać po 
wzmożeniu komentarzowym w na-
szym internecie. Nie chcę jednak 
opisywaniem tego podsycać polsko-
-polskiego ognia, który nas spala. 

*
A propos tych dwóch delikwen-

tów, którym ostatecznie nie dane 
było skorzystać z luksusów noclegu 
i kuchni w prezydenckim pała-
cu, choć walizki ze sobą mieli, to 
słyszałem, że już na spotkaniach 

towarzyskich, aby uniknąć kłótni 
i publicznych rękoczynów, organi-
zatorzy sadzają przy stolikach „w 
zależności od”. Ci, którzy wierzą, 
że prezydent skutecznie ułaskawił 
Wąsika i Kamińskiego - na lewo. 
Ci, którzy nie wierzą - na prawo. 
Kto wierzy, że prezydent ich nie 
tylko ułaskawił, ale i uniewinnił, jak 
sam powiedział - do środeczka. Kto 
uważa, że nie mógł uniewinnić - pod 
ścianę. Kto uważa, że można jedno-
cześnie ułaskawić, a potem wszczy-
nać kolejne ułaskawienia wobec tej 
samej osoby - zostaje w korytarzu. 
Komu nie podoba się, że Wąsik nie 
jest już posłem - do piwnicy. Komu 
wprost przeciwnie - na strych. Kto 
twierdzi, że obaj panowie nadal 

są posłami - stoi. Komu się to nie 
podoba - siedzi albo będzie siedział. 
Wszyscy, którzy nie zgadzają się 
z opinią, że ktokolwiek kogokolwiek 
tu ułaskawił - na drzewo. Jakiś po-
rządek w Polsce musi być!

Kolega już pracuje nad aplikacją 
dla organizatorów wszelkich imprez 
publicznych, która ogarnie wszystkie 
możliwości polskich podziałów, 
z uwzględnieniem nie tylko stosunku 
do panów Wąsika i Kamińskiego, do 
katastrofy Smoleńskiej, do prezy-
denta Dudy, do Tuska, do Hołowni, 
ale i do innych, nie zapominając 
oczywiście o widzach tej czy innej 
stacji telewizyjnej oraz o płasko-
ziemcach.

JERZY KAMIŃSKI

Hadziuk dziś wyjątkowo 
melancholijny, choć świeci 
słoneczko i Mamrot rozgrze-
wa od środka. Próbowali my 
tak czy siak, ale nie szło. 
Trzeba było poczekać, aż się 
uszmotrucha. A on długo nic, 
tylko dwie liczby wymieniał 
24 i 50 oraz jakby w słowni-
ku synonimów szukał słów 
do teleturnieju jakowegoś. 
Niewiarygodne, niesamowite, 
niepojęte, a z drugiej strony: 
koniec, kaput, pozamiatane. 
A w przerwach pokasływał 
i syrop z buteleczki popijał. 
Nie szło się domyślić o co cho-
dzi, więc się w końcu Japycz 
zdenerwował i stanowczo 
zażądał wyjaśnień. Japycz 
w policji nigdy nie pracował, 
ale gdyby pracował, to by 

sukcesy wielkie miał, bo od 
Japycza w całej wsi bardziej 
stanowczo zażądać wyjaśnień 
to umiała jedynie Michałowa. 
Ale tu się okazało, że Hadziuk 
podwójnie uszmotruchany, bo 
w buteleczce żaden tam syrop, 
ino czysty spiryt. Mamrot plus 
spiryt - znana receptura na 
katastrofę w epickiej propor-
cji. Żem od razu do sklepu po 
wiaderko pobiegł, bo nie wy-
pada, żeby szanowny obywatel 
zwracał swe smutki na glebę 
na najlepszym placu w całej 
gminie. Ale to też się okazało 
diagnozą błędną, bo taki to 
początek roku, że jak już ci 
się wydaje, że spoko i luz, to 
się od razu jakaś afera zaczyna 
i robi się nieswojo, bo nie tak 
miało być i nic się wyrozumieć 

z tego nie idzie. Hadziuk tak 
samo: 24 i 50 i te synonimy. 
Człowiek-krzyżówka, psia 
jego jucha.

 Nie było rady, trzeba była 
w jego własnym interesie 
w pysk mu dać, by do trzeźwo-
ści doprowadzić. Z rozdartem 
sercem, ale solidnie ratowali 
my przyjaciela przed Celiną, 
po kolei i po razie. Dopiero za 
trzecią kolejką, jak go Solejuk 
solidniej pizdnął w lewe ucho, 
zorientował się Hadziuk, że 
ktoś go cuci w najlepszy zna-
ny sposób i zaczął się bronić. 
Nie było wyjścia - trzeba było 
przytrzymać, kark śniegiem 
natrzeć, w poliki poszczypać 
i na koniec zwrot do kubełka 
trawką przyspieszyć. Przy 
czem trawka była zamarznięta, 

więc sporo nam zeszło, bo ją 
najpierw trzeba było rozchu-
chać. A wokół mróz. Zrobiło 
się z tego przedstawienie nie-
liche, aż Więcławska herbatę 
ze sklepu gorącą wyniosła, no 
i po troszeczku, po kawałeczku 
ułożyli my całą Hadziukową 
historię wielkiej melancholii.

 W 74, jak Hadziuk maturę 
zrobił i go w kamasze wzięli, 
bo 19 lat miał, to najlepszy 
w historii Mundial był, co to 
jeszcze nawet nie był Mundia-
lem, tylko jakimś tam chrapli-
wym weltmejsterszaftem, no 
ale to wiadomo, że taki welt-
mejsterszaft do Mundialu się 
nie umywa, więc jak se wspo-
minamy rok siedemdziesiąty 
czwarty, Deynę, Gadochę, 
Szarmacha i Lato i wszystkich 

innych, to też z rozrzewnie-
niem mówimy Mundial. Ot, 
dowód na zwycięstwo piękna 
nad weltmejsterszaft.

 A że we wojsku głośna 
sprawa była z jedną taką nie-
letnią, co się po jednostce krę-
ciła, to Hadziuk postanowienie 
podwójne zrobił, co by nigdy 
przenigdy żadnej dziewczyny 
nie dotknąć, co 19 lat nie skoń-
czyła, ani takiej co się po Mun-
dialu w 74` urodziła. Trzymał 
się tego jak katechizma całe 
życie i dumny z siebie był, że 
sam sobie słowa dotrzymał, aż 
tu nagle zrozumiał, że panny 
urodzone w mundialowym 
roku, 50 lat właśnie kończą 
i że w niemożliwej pułapce 
się znalazł. Nie to, żeby Celi-
nę zdradzał, bo od dawna już 

nie, ale co innego praktyka, 
a co innego wyobraźnia. Więc 
go siekło jak ten czas leci. 
Zaczęli my wymieniać znane 
pięćdziesiątki, co to wyglądają 
jak wczesne trzydziestki, ale 
wyszło na to, że to nie o wiek 
i nie o wygląd chodzi i nawet 
nie o kobiety, tylko o to, że za-
sada, którą się kierował przez 
całe życie przez upływ czasu 
zrobiła się bezsensowna. A on 
nie wie nawet kiedy.

 Zadumali my się nad tym 
niepostrzeżonym zmursze-
niem zasad i wyszło na to, 
że nic stałego nie ma na tym 
świecie, oprócz zmiany, więc 
i konserwatyści muszą się 
zmieniać, bo inaczej wszystko 
zmurszałe i w proch się sypie.

PIETREK

JELCZ-LASKOWICE 
Zdjęcia 

Stowarzyszenie Przyjaciół 
wsi „Nasza Wieś” zaprasza 
do udziału w konkursie 
fotograficznym mieszkań-
ców gminy J-L

Chodzi o to, by wyrazić 
siebie oraz pokazać piękno 
gminy przez pryzmat zdjęć. 
O konkursie poinformował 
radny Michał Pakosz: - Celem 
jest uchwycenie wyjątkowości 

i piękna lokalnych miejsc, 
a także promocja gminy Jelcz-
-Laskowice jako miejsca pro-
ekologicznego o ciekawej hi-
storii, architekturze i walorach 
turystycznych. Zapraszamy 
mieszkańców gminy, zarówno 
amatorów, jak i profesjonali-
stów, do dzielenia się swoim 
talentem i spojrzeniem na 
naszą okolicę. Planujemy ze 
zwycięskich fotografi i stwo-
rzyć ekskluzywny kalendarz 
na przyszły rok, który będzie 
nie tylko praktycznym dodat-
kiem do domu, ale również 
piękną pamiątką i środkiem 

promocji naszej gminy i na-
szych mieszkańców. Prace 
będą oceniane przez profe-
sjonalne jury składające się 
z doświadczonych fotografów.

Kto może wziąć udział? 
Wszyscy mieszkańcy gmi-

ny J-L bez względu na wiek. 
Wystarczy zrobić zdjęcie lub 
selfie w ciekawym, inspi-
rującym miejscu na terenie 
gminy. Wrzucić to zdjęcie 
pod fi lmik, opublikowany na 
profi lu Michała Pakosza (17 
stycznia o godz. 20.11). Czas 
na zgłoszenia: do 31 stycznia. 

4 lutego uczestnicy powinni 
się pojawić na rozdaniu nagród 
w sali kameralnej Centrum 
Sportu i Rekreacji o godz. 17.00. 
Tam zostaną rozdane nagrody. 

Nagroda główna to 1000 zł. 
Na pozostałych czekają na-
grody rzeczowe, m.in. 30 
powerbanków. 

***
Organizatorem konkursu 

jest Stowarzyszenie Przyjaciół 
Wsi „Nasza Wieś”. Szczegóło-
wy regulamin można uzyskać 
pod adresem: gminnykonkurs-
foto@gmail.com.

(KT)

Konkurs fotografi czny. 
Do WYGRANIA 1000 zł

Zdjęcia należy przesyłać pod tym fi lmikiem na Facebooku radnego 
Michała Pakosza
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N a s z e  Wi l k o w y j e . 

R o z m o w y 

o  z m i e r z c h u .Konserwatyzm i Mundial
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POWIAT 
Protest 

- Dawniej rolnicy niechęt-
nie brali udział w pro-
testach i trzeba ich było 
do tego mobilizować, ale 
dzisiaj sytuacja jest tak 
dramatyczna, że sami się 
zgłaszają i chcą protesto-
wać - mówi Ryszard Borys, 
prezes DIR i szef protestu 
rolników w powiecie 
oławskim

Już kilka dni temu rolnicy 
z całej Polski zapowiedzieli, 
że 24 stycznia wyjadą cią-
gnikami na drogi powiatowe 
i wojewódzkie w ramach pro-
testu przeciwko dramatycznej 
sytuacji w polskim rolnic-
twie. Udział w zgromadze-
niu zapowiedzieli też rolnicy 
z powiatu oławskiego oraz 
okolicy. W rozmowie z nami 
na dzień przed zapowiadanym 
pretestem przewodniczący 
zgromadzenia Ryszard Borys 
powiedział, że decyzja zapa-
dła 17 stycznia podczas Rady 

Powiatu DIR i wszyscy jej 
członkowie jednogłośnie zde-
cydowali o przyłączeniu się 
do ogólnopolskiego protestu, 
a z racji tego, że w powiecie 
oławskim nie ma rolniczej 
„Solidarności”, organizację 
zgromadzenia wziął na siebie 
prezes DIR, gdyż wszystkie 
izby rolnicze popierają ten 
sprzeciw przeciwko obecnej 
sytuacji w polskim rolnictwie. 

- Inicjatorem protestu jest 
Zachodniopomorska „Solidar-
ność” Rolników Indywidual-
nych, a my jako Izby Rolnicze 
go wspieramy i przyłączamy 
się, bo sytuacja w rolnictwie 
jest naprawdę dramatyczna 
- mówi Ryszard Borys. - Zda-
jemy sobie sprawę z tego, 
że obecny rząd nie ponosi 
jeszcze odpowiedzialności za 
to, co się obecnie dzieje, ale 
chcemy zwrócić jego uwagę na 
nasze problemy, by coś z tym 
zrobili. Chcemy też tym nowo 

rządzącym pokazać, że te 
problemy naszych rolników to 
wina Unii Europejskiej i żeby 
nie poddawali się stawianym 
przez nią wymaganiom, bo 
to doprowadzi do katastrofy. 
Już dzisiaj mamy tego efekty. 
„Ekoschematy”, które za-
częły obowiązywać wiosną 
minionego roku, pokazują, że 
stawiane w nich wymagania 
są tak trudne do spełnienia, 
że rolnicy, który mieli na tym 
skorzystać, nie są w stanie ich 
wypełnić i z nich nie skorzy-
stają. Pokazują to liczby. Na 
1,23 miliona wniosków złożo-
nych przez rolników o dopłaty 
bezpośrednie, tylko 460 tysię-
cy wystąpiło o te „ekosche-
maty”, i to o te najłatwiejsze 
do spełnienia. W ten sposób 
powstały kolejne pytania bez 
odpowiedzi. Nie wiadomo, 
jakie te dopłaty z tego tytułu 
będą i kiedy. Tymczasem je-
sienią rolnicy otrzymali nie 

70 procent zaliczki z dopłat 
bezpośrednich na kolejny 
rok, jak to dotychczas było, 
a jedynie 50 procent. Dlaczego 
tak się stało? Nie wiadomo. 
Poza tym gdy wprowadzili 
„ekoschematy”, zmniejszyli 
stawkę dopłat bezpośrednich, 
bo „ekoschematy” miały być 
korzystniejsze. Reasumu-
jąc - wprowadza się kolejne 
zmiany, które coraz bardziej 
wszystko komplikują, czas 
leci, a rolnicy nie wiedzą, ile 
pieniędzy faktycznie dostaną, 
a ich sytuacja jest naprawdę 
coraz cięższa. Ceny wszyst-
kiego idą w górę, a zbóż... 
katastrofa! W 2022 za tonę 
pszenicy płacono nawet 1500 
zł, w minionym rok jak komuś 
udało się sprzedać po 800 zł za 
tonę, to już było super. 

Prezes dodaje, że rolnikom 
od pewnego czasu powta-
rza się, że jest wolny rynek, 
a ceny reguluje rynek świato-

wy. Tymczasem ich zdaniem 
pogarszająca się od ponad 
roku sytuacja jest powiązana 
z napływem zboża z Ukra-
iny. Dowodzą tego również 
protesty rolników w krajach 
Europy Zachodniej. Ceny 
zbóż to jednak tylko jeden 
z wielu problemów, które 
nawarstwiają się od dłuższego 
czasu, tymczasem koszty dzia-
łalności rosną, kredyty trzeba 
spłacać, a perspektywy rysują 
się w czarnych barwach. 

Celem protestu jest więc 
po pierwsze - zwrócić uwagę 
obecnego rządu na tragiczną 
sytuację rolników, po drugie 
- zaprotestować przeciwko 
wdrażanym przepisom unij-
nym i zmobilizować rząd, by 
tak bezkrytycznie i bezdysku-
syjnie ich nie przyjmował, bo 
- jak mówi Borys - nie wiado-
mo, w jakim kierunku zmierza 
obecna polityka UE, kto za 
tym stoi, komu potrzebne są 
proponowane zmiany i kto 

je zatwierdza, bo na pewno 
nie są to działania na korzyść 
polskiego rolnictwa. Już teraz 
polityka UE jest zła, a jeżeli 
Ukraina wejdzie do wspólnoty, 
to będzie jeszcze gorzej, dlate-
go już teraz trzeba myśleć nad 
rozwiązaniami, które pozwolą 
naszym rolnikom i ich rodzi-
nom godnie żyć i pracować.     

*
Przed utrudnieniami na od-

cinku drogi wojewódzkiej 
94 z Oławy do Siechnic - 24 
stycznia w godz od 12.00 
14.00 oławska policja ostrze-
gała już 23 stycznia. Zgodnie 
z zapowiedzią kolumna około 
50 ciągników miała przeje-
chać w zapowiadanym czasie 
z placu przy ul. Baczyńskiego 
w Oławie, dalej przez ulicę 
Lipowa wokół nowo wybu-
dowanego ronda przy Przed-
szkolu nr 2 i drogą krajową 94 
do Siechnic. Tam okrążenie po 
rodzie i powrót do Oławy. 

(WK)

Nasi rolnicy PRZYŁĄCZYLI się 
do ogólnopolskiego protestu

- Izby rolne popierają protest rolników i się do niego przyłączają - mówi Ryszard Borys, prezes DIR

O rosnących problemach rolnicy głośno zaczęli mówić wiosną ubiegłego roku, gdy drastycznie spadły ceny zbóż

Przypominamy, ¿e na terenie województwa 

dolnoœl¹skiego, zgodnie z zapisami uchwa³y anty-

smogowej, od 1 lipca 2024 roku bêdzie 

obowi¹zywa³ zakaz u¿ytkowania instalacji 

pozaklasowych, które nie spe³niaj¹ wymagañ 

normy PN-EN 303-5:2012 (zakaz u¿ytkowania 

„kopciuchów”, czyli instalacji na paliwo sta³e, 

które nie spe³niaj¹ minimum 3 klasy).

Nie zwlekaj na ostatni¹ chwilê z wymian¹ 

ogrzewania obecnie trwa kolejny nabór wniosków 

mo¿na otrzymaæ dofinansowanie w wysokoœci od 

40-100% poniesionych kosztów - w zale¿noœci od 

osi¹ganych dochodów - na wymianê starych 

Ÿróde³ ogrzewania i docieplenie budynków jedno-

rodzinnych.

Wykonujemy modernizacjê ogrzewania  

dopasowan¹ do wymogów oraz prace termo-

modernizacyjne (MARKOWE POMPY CIEP£A, 

audyt energetyczny, docieplenie budynku, 

wymiana stolarki okiennej, inne),

Za³atwiamy dofinansowania z programu czyste 

powietrze , mój pr¹d , moje ciep³o; 

Zadzwoñ i umów siê na bezp³atny audyt 

energetyczny , dobór i wycena instalacji oraz 

ustalenie kwoty dofinansowania.

WYMIENIAMY

PIECE 

O³awa, ul. Kutrowskiego 56, tel: 504 157 652
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  Główne 
postulaty 
protestu 
rolników:

- wypłata dopłat bezpo-
średnich

- wypłata dopłat do zbóż za 
2023 rok, analogicznie jak za 
rok 2022

- wprowadzenie dopłaty do 
paliwa - 2 zł do litra.

- powrót do kontyngen-
tów sprzed wojny w handlu 
z Ukrainą produktami rolnymi 

- powołanie niezależnych 
laboratoriów do badań pro-
duktów rolnych, możliwość 
odwołania się rolników do tej 
instytucji

- zakaz wwożenia produk-
tów rolnych z terenu Ukrainy 
do Polski

- zaprzestanie przez UE 
procedowania szkodliwych 
dla produkcji rolnej w Euro-
pie  pomysłów klimatycznych 
i ekologicznych 

- zmiana zapisów Wspólnej 
Polityki Rolnej na lata 2023-27

- odbudowa pogłowia trzody 
chlewnej w Polsce, pozosta-
wienie programu Locha+

- Wzmocnienie Krajowej 
Grupy Spożywczej, przejęcie 
i budowa terminali zbożowych 
oraz realny eksport zboża 
przez KGS.

eprasa.pl 318da1fc8c
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OŁAWA
 15 I  - Zofi a Nowek    - ur. 1946
 16 I  - Kazimierz Stodolak    - ur. 1947
 18 I  - Lidia Borycka    - ur. 1943
 19 I  - Janusz Mazur    - ur. 1962
 20 I  - Piotr Majgier    - ur. 1980
 20 I  - Marian Szumilas    - ur. 1952
 20 I  - Wanda Aleksandrowska    - ur. 1926
 20 I  - Alfred Wilgosz    - ur. 1957
 21 I  - Jerzy Fierkowicz    - ur. 1950
 21 I  - Bronisława Omelak    - ur. 1927
 22 I  - Teresa Ciechan    - ur. 1948

JELCZ-LASKOWICE
 21 I  - Grzegorz Mikołajczyk    - ur. 1955

ODESZLI

  Wielu miesz-

kańców powiatu 
oławskiego 
właśnie tam ma 
swoje korzenie - 
w Kołomyi

Etymologia nazwy miasta 
Kołomyja jest różnie inter-
pretowana przez kronika-
rzy. Niektórzy uważają, że 
pochodzi od nazwy potoku 
Kołomyjka, ponieważ myto 
tam koła przejeżdżających 
wozów. Inni uważają, że od 
pobliskiego myta, czyli „koło 
myta”. Kolejni, że od imienia 
króla węgierskiego Kolomana, 
który panował w latach 1095-
1116, co uprawdopodabnia 
tezę, że Kołomyja powstała 
przed rokiem 1200. 

Postanowiłem nieco bliżej 
poznać węgierskiego króla. 
Koloman wstąpił na tron po 
swoim stryju Władysławie 
Świętym, bo ten nie miał 
potomka w linii męskiej. Po-
czątkowo król Władysław 
zamierzał przekazać koronę 
starszemu bratu Kolomana 
- Almosowi, ale obserwując 
dorastanie obu ostatecznie 
zdecydował się jednak na 
młodszego - Kolomana, uro-
dzonego w roku 1074. Kolo-
man odznaczał się dzielnością 
i odwagą, a jeszcze bardziej 

skłaniał się ku nauce, dlatego 
nazwano go „uczonym”. Wsła-
wił się rozumnymi ustawami, 
przewidującą polityką zagra-
niczną oraz skuteczną obroną 
granic państwa. 

Nie zezwolił na przemarsz 
krzyżowców przez teren Wę-
gier, bo ci uciekali się do prze-
mocy i grabieży. Krzyżowcy 
nie zamierzali podporząd-
kować się tej decyzji, więc 
Koloman w ciężkich walkach 
rozproszył ich niezdyscyplino-
wane oddziały.

Po pokonaniu Krzyżowców 
swą uwagę poświęcił Chor-
wacji, którą zarządzał Almos, 
jeszcze na mocy decyzji króla 
Władysława. Wybuchło tam 
powstanie Chorwatów nieza-
dowolonych z rządów Almosa.

Kolman na miejscu zapo-
znał się z sytuacją, odwołał 
Almosa i dzięki temu przy-
wrócił spokój. Będąc w Chor-
wacji wpadł na pomysł, by 
umożliwić Węgrom dostęp do 
morza, udało mu się to, zdobył 
wybrzeże dalmatyńskie. Boga-
te miasta dalmatyńskie złożyły 
mu hołd. Stało się to kością 
niezgody między Węgrami 
a Rzeczpospolitą Wenecką. 
Przez wieki toczyły się spory, 
także zbrojne.

Nie przysporzyły one niczego 
dobrego Węgrom, ale formalnie 
Koloman ogłosił się królem 
chorwacko-dalmatyńskim.

W polityce wewnętrznej 
kontynuował politykę swego 
poprzednika, Władysława. 
Wydał Księgę Ustaw w prze-
ważającej mierze dotyczącą 
kwestii prawnych. Postępowa-
nia dowodowe miały toczyć się 
na podstawie zeznań świadków 
(a nie tortur). Zabronił proce-
sów przeciw czarownicom, 
uznając że takowych nie ma.

Ta decyzja o wiele lat wy-
przedziła epokę. Nie omiesz-

kał jednak wzorem innych 
władców oślepić swojego bra-
ta, by nie próbował pozbawić 
go korony.

Jeżeli się weźmie pod uwa-
gę całość jego panowania, to 
można go zaliczyć do rzędu 
największych królów Węgier.

W dostępnej notce biogra-
fi cznej i w innych źródłach nie 
znalazłem żadnej wzmianki 
o relacjach polsko-węgier-
skich w owym czasie. Być 

może były jakieś kontakty, 
ale z punktu widzenia histo-
ryków węgierskich zupełnie 
bez znaczenia i nie warte 
odnotowania.

Etymologia nazwy „Koło-
myja” pozostaje otwarta.

ZYGMUNT PISKOZUB

Na podstawie: Emeryk Lukinich 
„Dzieje Węgier”, 

wyd. Atheneum Budapeszt 1938, 
tłum. Zbigniew Kościuszko

Koloman - Kołomyja?

Król Koloman wg ryciny z kroniki - 1488 r.

Kołomyja - Rynek, początek XX w., pocztówka austrowęgierska

Kołomyja - Rynek (pocztówka przedwojenna)
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Teraz mo¿esz wybraæ! Tradycja 35-letnia na Ziemi O³awskiej

Dolnoœl¹ski Zak³ad Pogrzebowy
Firma Jaœnikowski Sp. z o.o.

Niskie ceny

71 313 27 66, 71 313 20 28, 71 313 94 99, kom. 601 735 671, 692 432 354, 511 716 666, 601 916 66 
e-mail: biuro@jasnikowski.com.pl    www.jasnikowski.com.pl

Filia w Siechnicach, ul..Prawociñska (CMENTARZ), tel. 601 735 671, Filia w Jelczu-Laskowicach, ul..Witosa 19, tel. 71 318 33 21 

O³awa, ul. Zwierzyniecka 5 (przy starym cmentarzu) Zwierzyniecka 
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M
A

Pani

Arletcie Brodzie

wyrazy g³êbokiego wspó³czucia

z powodu œmierci

MAMY

sk³adaj¹

prezes, sêdziowie i pracownicy

S¹du Rejonowego w O³awie

 „Nie umiera ten kto trwa w pamiêci ¿ywych” 
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JELCZ-LASKOWICE 
Kultura 

Już 13 kwietnia o godz. 
18:00 w Jelczu-Lasko-
wicach będzie można 
usłyszeć Krzysztofa Cu-
gowskiego w wyjątkowym 
koncercie jubileuszowym 
z okazji 55-lecia na scenie

Krzysztof Cugowski, legen-
darny rockman, współtwórca 
Budki Sufl era, spełniony mu-
zyk solowy. Właśnie rozpo-
czął jeden z najważniejszych 
okresów w swojej scenicznej 
drodze. Przed nim jubileuszo-
wy rok, pełen koncertów i mu-
zycznych wydarzeń, którym 
uczci 55-lecie swojej kariery 
artystycznej. Planuje również 
wydanie premierowej płyty 
w towarzystwie doskonałych 
muzyków z Zespołu Mistrzów.

Krzysztof Cugowski rozpo-
czął swoją artystyczną drogę 
w 1969 roku w Lublinie za-
kładając z Januszem Pędzi-
szem i Krzysztofem Brozi 

zespół Budka Sufl era. - Mie-
liśmy głowy pełne marzeń, 
nie planowaliśmy świetlanej 
przyszłości, chcieliśmy tylko 
grać - wspomina Krzysztof 
Cugowski.

Z czasem z młodzieńczych 
marzeń wyrósł zespół, który 
porządnie „namieszał” na 
rockowej scenie. Po zakończe-
niu działalności legendarnej 
grupy w 2014 roku artysta 
ani na chwilę nie zszedł ze 
sceny. Rozpoczął nową dro-
gę, początkowo ze swoimi 
synami Piotrem i Wojciechem, 
tworząc projekt Cugowscy. 
Wspólne rodzinne przedsię-
wzięcie zostało przypieczęto-
wane dwoma albumami i złotą 
płytą.

Od 2017 roku artysta pod-
bija polskie sceny w towarzy-
stwie niezwykłego Zespołu 
Mistrzów, złożonego z naj-
wyższej klasy instrumenta-
listów. Na gitarze gra Jacek 
Królik, na perkusji Cezary 
Konrad, na basie Robert Kubi-
szyn oraz Tomasz Kałwak na 
instrumentach klawiszowych. 
Mają za sobą setki wspólnych 
koncertów na polskich i zagra-
nicznych scenach.

- Rozumiemy się bez słów. 
Odbieramy na tych samych 
muzycznych falach i cieszy-
my się z każdego wspólnego 
koncertu - mówi Krzysztof 
Cugowski.

W tym roku rusza z Ze-
społem Mistrzów w trasę 
55-lecia, na której znajdzie 
się kilkadziesiąt koncertów 
we wszystkich większych 
polskich miastach. Koncerty 
będą podróżą przez dekady 
z przystankami na wielkie 
hity i przeboje, które przez 
wszystkie lata grały w duszy 
Krzysztofa Cugowskiego. 

Współpraca z Zespołem 
Mistrzów jeszcze w tym roku 
zostanie również przypieczę-
towana płytą z premierowymi 
utworami. - Nie wyobrażali-
śmy sobie, żeby mogło być 
inaczej. Cieszę się, że płyta zo-
stanie wydana właśnie w tym 
roku i otworzy nasz kolejny 
wspólny rozdział - dodaje 
artysta.

Bilety w cenie od 80 zł są 
dostępne w biurze MGCK 
lub przez stronę: mgck-jl.pl/
bilety/.

(KT)

55-lat Krzysztofa 

Cugowskiego na scenie. 

W kwietniu zagra w J-L

JELCZ-LASKOWICE 
Kultura 

Miejsko-Gminne Centrum 
Kultury zaprasza na wa-
lentynkowy koncert Pawła 
Domagały

W zapowiedzi czytamy: 
- Weź nie pytaj, chodź na 
koncert! Serdecznie zapra-
szamy na wyjątkowy koncert 
Pawła Domagały już w Wa-
lentynki 2024 o godz. 19:00 
w Jelczu-Laskowicach. Paweł 
Domagała to człowiek-orkie-
stra: aktor, piosenkarz, muzyk 
i kabareciarz, od lat cieszą-
cy się niesłabnącą sympatią 
i uznaniem fanów. Znany nie 
tylko ze szklanego ekranu czy 

teatralnych desek, ale rów-
nież - szczególnie w ostatnim 
czasie - ze swojej działalności 
muzycznej. 

Paweł Domagała to artysta 
z łatwością zjednujący sobie 
odbiorców, dzięki autentycz-
ności, szczerości i wyjątko-
wej więzi, jaką udało mu się 
stworzyć z widzami i słucha-
czami. Koncerty Pawła Do-
magały i jego zespołu cieszą 
się ogromną popularnością 
wśród fanów. Nic dziwnego - 
muzyczna wrażliwość artysty, 
poczucie humoru, doskonała 
oprawa świetlna - wszystko to 
jest gwarancją niezapomniane-
go wieczoru. 

Bilety można kupić w biu-
rze MGCK lub przez stronę: 
mgck-jl.pl/bilety.

(KT)

Walentynki z Pawłem Domagałą. Są jeszcze bilety!
JELCZ-LASKOWICE 
Kultura 

Miejsko-Gminne Centrum 
Kultury zaprasza do sali 
kameralnej na spotkanie 
ze znanym alpinistą 
i himalaistą - Adamem 
Bieleckim

To postać absolutnie niezwy-
kła. Pierwszy zimowy zdobyw-
ca ośmiotysięczników Gaszer-

brum I i Broad Peak oraz zdo-
bywca Makalu i Gaszerbrum II. 
Planowana prelekcja będzie 
nosić tytuł: „Doświadczanie 
Annapurny, czyli himalaizm 
w wydaniu sportowym”.

- Od dziecka chciałem zo-
stać alpinistą i tak w wie-
ku 13 lat zacząłem wspinać 
się w skałkach, w wieku 15 
lat zaliczyłem pierwszy sa-
modzielny sezon tatrzański 
a już rok później pojechałem 
pierwszy raz w Alpy, gdzie 
zdobyłem trzy czterotysięcz-
niki: Dufourspitze, Matterhorn 

i Mont Blanc - mówi o sobie. 
- W wieku 17 lat dokonałem 
najmłodszego na świecie wej-
ścia (solo i stylu alpejskim) na 
siedmiotysięcznik Khan Ten-
gri. Pierwszy ośmiotysięcznik, 
który zdobyłem to Makalu, 
szczyt znajdujący się w Hi-
malajach, z kolei najwyższą 
górą, na którą wszedłem jest 
K2 8611 m npm.

Bilety w cenie 20 zł do na-
bycia poprzez stronę: mgck-jl.
pl/bilety lub w sekretariacie 
MGCK.

(KT)

Adam Bielecki opowie o doświadczaniu Annapurny

eprasa.pl 318da1fc8c
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28 stycznia na oławskim 
Rynku odbędzie się 32. Finał 
Wielkiej Orkiestry Świątecznej 
Pomocy

Zaplanowano wiele atrakcji, 
wśród nich: koncerty lokalnych 
artystów, Gwiazda Wieczoru 
- zespół CREE z wokalistą 
Sebastianem Riedelem, stoisko 
z losami przygotowane przez 
Heroiczną Ekipę Lokalnej Po-
mocy, stoiska gastronomiczne, 
wizyta ministra Leszka na za-
bytkowym ciągniku z Muzeum 
Motoryzacji Wena. Na Rynku 
zaparkuje kilkanaście Fordów 
Mustangów z Mustang Klub 
Polska oraz wozy strażackie 

z państwowej i ochotniczej 
Straży Pożarnej. Na godzinę 
20.00 zaplanowano tradycyjne 
Światełko do Nieba - przy uży-
ciu cichych fajerwerków. Na 
profi lu facebookowym WOŚP 
Oława - licytacje można nabyć 
wiele ciekawych przedmiotów 
i usług, do wylicytowania są 
m.in.: „Ławeczka Dobrych 

Serc”, kolacja na wieży ra-
tuszowej, „Oławskie Dobre 
Serce”, obraz autorstwa Kamila 
Tobiasza, vouchery na usługi 
kosmetyczne, biżuterię, pralkę 
ufundowaną przez fi rmę Elec-
trolux, spotkanie z alpakami, 
Złotą Kartę do Centrum Sztuki 
w Oławie.

(UM)

Gwiazdą wieczoru będzie zespół Cree z Sebastianem Riedlem

fo
t. 

K
ub
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Jak co roku nie zabraknie ciekawych licytacji. 
Do wylicytowania m.in. kolacja na wieży ratusza

W czasie ferii zimowych insty-
tucje miejskie przygotowały 
wiele atrakcji dla najmłod-
szych mieszkańców naszego 
miasta

Urząd Miejski zorganizował 
dwa turnusy półkolonii dla 
uczniów szkół podstawowych, 
w których wzięło udział ponad 
100 uczestników. Półkoloniści 
brali aktywny udział w wielu 

zajęciach sportowych i pla-
stycznych, obejrzeli seanse 
fi lmowe w Kinie Odra, odwie-
dzili siedzibę Straży Miejskiej, 
ratusz i Izbę Muzealną Ziemi 
Oławskiej, bawili się, jak co 
roku, na dmuchanym placu 
zabaw, spotkali się z ratow-
nikami medycznymi i poznali 
zasady pierwszej pomocy. Za-
jęcia dla dzieci zorganizowano 
także w Bibliotece Koronka, 
uczestnicy brali udział w licz-
nych konkursach, quizach, 

zajęciach plastycznych i za-
bawach oraz poznawali wielu 
ciekawych bohaterów literac-
kich. W Centrum Sztuki w tym 
roku odbywały się zajęcia pod 
hasłem „Pomoc dla Zwierząt”. 
Dzieci wykonywały m.in. naj-
bardziej potrzebne akcesoria, 
które trafią do Oławskiego 
Przytuliska dla Bezdomnych 
Zwierząt. W Termach Jakuba 
można było bawić się na wod-
nym torze przeszkód.

(UM)

Podczas ferii nie ma nudy
Dla dzieci przygotowano wiele atrakcji

17 stycznia na zaproszenie 
burmistrza Tomasza Frisch-
manna, w nowej przestrzeni 
przeznaczonej dla oławskich 
Seniorów przy ul. 1 Maja 11 
(w budynku dawnego sądu) 
odbyło się spotkanie opłat-
kowe Klubu Seniora Parnas, 

Klubu Seniora przy OCRS 
oraz członków Oławskiego 
Uniwersytetu Trzeciego Wie-
ku. Zaproszeni goście wzięli 
udział we wspólnym kolędo-
waniu z zespołem Cantus Ola-
viensis pod dyrekcją Barbary 
Szarejko-Nestor. 

Po zakończeniu części arty-
stycznej obecni na spotkaniu 
burmistrz Tomasz Frischmann 
oraz wiceburmistrz Małgorza-
ta Pasierbowicz oprowadzili 
seniorów po pomieszczeniach 
im dedykowanych.

(UM)

Spotkanie opłatkowe z seniorami

Seniorzy uczestniczyli w spotkaniu opłatkowym z burmistrzem Tomaszem Frischmannem

Burmistrz Oławy ogłasza na-
bór kandydatów na wolne sta-
nowisko urzędnicze:

- Inspektor ds. lokalizacji 
inwestycji celu publicznego.

- Podinspektor ds. bezpie-
czeństwa informacji.

Termin składania ofert mija 
1 lutego 2024 r. do godz. 15:00. 
Informacje nt. naboru są dostęp-
ne na stronie: bip.um.olawa.pl 
w zakładce Praca i na tablicy 
ogłoszeń Urzędu Miejskiego 
w Oławie.
BURMISTRZ MIASTA OŁAWA 

TOMASZ FRISCHMANN

Ogłoszenie 
o naborze

strona dofi nansowana 
z budżetu miasta OławyOŁAWIEURZĄD 

MIEJSKI
W 

W INTERNECIE:
miasto.olawa.pl  
poczta elektroniczna: 
olawa@um.olawa.plBiuletyn Informacji Publicznej www.bip.um.olawa.pl

Oława gra 
z WOŚP

 OGŁOSZENIE
Na podstawie art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. 

o gospodarce nieruchomościami (t.j. Dz. U. z 2023 r., poz. 344 
z późn. zm.) informuję, że na tablicy ogłoszeń Urzędu Miejskiego 
w Oławie wywieszone zostały następujące wykazy: 

- na okres od 11 stycznia do 1 lutego 2024 r. wykaz nieruchomości 
przeznaczonych do użyczenia, stanowiący załącznik do Zarządzenia 
Burmistrza Miasta Oława nr 7/0050/2024 z dnia 10.01.2024 r. 

- na okres od 12 stycznia do 2 lutego 2024 r. wykaz nieruchomości 
przeznaczonych do dzierżawy w trybie bezprzetargowym, stanowiący 
załącznik do Zarządzenia Burmistrza Miasta Oława nr 9/0050/2024 
z dnia 12.01.2024 r.
        

BURMISTRZ MIASTA OŁAWA 
TOMASZ FRISCHMANN

eprasa.pl 318da1fc8c
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OŁAWA 

Jedni chcą, by było 
wyjątkowe i niepowta-
rzalne, inni - by było 
związane z rodzinną 
tradycją albo zaczynało się 
na konkretną literę. Nie 
bez znaczenie pozostaje 
też moda, a ta - jak 
pokazują statystyki - od 
kilku w Oławie się nie 
zmienia. W czołówce wciąż 
pozostają te same imiona, 
zarówno wśród chłopców, 
jak i dziewczynek

Narodziny dziecka dla 
każdej mamy to wyjątkowe 
przeżycie. W minionym roku 
w oławskim USC zarejestro-
wano 979 urodzeń, z tego 519 
to dziewczynki, a 460 chłopcy. 
Dla wielu przyszłych rodzi-
ców równie ważne jak same 
narodziny jest wybór imienia 
dla dziecka. Są tacy, jak pani 
Wiktoria, którzy nadali imiona 
swoim maluchom na długo 
przed ich narodzinami. 

- Naomi - tak ma na imię 
moja córeczka - mówi oła-
wianka. - Urodziła się w mar-
cu minionego roku. Zawsze 
podobało mi się imię Naomi 
i od zawsze powtarzałam, że 
moja córeczka tak właśnie bę-
dzie się nazywać. Dlaczego je 
wybrałam? Bo jest nietypowe, 
wyszukane, inne od wszyst-
kich, a taki był cel. Partner 
początkowo kręcił nosem, 
ale w końcu się zgodził. Żeby 
było sprawiedliwie, on wybrał 
drugie imię, Maja. 

Naomi to jedno z tych rza-
dziej spotykanych dziś imion, 
które w minionym roku nada-
wali swoim dzieciom rodzice 
rejestrując je w oławskim 
Urzędzie Stanu Cywilnego. 
Wśród bardziej oryginalnych 
imion są też Florentyna, Idalia, 
Lauretta, Erica czy Apolonia. 
Wśród chłopców to: Orest, 
Roch, Florian albo Elian czy 
Teodor. 

Ze statystyk oławskiego 
Urzędu Stanu Cywilnego wy-
nika, że najczęściej nadawane 
imiona nie zmieniają się od 
kilku lat. Także w minionym 
roku na podium imion żeń-
skich znalazły się Zuzanna 
(16 razy), Pola (15 razy) oraz 
Zofi a i Julia (13 razy każda). 
Wśród często powtarzających 
się były też Laura oraz Hanna 
(po 10 razy), Maja i Alicja (po 
12 razy), Amelia (11 razy), 
Michalina (9 razy), Jagoda, 
Helena i Aleksandra (8 razy).

Czołówka męskich imion 
też pozostała bez zmian. Naj-
popularniejszymi imionami 
męskimi w minionym roku 
były Leon, Jakub i Nikodem. 
Każde z nich nadano 17 razy. 
Na drugim miejscu popularno-
ści był Antoni - to imię otrzy-
mało 13 chłopców. Podium 
zamyka natomiast Aleksander 
(12 razy). Często chłopcom 
nadawano też takie imiona jak 
Franciszek (10 razy), Mikołaj 
(9 razy), Stanisław, Filip i Jan 
(8 razy) a także Miłosz, Oli-
wier czy Hubert (6 razy). 

Coraz częściej w Oławie 
pojawiają się też imiona do-
tychczas spotykane za naszą 
wschodnią granicą, czyli - 
Maksym, Dmytro, Tymofii, 
Andrii, Kira, Darina, Zlata czy 
Atalia. Są to imiona nadawane 
głównie przez rodziców mają-
cych obywatelstwo ukraińskie.

*
Wybierając imię dla dziecka 

warto pamiętać, że nie każdy 
nasz wybór będzie zaakcepto-
wany. Co więcej, nie możemy 
nadać maluchowi więcej niż 
dwóch imion. 

- Obowiązujące przepi-
sy dają kierownikom urzę-
dów stanu cywilnego prawo, 
a wręcz nakładają na nich 
obowiązek oceny nadawanych 
dzieciom imion - przypomina 
Urszula Pałamarz, zastępca 
kierownika USC w Oławie. 

- Zgodnie z ustawą „Prawo 
o aktach stanu cywilnego”, 
kierownik urzędu stanu cy-
wilnego odmawia przyjęcia 
oświadczenia o wyborze dla 
dziecka więcej niż dwóch 
imion, imienia ośmieszające-
go, nieprzyzwoitego, w formie 
zdrobniałej oraz imienia nie 
pozwalającego odróżnić płci 
dziecka. W takich sytuacjach 
przy sporządzaniu aktu uro-
dzenia dziecka rodzice mu-
szą zweryfikować wybrane 
imię na takie, które może być 
zaakceptowane. W Oławie 
dotychczas nie było sytuacji, 
w której trzeba było odmówić 
nadania imienia wybranego 
przez rodziców. 

Kierowniczka przypomina, 
że prawo pozwala też na zmia-
nę imienia dziecku. Można to 
zrobić w ciągu sześciu miesię-

cy od dnia sporządzenia aktu 
urodzenia. W tym celu rodzice 
muszą złożyć w USC pisemne 
oświadczenie w tej sprawie.

- Co roku w oławskim urzę-
dzie rejestrowanych jest kilka 
takich spraw - dodaje Urszula 
Pałamarz. - Dotyczą głównie 
obywateli Ukrainy, którzy 
zmieniają pisownię wybrane-
go imienia dla dziecka na taką, 
która będzie zapisana w pasz-
porcie dziecka. Odbywa się to 
często po sugestiach konsula, 
który czasami odmawia wy-
dania paszportu z wybranym 
przez rodziców imieniem. 
Zdarzają się też sytuacje, gdy 
mieszkańcy Oławy zmieniają 
wybrane imię, najczęściej 
dodają drugie.

(WK)

W CZOŁÓWCE wciąż Zuzia i Kuba

Pani Wiktoria zawsze chciała, by imię jej córeczki było niepowtarzalne i wyszukane. I jest. Naomi

OŁAWA 
Ciekawostka 

Co znaleziono?

Trwają prace związane 
z przebudową i zmianą sposo-
bu użytkowania pomieszczeń 
piwnic i częściowo parteru 
budynku ratusza - powstaje 
tam Centrum Edukacji Hi-
storycznej. Przy tej okazji 
prowadzone są badania arche-
ologiczne. Jak informował nie-
dawno Urząd Miejski, odkryto 
w piwnicach wnękę, w której 
prawdopodobnie znajdowała 
się studnia. Archeolodzy za-
powiadali, że zajmą się nią 
dokładniej. W ostatnim czasie 
zostały w niej znalezione 
liczne szklane, ceramiczne 
i kościane zabytki, m.in. XVII 
wieczne fajki.

(KT)

ODKRYCIE w piwnicach

W tej wnęce prawdopodobnie znajdowała się studnia, a teraz archeolodzy wydobywają z niej ciekawe 
przedmioty

fo
t. 
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  10 
najpopularniejszych 
imion dla chłopców 
w Oławie:

Leon, Jakub, 
Nikodem, Antoni, 
Aleksander, 
Franciszek, Mikołaj, 
Stanisław, Filip, Jan, 
Miłosz

  10 
najpopularniejszych 
imion dla 
dziewczynek 
w Oławie: 

Zuzanna, Pola, Zofi a, 
Julia, Laura, Hanna, 
Maja, Alicja, Amelia, 
Michalina
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Burmistrz Jelcza-Laskowic ogłasza nabór kandydatów na stanowisko ds. księgowości 
podatkowej w Urzędzie Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice

1. Nazwa i adres jednostki: Urząd Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice
ul. Witosa 24
55-220 Jelcz-Laskowice
2. Określenie stanowiska pracy:
stanowisko urzędnicze ds. księgowości podatkowej 
3. Wymagania niezbędne:
- obywatelstwo polskie;
- wykształcenie wyższe ekonomiczne, administracyjne lub prawnicze;
- pełna zdolność do czynności prawnych oraz korzystanie z pełni praw publicznych;
- brak skazania prawomocnym wyrokiem sądu za umyślne przestępstwo ścigane z oskarżenia 

publicznego lub umyślne przestępstwo skarbowe;
- nieposzlakowana opinia.
4. Wymagania dodatkowe:  
- znajomość przepisów: ustawy ordynacja podatkowa, ustawy o postępowaniu egzekucyjnym w ad-

ministracji, ustawy o podatkach i opłatach lokalnych, ustawy o podatku rolnym, ustawy o podatku 
leśnym, ustawy o fi nansach publicznych, ustawy o samorządzie gminnym, ustawy o pracownikach 
samorządowych, ustawy kodeks postępowania administracyjnego;

- rzetelność;
- samodzielność;
- umiejętność sprawnej organizacji pracy;
- komunikatywność.
5. Zadania do wykonania na stanowisku:
- prowadzenie spraw księgowych w zakresie zobowiązań pieniężnych z tytułu podatku od nieru-

chomości, podatku rolnego, podatku leśnego oraz opłaty za użytkowanie wieczyste i opłaty prze-
kształceniowej;

- księgowanie na kontach wpłat podatników;
- wydawanie zaświadczeń;
- sporządzanie miesięcznych sprawozdań z wykonania planu dochodów budżetowych;
- obsługa interesantów w zakresie wykonywanych obowiązków.
6. Informacja o warunkach pracy na stanowisku:
- warunki pracy typowe dla stanowiska pracownik administracyjno-biurowy, zgodne z Rozporzą-

dzeniem Ministra Pracy i Polityki Socjalnej z dnia 26 września 1997 r. w sprawie ogólnych przepisów 
bezpieczeństwa i higieny pracy oraz Rozporządzeniem Ministra Pracy i Polityki Socjalnej z dnia 
1 grudnia 1998 roku w sprawie bezpieczeństwa i higieny pracy.

7. Wskaźnik zatrudnienia osób niepełnosprawnych - poniżej 6%.
8. Wymagane dokumenty:
- życiorys i list motywacyjny;
- kopie dokumentów potwierdzających wykształcenie i posiadane kwalifi kacje oraz staż pracy;
- oświadczenie kandydata o posiadaniu pełnej zdolności do czynności prawnych i korzystaniu 

z pełni praw publicznych;
- oświadczenie, że kandydat nie był skazany prawomocnym wyrokiem sądu za umyślne przestępstwo 

ścigane z oskarżenia publicznego lub umyślne przestępstwo skarbowe oraz, że nie toczy się przeciwko 
niemu postępowanie karne lub karno-skarbowe;

- w przypadku kandydatów, którzy zamierzają skorzystać z uprawnienia, o którym mowa w art. 
13a ust. 2 ustawy o pracownikach samorządowych, kopie dokumentów potwierdzających niepełno-
sprawność.

9. Informacje o przetwarzaniu danych osobowych:
Informujemy, że administratorem danych osobowych osób składających oferty jest Gmina Jelcz-La-

skowice, ul. Witosa 24, 55-220 Jelcz-Laskowice. Wyznaczono inspektora ochrony danych osobowych, 
kontakt: e-mail iod@jelcz-laskowice.pl, tel. 71 381 71 49. Dane osobowe osób składających oferty 
będą przetwarzane w celu realizacji procedury naboru na stanowisko ds. księgowości podatkowej. 
Podstawą przetwarzania danych osobowych dotyczących kandydatów jest art. 22ˡ § 1 i § 4 ustawy 
z dnia 26 czerwca 1974 r. Kodeks pracy (t. j. Dz. U. z 2023 r., poz. 1465) , art. 6 i art. 13 ustawy 
z dnia 21 listopada 2008 r. o pracownikach samorządowych (t. j. Dz. U. z 2022 r., poz. 530) w związku 
z art. 6 ust. 1 lit. c RODO. Dane osobowe wykraczające poza zakres określony w ww. przepisach 
przetwarzane będą na podstawie zgody zgodnie z art. 6 ust. 1 lit. a RODO. Dane osobowe nie będą 
przekazywane innym podmiotom. Dane kandydatów nie będą przekazywane do państwa trzeciego 
lub organizacji międzynarodowej.

Kandydat ma prawo: cofnięcia zgody w dowolnym momencie bez wpływu na zgodność przetwarza-
nia, którego dokonano na podstawie zgody przed jej cofnięciem, żądania od Administratora dostępu 
do danych, ich sprostowania oraz ograniczenia przetwarzania danych w zakresie dopuszczonym 
przepisami prawa. Kandydat ma prawo wniesienia skargi do organu nadzorczego, którym jest Prezes 
Urzędu Ochrony Danych Osobowych. 

Podanie danych osobowych przez kandydata przystępującego do naboru jest dobrowolne. Bez 
podania wymaganych danych osobowych udział kandydata w naborze nie będzie możliwy. Dane 
osobowe kandydatów nie podlegają zautomatyzowanemu podejmowaniu decyzji, w tym profi lowaniu.

Złożone dokumenty można odebrać w terminie 1 miesiąca po ogłoszeniu wyników naboru. Po 
upływie tego terminu nieodebrane dokumenty zostaną odesłane na podany adres zamieszkania. 

Oferty z dopiskiem „Oferta pracy na stanowisko ds. księgowości podatkowej w Urzędzie Miasta 
i Gminy Jelcz-Laskowice” należy składać w terminie do dnia 30.01.2024 r.:

- osobiście w siedzibie Urzędu Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice - sekretariat - I piętro
(godziny pracy Urzędu pn. - pt. 7.30 - 15.30, środa 8.30 - 16.30);
- przesłać pocztą na adres (za datę złożenia uznaje się datę wpływu do Urzędu): 
Urząd Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice
ul. W. Witosa 24
55-220 Jelcz-Laskowice

BURMISTRZ JELCZA-LASKOWIC 
BOGDAN SZCZĘŚNIAK

Ogłoszenia o naborze

17 stycznia br. odbyły się 
w Urzędzie Stanu Cywilnego 
uroczystości związane z długo-
letnim pożyciem małżeńskim 
pięciu par: Alfredy i Leona 
Bukowskich, Stanisławy 
i Mariana Burów, Krystyny 
i Stanisława Korkusiów, Janiny 
i Stanisława Walkowów oraz 
Janiny i Kazimierza Lalików

Jubilatów powitała kie-
rownikczka USC Danuta 
Zapotoczna, następnie za-
brał głos burmistrz Bogdan 
Szczęśniak, który złożył 
parom najserdeczniejsze ży-
czenia, wręczył listy gratula-
cyjne, kwiaty oraz upominki. 
Na koniec uroczystości uho-
norowano jubilatów Meda-
lami za Długoletnie Pożycie 
Małżeńskie, przyznanymi im 
przez Prezydenta RP.

(UM)

Jubileusze małżeńskie

Stanisława i Marian Burowie z wnukiem, kierowniczką USC Danutą 
Zapotoczną oraz burmistrzem Bogdanem Szczęśniakiem

Krystyna i Stanisław Korkusiowie z rodziną, kierowniczką USC i burmistrzem

Burmistrz Szczęśniak wręcza Janinie i Stanisławowi Walkowom medale

Janina i Kazimierz Lalikowie z rodziną, kierowniczką USC i burmistrzem

Dyrektor Zespołu Ekonomiczno-Administracyjnego w Jelczu-Laskowicach ogłasza nabór 
kandydatów na stanowisko urzędnicze - specjalista ds. kadr. 

Oferty należy złożyć w terminie do 31.01.2024 r. do godz. 1500w siedzibie Zespołu Ekonomiczno-
-Administracyjnego, ul. Witosa 41, (I piętro) tel.: 71 318 11 28. Pełne ogłoszenie o naborze znajduje 
się w Biuletynie Informacji Publicznej ZEA pod adresem: https://zea_jl.ssdip.bip.gov.pl (zakładki 
menu użytkownika, rekrutacja, rekrutacja 2024), a także na www.jelcz-laskowice.pl), w zakładce 
„aktualności”.

ARKADIUSZ KWIATKOWSKI 
DYREKTOR ZESPOŁU EKONOMICZNO-ADMINISTRACYJNEGO W JELCZU-LASKOWICACH

Burmistrz Jelcza-Laskowic działając na pod-
stawie art. 35, ust. 1 ustawy z dnia 21.08.1997 r. 
o gospodarce nieruchomościami podaje do 
publicznej wiadomości, że na tablicy ogłoszeń 
„Geodezja i Gospodarka Gruntami” w siedzibie 
Urzędu Miasta i Gminy w Jelczu-Laskowicach 
przy ul. Witosa 24, został wywieszony na okres 
od dnia 22.01.2024 r. do dnia 12.02.2024 r. 
wykaz na sprzedaż nieruchomości gruntowej 

oznaczonej jako działka nr 237/12 obręb Nowy 
Dwór w trybie bezprzetargowym na poprawę 
warunków zagospodarowania nieruchomości 
przyległej oznaczonej jako działka 237/9 ob-
ręb Nowy Dwór. Wykaz został opublikowany 
również na stronie BIP - bip.jelcz-laskowice.pl

Z UP. BURMISTRZA 
ROMUALD PIÓRKO 

ZASTĘPCA BURMISTRZA

Sprzedaż nieruchomości gruntowej

URZ¥D MIASTA I GMINY

JELCZ-LASKOWICE

strona dofi nansowana 
z budżetu miasta i gminy 

Jelcz-Laskowice

W INTERNECIE:
www.jelcz-laskowice.pl  
poczta elektroniczna: 
um.info@jelcz-laskowice.pl

Biuletyn Informacji Publicznej 
http://www.um.jelcz-laskowice.fi nn.pl/

informacje
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JELCZ-LASKOWICE 
Historia 

Uczniowie Publicznej 
Szkoły Podstawowej nr 2 
uczcili pamięć ofiar 
niemieckiego obozu pracy 
Arbeitslager Fünfteichen, 
który był największą filią 
obozu Gross-Rosen

W 79. rocznicę wyzwolenia 
Fünfteichen zapalili znicze 
przy pomniku upamiętniają-
cym więźniów KL Gross-Ro-
sen. Po oddaniu czci więźniom 
obozu pracy uczniowie udali 
się do Izby Historii Marki 
„Jelcz”. Tam zapoznali się 
z wystawą poświęconą AL 
Fünfteichen. 

Filia obozu Gross-Rosen 
działała od 1 października 
1943 roku do 21 stycznia 
1945. Kustosz muzeum przy-
bliżył uczniom historię tego 
miejsca oraz tragiczne losy 
więźniów. Wielkie wrażenie 

wywarła opowieść dotycząca 
„marszu śmierci”. W styczniu 
1945 tuż przed wyzwoleniem, 
6 tysięcy więźniów zmuszono 
do wymarszu do głównego 
obozu Gross Rosen. Tylko 
tysiąc z nich przeżyło tę ma-
kabryczną drogę po śmierć. 
W czasie istnienia obozu pracy 
AL Fünfteichen życie straciło 
około 2 tys. osób. 

Młodzież zapoznała się też 
z historią Jelczańskich Zakła-
dów Samochodowych, których 
obecnym kontynuatorem jest 
spółka „Jelcz”. - Edukacja hi-
storyczna i kultywowanie pa-
mięci historycznej jest naszym 
patriotycznym obowiązkiem 
- mówią nauczyciele Dorota 
Smolis i Ireneusz Stachnio. 
- Na nas spoczywa szerzenie 
historycznej prawdy o tych 
nieludzkich, potwornych 
zbrodniach. Mamy nadzieję, 
że pamięć o tych strasznych 
czasach, tragicznych losach 
więźniów obozu AL Fün-
fteichen nigdy nie zgaśnie 
w naszych umysłach i sercach.

(KT)

Pamięci 
OFIAR obozu

Dla uczniów była to cenna lekcja historii
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JELCZ-LASKOWICE 
Historia 

23 stycznia br., w 79. 
rocznicę wyzwolenia obozu 
pracy Fünfteichen złożono 
kwiaty przed pomnikiem 
ofiar hitleryzmu w Miło-
szycach

W uroczystości uczestniczy-
li zastępca burmistrza Marek 
Szponar, wiceprzewodniczący 
Rady Miejskiej Krzysztof 
Woźniak, wiceprzewodniczą-
cy Rady Miejskiej Ireneusz 
Stachnio, poczet sztandarowy 

PSP w Miłoszycach z zastępcą 
dyrektora Teresą Siciarek, dy-
rektor PSP nr 3 Piotr Pilawa, 
zastępca dyrektora PSP nr 1 
Paweł Jakubowicz oraz przed-
stawiciele Stowarzyszenia 
Lokalna Grupa Zwiadowców 
Historii z założycielem Pio-
trem Kutelą.Wiceburmistrz 
Marek Szponar powitał zgro-
madzonych i przypomniał, że 
obóz pracy Fünfteichen był 
najwiekszą filią obozu kon-
centracyjnego Groß-Rosen. 
Wspominał ofiary „marszu 
śmierci” oraz tych więźniów 
z Fünfteichen, którzy zmarli 
z wyczerpania już po wyzwo-
leniu. Dziękował za obecność 
uczniów z PSP w Miłoszy-

cach, którzy opiekują się mo-
giłą w miłoszyckim lasku 
i podkreślił, jak ważne jest 
zachowanie pamięci o ofia-
rach reżimu nazistowskiego, 
zwłaszcza w dzisiejszych, 
niespokojnych czasach. 

Szacuje się, że w obozie 
Fünfteichen przebywało 7 tys. 
więźniów, z czego 2 tys. stra-
ciło życie. 21 stycznia 1945 
ok. 6 tys. więźniów wyru-
szyło w „marszu śmierci” do 
leżącego w odległości niemal 
100 km obozu Groß-Rosen. 
Wojska radzieckie wyzwoli-
ły obóz dwa dni później, 23 
stycznia 1945.

(UM)
Na pierwszym planie wiceburmistrz Marek Szponar w towarzystwie wiceprzewodniczących Rady Miejskiej 
- Krzysztofa Woźniaka i Ireneusza Stachnio

DYKA - Miêdzynarodowa Firma Produkcyjno - Handlowa. Jeden z wiod¹cych europejskich producentów i dys-

trybutorów kompletnych systemów rurowych do instalacji wodno-kanalizacyjnych, posiadaj¹cy zak³ad 

produkcyjny na terenie Dolnego Œl¹ska i sieæ oddzia³ów na terenie Polski w zawi¹zku z uruchamian¹ inwestycj¹ 

poszukuje osób na stanowisko

 obs³uga instalacji przemys³owych i linii produkcyjnych do produkcji rur z tworzyw sztucznych 

 zdolnoœæ do szybkiego uczenia siê i rozumienia procesów produkcyjnych;

 odpowiedzialnoœæ za powierzone mienie firmy;

 umiejêtnoœæ  pracy w zespole;

 sumiennoœæ, chêæ do pracy, potrzeba d¹¿enia do osi¹gania celów. 

 dyspozycyjnoœæ - gotowoœæ do pracy w systemie zmianowym

 znajomoœæ technologii przetwórstwa tworzyw sztucznych zw³aszcza EKSTRUZJI bêdzie dodatkow¹ 

zalet¹

 ZATRUDNIENIE BEZPOŒREDNIO PRZEZ FIRMÊ

 PRACA W SYSTEMIE 3-ZMIANOWYM

 Wynagrodzenie: podstawa i premia uzale¿niona od wyników

 Dodatkowo: ZFŒŒ, cafeteria Mybenefit, pakiet opieki  medycznej, ubezpieczenie na ¿ycie

 Dodatek nocny uzale¿niony od indywidualnej stawki zaszeregowania

 Dofinansowanie dojazdów  

 Stabilne i profesjonalne œrodowisko pracy

 Mo¿liwoœæ szkoleñ, poszerzania wiedzy i rozwoju zawodowego.

 Wigilia wolna dla niepal¹cych 

PRACOWNIK PRODUKCJI - OPERATOR LINII

Opis stanowiska

Kwalifikacje

 

Dodatkowe informacje

Pe³ny etat

Miejsce pracy: Jelcz-Laskowice
R
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W hołdzie WIĘŹNIOM Fünfteichen
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Działała niedługo, bo około 
10 lat, czyli zaledwie dwa 
razy dłużej niż ją budowano. 
Formalnie był to „zakład 
łazienniczy, świadczący 
usługi dla ludności”, ale 
i tak każdy mówił, że idzie 
po prostu do łaźni

Już przed wojną w niemiec-
kiej Ohlau istniał niemal w tym 
samym miejscu zakład kąpielo-
wy z charakterystyczną wieżą 
ciśnień obok. Oba obiekty już 
nie istnieją, a znajdowały się 
na końcu dzisiejszej ulicy Sien-
kiewicza. Na przedwojennej 
pocztowce widać też narożnik 
młyna, który w tej roli działał 
jeszcze parę lat po 1945 roku, 
a zasilała go odnoga rzeki 
Oławy (tzw. młynówka), skrę-
cająca przed samym budynkiem 
w lewo. 

- Potem pod mostek, a dalej 
na turbinę napędową - opowiada 
Lesław Mazur, miłośnik i znaw-
ca starej Oławy. - Z czasem mo-
stek zlikwidowano, młynówkę 
zasypano, a później zamieniono 
w deptak prowadzący do kortów 
tenisowych, do amfi teatru, któ-
rego już nie ma, i do parku. 

W pierwszych latach powo-
jennej Oławy ludzie jakoś mu-
sieli sobie radzić z domowymi 
kąpielami, co jednak w praktyce 
nie sprawdzało się najlepiej. 
I to do tego stopnia, że zaczęto 
mówić o potrzebie budowania 
łaźni miejskiej. Powody były 
oczywiste. Jednym na pewno 
był brak dostatecznego dostępu 
wszystkich mieszkańców do 
wody. 

- Mieszkałem wtedy na ul. 
Różanej, na drugim piętrze, 
a mówię tu o latach sześćdziesią-
tych - wspomina Lesław Mazur. 
- Wówczas na dalszych osie-
dlach brakowało wody praktycz-
nie zawsze. U nas w domu była 
łazienka z wanną, ale niestety 
woda w sieci pojawiała się do-
piero po 22.00. Z tego powodu 
kąpiel była tylko w soboty, bo na 
co dzień rodzice w wannie trzy-
mali wodę na bieżące potrzeby, 
czyli do mycia, gotowania czy 
prania. W sobotę tato rozpalał 
piecyk łazienkowy, musiała być 
wtedy w kranie bieżąca woda, 
i wszyscy się po kolei kąpali. 
Na koniec tato siedział do późna 
w nocy i napuszczał wodę do 
wanny na kolejny dzień. I tak 
było przez lata. 

Kolejnym powodem był brak 
„łazienkowych” przyzwyczajeń 

ludzi, którzy na te ziemie przy-
byli ze wschodu, nienawykli do 
korzystania z takich udogodnień. 
Znałem panią, światłą, bo była 
dyrektorką szkoły, które miała 
w poniemieckim domu łazien-
kę. Wanny, owszem, używała, 
ale trzymała w niej... ziemniaki 
i inne warzywa, czyli traktowa-
ła wychłodzoną łazienkę jako 
spiżarnię. Sama do końca życia 
myła się w miednicy, ale męża 
raz w tygodniu wysyłała do łaź-
ni. Oczywiście dopiero wtedy, 
gdy ta już w Oławie powstała, co 
- jak zaraz przeczytacie - wcale 
nie było takie proste. 

  Usługi bardzo różne

Miejskie Zjednoczone Za-
kłady Użyteczności Publicznej 
(MZZUP) powstały w Oławie 
już w 1951 roku i zajmowały się 
dostarczaniem wody, utrzymy-
waniem kanalizacji, wywozem 
nieczystości, utrzymywaniem 
czystości ulic - to wydaje się 
oczywiste. Dziś jednak może 
dziwić, że te same zakłady zaj-
mowały się też wynajmowaniem 
„łóżek na nocleg”, a nawet... 
produkcją gazu, koksu i smoły 
pogazowej - to przy ulicy Ga-

zowej. Tu, gdzie obecnie działa 
hotel Marta. 

Z czasem (w 1955) zakres 
działalności MZZUP powięk-
szył się także o usługi pogrze-
bowe.

W 1960 roku „Gazeta Ro-
botnicza” donosiła, że jedną 
z największych potrzeb miesz-
kańców Oławy jest zakład 
kąpielowy. W lecie sytuację 
w pewnym stopniu ratowała 
Odra - pisał dziennikarz - ale 
„następstwem korzystania z ką-
pieli rzecznej przez znaczną 
część ludności Oławy jest rok-
rocznie duża ilość śmiertel-
nych wypadków”. Na szczęście 
władze wojewódzkie wyraziły 
zgodę na wybudowanie w 1961 
roku miejskiej łaźni. W tym też 
roku zaprojektowano obiekt 
i miała ruszyć budowa - zakła-
dano, że potrwa 1,5 roku.

- Budowa łaźni w Oławie 
miała sens, bo w latach powojen-
nych nie we wszystkich domach 
były łazienki, a miasto było 
skanalizowane w zaledwie 40% 
- mówi Lesław Mazur. - W po-
zostałych domach były szamba, 
co generowało problemy, bo 
gdzieś trzeba było nieczystości 
wywozić. Tam, gdzie ludzie 
mogli korzystać z ubikacji, 
często były one na półpiętrach 

budynków, czyli jedna ubikacja 
na kilka rodzin, a w podwór-
kach nadal funkcjonowały tzw. 
sławojki. I tak nie było tylko 
na dalszych osiedlach, ale rów-
nież w samym centrum, wokół 
Rynku. Następny problem to 
brak wody w sieci, szczególnie 
po wybudowaniu domów na 
placu Zamkowym, przy ulicach 
Wrocławskiej, 1 Maja koło ko-
ściółka św. Rocha, na Krótkiej, 
Kościuszki i w Rynku. 

Jak pisały ówczesne media, 
w 1961 roku „z trudem udało się 
wykopać fundamenty, a tym sa-
mym wykorzystać część fundu-
szy przeznaczonych na budowę 
łaźni”. W 1962 roku spodziewa-
no się, że Powiatowe Przedsię-
biorstwo Remontowo-Budow-
lane zakończy budowę w stanie 
surowym, a za rok będzie już się 
można kąpać, bo na razie „tylko 
nieliczni mieszkańcy Oławy są 
w tym szczęśliwym położeniu, 
że mogą korzystać z kąpieli we 
własnej łazience” - jak podawała 
w 1962 roku „Gazeta Robotni-
cza”: - Odnosi się to może do 
10% lokatorów starych domów. 
Inni albo nie mają łazienek, albo 
mają je nieczynne. A że łaźni 
miejskiej brak, zatem amatorzy 
kąpieli nierzadko udają się do 
łaźni we Wrocławiu.

Oławski zakład miał dys-
ponować „dostateczną liczbą” 
natrysków i wanien. Tę liczbę 
określono na 20 natrysków i 8 
wanien (inny dziennikarz poda-
wał, że wanien będzie 10 i tyle 
samo natrysków) - ale już wtedy 
informowano, że budowa ruszy 
dopiero w 1963 roku i ma się 
zakończyć w 1964. Przy okazji 
rozpatrywano budowę krytego 
basenu, ale brakowało pieniędzy 
na aż takie szaleństwo inwesty-
cyjne, co kosztowałoby „kilka 
milionów” ówczesnych złotych.

  Tak nieudolnie, że 
trzeba wychłostać

Niestety, budowa się prze-
ciągała. „Gazeta Robotnicza” 
z maja 1963 roku sygnalizowała, 
że oławskie PPRB, które zaj-
mowało się łaźnią, „należy do 
tych przedsiębiorstw, o których 
rzadko mówi się dobrze” - ta 
sama fi rma remontowała wtedy 
kino Odra, a „obywatel Andrzej 
Węglerowicz, który od niedaw-
na sprawował kierownictwo 
nad fi rmą, wciąż musiał się tłu-
maczyć i obiecywać, że teraz to 
już prace przy budowie łaźni na 
pewno ruszą z kopyta”. Znaczyć 
to miało, że do końca 1963 roku 
sam budynek powinien być go-
towy, ale reszta, czyli instalacje 
i osprzętowienie, powinny być 
gotowe w roku kolejnym. 

Najwyraźniej PPRB bardzo 
nieudolnie wykonywała prace, 
były błędy w projektowaniu, źle 
zamawiano materiały, a dostawy 
były nieterminowe. Do tego 
wciąż brakowało fachowców 
i był słaby nadzór. Inwestycja 
była prowadzona do tego stop-
nia kiepsko, że gazety partyjne 
- a innych wtedy nie było - mo-
gły ją publicznie krytykować, co 
wcale nie było częste w tamtych 
czasach.

- Mama opowiadała mi taką 
ciekawą historię o tym - wspo-
mina Lesław Mazur. - To był 
początek lat 60. Trwały Dni 
Oławy, a wtedy młodzież zwykle 
otrzymywała symboliczne klucze 
do bram miasta. Organizowa-
no korowody przebierańców, 
występy teatrów, piosenkarzy, 
organizowano zawody sportowe. 
I kiedyś młodzi ludzie przywią-
zali do pręgierza w Rynku kukłę 
symbolizującą dyrektora PPRB, 
który z kilkuletnim opóźnieniem 
budował łaźnię. Na pewno nie 
było tego w ofi cjalnym progra-
mie święta. Co ciekawe, nikt 

 OŁAWA Ciekawa choć krótka historia łaźni miejskiej 

Już tylko starsi mieszkańcy Oławy pamiętają, że tu kiedyś mieściła się miejska łaźnia

- Budowa łaźni w Oławie miała sens - mówi Lesław Mazur
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nie słyszał o szykanach wobec 
organizatorów tego wydarzenia, 
a przypomnijmy, że w tych cza-
sach za krytykę władzy było to 
powszechne. Kukła dyrektora zo-
stała symbolicznie wychłostana, 
a w niedługim czasie... dyrektora 
odwołano. 

  Wkracza 
egzekutywa PZPR

Sprawa była na tyle poważna, 
że budową oławskiej łaźni zaj-
mowała się nawet Egzekutywa 
Komitetu Powiatowego PZPR 
- a to już nie były żarty.

Tak pisała o tym „Gazeta Ro-
botnicza” z końca 1964 roku 
w tekście pod znamiennym tytu-
łem „Zapowiedź końca bimbania 
w PPRB?”: - W mieście utarła się 
opinia, że jeśli remont lub budowę 
obiektu bierze w swe ręce PPRB 
- długo trzeba będzie czekać 
końca roboty. Były zresztą tego 
przykłady: - choćby osławiona 
odbudowa kina ODRA, budo-
wa łaźni. Obydwie inwestycje 
w wyniku ślamazarności przedsię-
biorstwa „awansowały” do rzędu 
inwestycji czteroletnich. Co naj-
smutniejsze, końca budowy łaźni 
ciągle nie widać, a w dodatku nie-
które urządzenia już są zniszczone 
(...). Ostatnio oceną pracy PPRB 
zajęła się egzekutywa KP PZPR. 
We wrześniu komisja powołana 
przez Komitet przeprowadziła 
kontrolę w przedsiębiorstwie. 
Stwierdzono fakty wręcz kary-
godne. Długo je wymieniać (...). 
Stanowisko egzekutywy KP było 
jednoznaczne: nie można tole-

rować dłużej tego, co dzieje się 
w PPRB. Postanowiono zatem 
zwolnić ze stanowiska dyrektora 
inż. Ryszarda Januszewskiego, 
na którego w dużej mierze spada 
odpowiedzialność za tolerowanie 
bałaganu w przedsiębiorstwie, 
i ukarać go naganą partyjną. 
Nowym dyrektorem mianowany 
został tow. Tadeusz Weller-Weber, 
dotychczasowy dyrektor oław-
skiego MZBM. 

To oczywiście nie wszyst-
ko, bo Komitet Powiatowy 
PZPR zapowiedział dokonanie 
szczegółowej oceny organizacji 
partyjnej i związkowej w PPRB. 
Zapowiedziano, że „trzeba bę-
dzie przedyskutować wiele 
bolesnych spraw, wyciągnąć 
wnioski, zmierzające do popra-
wy sytuacji” - co brzmiało wtedy 
groźnie wcale nie na żarty. 

Rok później, w 1965 roku, 
gdy budowa mimo wszystko 
jednak skłaniała się ku końco-
wi, w gazetach żartowano, że 
teraz będzie można „spokojnie 
zaopatrzyć obiekt w tablicę 
pamiątkową, bo jakże nie prze-
kazać potomnym historii takiej 
sławetnej budowy”.

Gdy realny moment otwarcia 
łaźni był potwierdzony, w 1965 
roku w ramach MZZUP uchwałą 
Prezydium Miejskiej Rady Na-
rodowej z listopada utworzono 
Zakład Łazienniczy. To jednak 
wcale nie oznaczało otwarcia. 
Pierwsze kąpiele stały się moż-
liwe dopiero na początku 1966 
roku. 

Cdn.

JERZY KAMIŃSKI

 OŁAWA Ciekawa choć krótka historia łaźni miejskiej 
(cz.1)

Przed wojną niemal w tym samym miejscu też był zakład kąpielowy
Jednym z większych problemów łaźni była stale podchodząca woda z młynówki, z czym trzeba było walczyć przez 
lata

Łaźnia było gotowa dopiero w 1966 roku
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Formalnie był to „zakład łazienniczy, świadczący usługi dla ludności”, ale i tak wszyscy mówili, że idą do łaźni 
- taki też napis wisiał nad wejściem

Wejście do łaźni w 1966 roku - kadr z reportażu TVP Wrocław

1960 rok. Budowa łaźni w Oławie to musiało być wtedy wydarzenie, bo 
gazety poświęcały jej sporo miejsca
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 » - Gdy zadzwoniłem do pana, 
by zaproponować tę rozmowę, 
zapytał mnie pan, czy ma to być 
wywiad pożegnalny. Zadam więc to 
samo pytanie - czy to jest wywiad 
pożegnalny? 
- W tej kadencji być może 

tak, a jeśli chodzi o kolejną, to 
zdecydowałem, że wystartuję 
w wyborach samorządowych 
na stanowisko burmistrza 
miasta i gminy Jelcz-Lasko-
wice. Nie była to łatwa decy-
zja, bo rok, który niedawno 
się skończył, z osobistych 
względów był dla mnie bardzo 
ciężki. Długo się wahałem 
czy startować, ale ostatecznie 
zdecydowałem, że spróbuję 
zostać burmistrzem raz jesz-
cze. Wyborcy zdecydują, czy 
była to dobra decyzja. 
 » - Kiedy zapadła i jakie były 
kluczowe czynniki, które do niej 
doprowadziły? 
- Pytano mnie o to już 

w ubiegłym roku, ale uzależ-
niałem ją przede wszystkim od 
swojego stanu zdrowia. W mo-
mencie, w którym trafi łem do 
szpitala, było bardzo źle, dziś 
jest zdecydowanie lepiej, ale 
do doskonałości wciąż bra-
kuje. Może to zabrzmi nieco 
egoistycznie, ale jest też drugi 
element. Pomimo tego, że 
nabieram praw emerytalnych, 
chcę pracować i mieć kontakt 
z ludźmi, bo nie wyobrażam 
sobie siedzenia w domu, a już 
szczególnie siedzenia same-
mu, w pustym domu... 
 » - Gdy po wielomiesięcznej przerwie, 
spowodowanej porażeniem cztero-
kończynowym, wrócił pan do pracy, 
podczas sesji Rady Miejskiej w emo-
cjonalnym wystąpieniu mówił pan 
o śmierci żony i swoich problemach 
zdrowotnych. Z tej wypowiedzi dało 
się odczytać, że w tym momencie 
tylko praca jest czymś, co sprawia, 
że potrafi pan odnaleźć szeroko 
pojęty sens... 
- Zdecydowanie mnie mo-

bilizuje i nie ukrywam, że to 
jest jeden z czynników, które 
sprawiły, że podjąłem taką, 
a nie inną decyzję. 
 » - Zna pan zapewne sformułowanie 
„trzeba wiedzieć kiedy ze sceny 
zejść niepokonanym”. Czy w pana 
przypadku to nie jest właśnie 
najlepszy moment? 
- Trudno powiedzieć. Każdy 

może to ocenić inaczej. Na-
wet moje dzieci stwierdziły 
jakiś czas temu, że mógłbym 
w końcu odpocząć, ale czuję 
się na tyle sprawny fi zycznie 
i umysłowo, że nie będzie to 
dla mnie jakieś szczególne 
wyzwanie. Mam wieloletnie 
doświadczenie na tym stano-
wisku, nie jestem więc star-
szym panem, który nagle sobie 
wymyślił, że wystartuje na 

burmistrza, nie mając pojęcia, 
z czym to się je. Wyobraźnię 
mam, doświadczenie mam, 
nie ukrywam, że biłem się 
z myślami długo, ale decyzja 
została podjęta i teraz wyborcy 
zdecydują czy to jest moment, 
by mi podziękować czy chcą, 
bym był gospodarzem miasta 
i gminy Jelcz-Laskowice jesz-
cze przez jedną kadencję.
 » - Mówi pan o tym, że ze zdrowiem 
było bardzo źle, jest lepiej, ale 
wciąż nieidealnie. To może budzić 
obawy potencjalnych wyborców. 
- Biegać nie będę, na rowe-

rze jeździć nie będę, w piłkę 
też już nie pogram, ale naj-
istotniejsze na tym stanowisku 
są myślenie, przewidywanie, 
wyobraźnia i doświadczenie. 
Te czynniki są zdecydowanie 
ważniejsze niż idealna spraw-
ność fi zyczna. 
 » - Nikt nie jest jednak w stanie 
przewidzieć, co będzie za rok, dwa 
czy pięć. 
- Oczywiście, ja również 

wróżką nie jestem, ale obecnie 
czuję się dobrze. być może nie-
którzy będą mówić, że czas już 
odpocząć, ale ja się nie muszę 
z tym zgadzać. 
 » - Jeszcze przed zeszłorocznym po-
bytem w szpital opuszczał pan wiele 
posiedzeń Rady Miejskiej, z regu-
larnością obecności w urzędzie też 
bywało różnie. Dlaczego wyborca 
ma wierzyć, że to się zmieni? 
- Jeśli zdrowie pozwoli, to 

zmieni się na pewno, nato-
miast to nie jest tak, że gdy nie 
ma mnie na sesji, to w gminie 
panuje bezhołowie. Są moi 
zastępcy, jest skarbnik, a jeśli 
połączymy wiedzę ich wszyst-
kich, to będzie zdecydowanie 
większa niż moja. Nie ma 
pytań bez odpowiedzi, zespół 
jest należycie przygotowany 
do swojej pracy i wykonuje 
ją dobrze. 
 » - Czy jeśli wyborcy wybiorą pana 
na kolejną kadencję, to razem 
z panem otrzymają w pakiecie 
obecnych zastępców - Marka 
Szponara i Romualda Piórkę? 
- Wyborca wybiera bur-

mistrza, którego wyłącznym 
przywilejem jest dobranie 
sobie współpracowników. 
Nie ukrywam jednak, że wie-
le osób zadaje mi to pyta-
nie i mogę zadeklarować, że 
pewne zmiany nastąpią. Nie 
chciałbym dzisiaj mówić, 
jakie konkretnie, ale one na 
pewno będą. 
 » - Domyśla się pan, dlaczego padają 
takie pytania? 
- Ludzie oceniają moich 

zastępców w różny sposób 
i nie zawsze są to oceny po-
zytywne. Takie jest życie, 
taka jest polityczna dynamika. 
Każdy z nas jest inny, niekiedy 

na te same słowa reagujemy 
w zupełnie odmienny sposób, 
więc rozumiem, że pewne 
niezadowolenie również się 
pojawia. Powtórzę raz jeszcze 
- zmiany będą. 
 » - Ja bym powiedział wprost, że 
pana zastępcy nie budzą powszech-
nej sympatii. 
- Zdaję sobie z tego sprawę, 

dlatego zmiany nastąpią.
 » - Pan jest zadowolony z ich pracy? 
- Merytorycznie są świetnie 

przygotowani, mają wielo-
letnie doświadczenie, co jest 
dla mnie bardzo ważne. Na-
tomiast jeśli chodzi o relacje 
interpersonalne, to nie zawsze 
są oceniani pozytywnie. Cza-
sami nerwy im puszczają, być 
może zbyt łatwo dają się spro-
wokować, a praca na takim 
stanowisku polega również 
na tym, by nie ulegać pro-
wokacjom, umieć zachować 
zimną krew i być powściągli-
wym, zwłaszcza w relacjach 
z mieszkańcami.
 » - Słyszałem opinie mieszkańców, 
którzy twierdzą, że przychodząc 
do zastępców nie są w stanie zbyt 
wiele załatwić i dopiero po spotka-
niu z panem zaczynają wierzyć, 
że w ich sprawie jest jeszcze jakieś 
światełko w tunelu. Wygląda to 
trochę tak, jakbyście się podzielili 
na złych i dobrych policjantów... 
- Pewne kwestie trzeba 

obejrzeć z kilku stron, zanim 
podejmie się jakąś decyzję. 
Niekoniecznie musi zapaść 
od razu, warto starać się wejść 
w skórę ludzi, którzy do nas 
przychodzą. Jeżeli ktoś przy-
chodzi do Urzędu Miasta 
i Gminy, to znaczy, że ma jakiś 
problem i rolą burmistrza czy 
jego zastępców jest pomaganie 
w granicach prawa oraz środ-
ków fi nansowych, dostępnych 
w budżecie. Bywa bowiem tak, 
że wola jest, ale pieniędzy bra-
kuje. Wierzę jednak, że każdą 
trudność da się pokonać, więc 
staram się, żeby petenci wy-
chodzili ode mnie zadowoleni.
 » - Dodatkowy problem pojawia 
się wtedy, gdy pana nie ma, a co 
za tym idzie, ciężko się z panem 
umówić. 
- Jeżeli ktoś chce się spo-

tkać, to zawsze znajdę czas. 
Mogło się z różnych względów 
zdarzyć, że jakieś spotka-
nie przełożyłem, ale nigdy 
nie było tak, że nie chciałem 
z kimś rozmawiać. Nie za-
słaniam się brakiem czasu, 
nie szukam wymówek. Jeśli 
mieszkaniec chce, to ma prawo 
porozmawiać z burmistrzem. 
 » - Wspomniał pan już o tym trudnym 
dla pana 2023 roku. Śmierć żony, 
potem długi pobyt w szpitalu. Po 
powrocie do pracy publicznie dzię-
kował pan za ogromne wsparcie, na 

które w tych najcięższych momen-
tach mógł pan liczyć. Spodziewał się 
pan tego? 
- Szczerze mówiąc byłem 

pozytywnie zaskoczony. Gdy 
dotknęła mnie osobista tra-
gedia, czułem się bardzo osa-
motniony, nie zawsze chciałem 
się z kimkolwiek spotykać, 
czułem, że muszę sam ze sobą 
walczyć. Jednak w gruncie 
rzeczy to dzięki ludziom, 
którzy do mnie dzwonili, od-
wiedzali mnie, dawali znać, 
że trzymają kciuki, potrafi łem 
znaleźć siłę, której bardzo 
potrzebowałem. Odwiedzały 
mnie takie osoby, że czasami 
sam się dziwiłem, że chcą 
mnie zobaczyć, pomóc, wyra-
zić troskę... To wszystko było 
bardzo budujące.
 » - Bał pan się, że ten powrót do 
sprawności może nie nadejść? 
- Na początku były takie 

obawy. Zdawałem się sprawę, 
co oznaczają moje dolegliwo-
ści, ale czas, praca, rehabili-
tacja i wsparcie innych po-
zwoliły mi wierzyć, że będzie 
dobrze. W takich sytuacjach 
kluczowa bywa psychika. 
Jak człowiek się podda, to na 
pewno nie wygra. 
 » - Czego pana nauczył ten rok? 
- Pokory dla życia i szacun-

ku dla ludzi. Życie jest nieprze-
widywalne, nie spodziewałem 

się ani jednej, ani drugiej tra-
gedii, które mi się przytrafi ły, 
więc zdecydowanie mam dziś 
w sobie więcej pokory. Czło-
wiek docenia własne zdrowie 
dopiero wtedy, gdy je traci. 
Wszyscy wiemy, że zdrowie 
jest kluczową wartością, jed-
nocześnie nie zdając sobie 
sprawy, jak bardzo istotną. 
 » - W 2018 roku startował pan 
na burmistrza z konkretnym 
programem. Kilka istotnych obietnic 
udało się zrealizować, myślę tu 
m.in. o budowie żłobko-przed-
szkola, rozbudowie Publicznej 
Szkoły Podstawowej w Miłoszycach, 
rozpoczętej niedawno rozbudowie 
PSP nr 1 czy rewitalizacji parku 
obok Urzędu Miasta i Gminy. Są też 
jednak kwestie, z którymi nie po-
szło zbyt dobrze. Jako pierwsza na 
myśl przychodzi budowa nowego 
obiektu Miejsko-Gminnego Centrum 
Kultury i Biblioteki Publicznej. 
- Faktycznie deklarowałem 

tę inwestycję, natomiast nie 
planowałem budowy żłobko-
-przedszkola. Nadarzyła się 
jednak okazja, otrzymaliśmy 
istotną dotację w wysokości 
ponad 4,5 mln złotych, więc 
trudno byłoby nie rozpocząć 
tego zadania. Gdybyśmy tego 
nie zrobili, to dotacja by prze-
padła, czego zdecydowanie 
bym sobie nie wybaczył. 

Po drugie - problem miejsc 
w żłobkach i w przedszkolach 
się zwiększał, sporo osób do 
naszej gminy przyjechało, 
część z nich chce się związać 
z tym miejscem na stałe, więc 
potrzeby w tym względzie się 
zmieniły. Priorytetowe stało 
się więc zapewnienie szerszej 
opieki dla małych dzieci. Kil-
ku rzeczy faktycznie nie zreali-
zowałem, ale udało się zrobić 
inne, nie zawsze planowane. 
 » - Akurat budowa żłobko-przed-
szkola w pana programie się 
znajdowała. Mówił pan o tym już 
w kampanii. 
- Zgadza się, ale nie prze-

widywałem, że tak szybko 
pojawi się możliwość pozy-
skania środków zewnętrznych. 
Gdybyśmy mieli postawić taki 
obiekt z własnych środków, to 
trzeba by było to zrobić kosz-
tem innych inwestycji, które 
również są potrzebne. Można 
mi oczywiście zarzucać, że 
nie zrealizowałem obietnicy 
związanej z budową Centrum 
Kultury, ale pamiętajmy, że 
ta instytucja funkcjonuje, ma 
się dobrze, choć oczywiście 
w przyszłości nowe lokum bę-
dzie niezbędne. Obserwujemy 
różne programy, czekamy na 
dotację i nie porzuciliśmy tego 
pomysłu. 

- Nawet moje dzieci stwierdziły jakiś czas temu, że mógłbym w końcu odpocząć, ale czuję się na tyle 
sprawny fi zycznie i umysłowo, że nie będzie to dla mnie jakieś szczególne wyzwanie - przekonuje Bogdan 
Szczęśniak, odpowiadając na pytania o start w wyborach
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- Biegać nie będę, na rowerze jeździć nie będę, w piłkę też już nie pogram, ale najistotniejsze na tym stanowisku są 
myślenie, przewidywanie, wyobraźnia i doświadczenie - mówi burmistrz miasta i gminy Jelcz-Laskowice. 
- Z Bogdanem Szczęśniakiem - rozmawia Kamil Tysa

Szczęśniak: - Poprzedni rok nauczył mnie pokory. 
Zdrowie doceniamy dopiero wtedy, gdy zaczynamy je tracić

>>>
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 » - W budżecie na rok 2024 poja-
wiły się pieniądze na stworzenie 
koncepcji i wizualizacji budynku 
MGCK i Biblioteki Publicznej. Część 
radnych odebrała to jako plan na 
kampanię, czyli stworzenie nowych 
obrazków, które będzie można 
zaprezentować przed wyborami. 
- Nie o to chodzi. Czasami 

z inwestycjami jest tak, jak 
w życiu prywatnym. Coś pla-
nujemy, ale nie zawsze udaje 
się to zrealizować, bo na końcu 
okazuje się, że brakuje pienię-
dzy. W takiej sytuacji musimy 
wybierać między tym, co jest 
najpilniejsze, a tym, co jeszcze 
może poczekać. To, że MGCK 
nie ma dziś swojego obiektu, 
nie oznacza, że kultura w mie-
ście się nie rozwija. Myślę, że 
wręcz przeciwnie, rozwija się 
bardzo skutecznie, co słyszę 
z każdej strony. 
 » - Dlaczego w takim razie, gdy koń-
czyła się umowa obecnej dyrektor 
Doroty Miś-Hanys, nie przedłużył 
jej pan automatycznie, tylko ogłosił 
konkurs? 
- Kontrakt wygasał i miałem 

dwie opcje - albo przedłużyć 
go bez konkursu, albo ogłosić 
konkurs. Wybrałem ten drugi 
wariant, co nie cieszyło się 
społeczną popularnością, ale 
nie ukrywam, że po prostu 
powtórzyłem manewr, któ-
ry wykonałem już kilka lat 
wcześniej. Wtedy też pani 
Miś-Hanys była dyrektorem, 
też ogłosiłem konkurs, ale 
w tamtym czasie nie budziło 
to oburzenia. Nie widziałem 
więc nic złego w tym, by to po-
wtórzyć. Jeżeli ktoś jest dobry, 
to nie ma powodu, by obawiał 
się wystartować w konkursie. 
 » - Z perspektywy czasu - to błąd czy 
dziś zrobiłby pan tak samo? 
- Nie ukrywam, że to było 

moje świadome działanie. 
Ludzie odczytali to tak, jak-
bym nie miał zaufania do 
pani Doroty Miś-Hanys albo 
szykował na jej miejsce kogoś 
innego, ale nic takiego nie 
miało miejsca. Uważam, że 
konkurs jest też motywacją 
dla dyrektora, dotychczasowa 
szefowa MGCK go wygrała, 
podpisaliśmy umowę na sześć 
lat, co oznacza, że zakończy 
się wraz z upływem zbli-
żającej się kadencji. Nowy 
burmistrz będzie mógł wtedy 
zdecydować, czy nadal chce 
panią dyrektor na tym stano-
wisku czy uważa, że koniecz-
ne są zmiany. Bez względu na 
to, co wydarzy się w kwietniu, 
to już nie ja będę decydował 
o tej kwestii. Pani dyrektor 
zrozumiała moją argumenta-
cję. Myślę, że nic złego się 
nie stało, a przy okazji pani 
Dorota Miś-Hanys otrzymała 
pozytywny sygnał od miesz-
kańców, dowiadując się jak 
dobrze ją oceniają. 
 » - Wróćmy do niespełnionych obiet-
nic. Kolejna to Park Europejski. 
- Większość inwestycji re-

alizujemy z własnych środków 

fi nansowych, ale cały czas szu-
kamy dotacji z różnych źródeł. 
Część zadań robimy razem 
z powiatem czy wojewódz-
twem, mam tu na myśli przede 
wszystkim remonty dróg. Nie 
sztuką jest wydać wszystko, 
co się ma, sztuką jest potrafi ć 
pozyskiwać środki. Co istot-
ne, jeśli rozpoczniemy jakąś 
inwestycję, to nie mamy już 
prawa ubiegać się o dotacje 
zewnętrzne. Zaczynając sami, 
sami musimy to skończyć. 
A czasami warto czekać i tu 
dobrym przykładem jest Park 
Europejski. Mamy zadekla-
rowaną pomoc z Zintegrowa-
nych Inwestycji Terytorialnych 
w wysokości 900 tysięcy euro, 
czyli ponad 4 miliony złotych. 
Całkowity koszt to około 6,2 
mln złotych, więc 2/3 stano-
wi dotacja. W takiej sytuacji 
zdecydowanie uważam, że 
warto było czekać. W marcu 
uzyskamy pozwolenie na bu-
dowę, zobaczymy, jak pójdzie 
z przetargiem, ale planujemy, 
żeby w latach 2024-2025 ta 
inwestycja została w pełni 
zrealizowana. 
 » - W programie zawarł pan także 
adaptację budynku dworca kolejo-
wego na cele społeczno-kulturowe. 
Nic z tego nie będzie? 
- Na razie nic. Pierwsza 

sprawa to budynek dworca, 
który dziś stoi praktycznie 
pusty, ale - co istotne - nie jest 
własnością gminy. Należy do 
PKP i po naszych rozmowach 
z tą spółką udało się doprowa-
dzić do tego, że perony i wej-
ście na stację zostały zmoder-
nizowane. W planach PKP 
wciąż jest modernizacja linii 
kolejowej Wrocław Sołtysowi-
ce - Opole Groszowice, w tej 
chwili trwają prace projektowe 
nad całym szlakiem komuni-
kacyjnym, a my naciskamy na 
to, by rozpocząć tę inwestycję 
z naszej strony, a nie od Opola. 
Wstępną zgodę mamy i z tego, 
co wiem, przygotowywany 
projekt będzie zawierał rów-
nież modernizację budynku 
dworca. Wówczas jako gmina 
na pewno postaramy się prze-
jąć ten obiekt. 
 » - Niewiele wydarzyło się także 
w kwestii zapowiadanej moderniza-
cji targowiska miejskiego. 
- Zaczęliśmy od rzeczy 

mało spektakularnej, ale waż-
nej. Powstało nowe zaple-
cze sanitarne, lada moment 
zostanie odebrane i będzie 
można z niego korzystać. 
To był pierwszy element, 
który jest już za nami. Druga 
kwestia, w przypadku której 
będziemy się starali apliko-
wać o środki zewnętrzne, 
dotyczy nawierzchni targowi-
ska. Zakładamy, że będzie to 
inwestycja o wartości 4-5 mln 
złotych. Realizujemy nasze 
plany krok po kroku, zawsze 
w taki sposób działałem i nie 
zamierzam tego zmieniać. 
Przez lata naciskano na mnie 
w kwestii rozbudowy Publicz-
nej Szkoły Podstawowej nr 1, 
ale powtarzałem, że zajmiemy 
się tym po zakończeniu roz-
budowy Szkoły Podstawowej 

w Miłoszycach. Nie chciał-
bym, żebyśmy równolegle 
rozpoczynali dwie inwestycje 
tej skali, bo mówimy o spra-
wach bardzo kosztownych, 
a budżetem trzeba zarządzać 
w sposób rozsądny, bez obaw, 
że braknie nam środków. 
 » - W każdej kampanii wraca też 
temat budowy ośrodka nad 
stawem. Podczas ostatniej sesji 
Rady Miejskiej usłyszeliśmy od 
wiceburmistrza Romualda Piórki, że 
w 2024 roku powstanie toaleta. Nie 
brzmi to zbyt optymistycznie. 
- Należy pamiętać o hierar-

chii ważności. W życiu każdy 
z nas też ma wiele planów, 
ale zaczyna od realizacji 
tych, które są najważniejsze. 
Modernizacja ośrodka nad 
stawem jest niezbędna, ale 
gdy wybieramy priorytety, 
to trudno nim uznać miejsce, 
które żyje przez dwa miesią-
ce w roku. Zdecydowanie 
ważniejsze w ostatnich latach 
były rozbudowy dwóch szkół 
czy budowa żłobko-przed-
szkola. Nie chcę oczywiście 
powiedzieć, że pierwszy staw 
w ogóle nie jest ważny, ale na 
pewno nie był najważniejszy. 
 » - Czy utrzymywanie Krzysztofa 
Konopki na stanowisku prezesa 
Centrum Sportu i Rekreacji przez 
siedem lat to był błąd? 
- Trudno powiedzieć... Za-

wsze było wiele emocji pod-
czas sesji, na których dyskuto-
wano na temat strat CSiR. Od 
samego początku pojawiały 
się pretensje o to, że musimy 
CSiR dofi nansowywać, pokry-
wając jego stratę. Za każdym 
razem tłumaczyłem, że będzie 
tak bez względu na to, czy 
prezesem jest pan Konopka 
czy ktoś inny. Obecnie to sta-
nowisko piastuje Przemysław 
Olechowski, ma swoje pomy-
sły, co nie oznacza, że strat nie 
będzie. Będą na pewno, bo na 
tym się po prostu nie da zaro-
bić tyle, by taki obiekt mógł 
utrzymywać się sam. Nie są-
dzę więc, że z panem Krzysz-
tofem Konopką popełniliśmy 
błąd. Aura wokół niego była 
negatywna, ale mam wrażenie, 
że zostało to wywołane przez 
radnych opozycji. Powstał 
konflikt, który trwał długo, 
w zeszłym roku zakończyła 
się kadencja, więc w porozu-
mieniu z samym zaintereso-
wanym podjąłem decyzję, że 
nie będziemy tej współpracy 
kontynuować. Chciałem w ten 
sposób tę atmosferę nieco zała-
godzić, dlatego mamy nowego 
prezesa, ale po dokonaniu tej 
zmiany nie spodziewamy się, 
że CSiR nagle zacznie przy-
nosić zyski. 
 » - Sam pan stwierdził, że nowy 
prezes ma pomysły. Czy to samo 
mógłby pan powiedzieć o Krzyszto-
fie Konopce? 
- Przemysław Olechowski 

z pewnością nie zrobi w CSiR 
rewolucji. Ten obiekt nie na-
bierze nagle innego charakte-
ru, bo ma swoją funkcję, którą 
musi spełniać. I pod zarządem 
pana Konopki tę funkcję speł-
niał. Pomysły nowego prezesa 
mogą dotyczyć modyfikacji 
funkcjonowania, pewnych 
zmian i sposobu działania. 
Nie zgodzę się jednak, że pan 
Konopka nie nadawał się na to 
stanowisko. 

 » - Uciekł pan jednak od mojego 
pytania, które dotyczyło tego, czy 
pana zdaniem Krzysztof Konopka 
miał pomysły? 
- Miał i je wdrażał, choć 

może nie były bardzo spekta-

kularne. Wydaje mi się, że na 
etapie projektowania Centrum 
popełniono błąd, nie myśląc 
o siłowni z prawdziwego zda-
rzenia. Ta, która była w pier-
wotnych planach, miała mieć 
40 metrów kwadratowych, 
kilka urządzeń i to tyle. Życie 
pokazało, że chętnych jest 
mnóstwo, a siłownia stała się 
najważniejszym komercyjnie 
elementem CSiR. Dlatego 
w porozumieniu z nowym 
prezesem chcemy przeorga-
nizować obiekt w taki sposób, 
by zamiast jednego pomiesz-
czenia siłownia składała się 
z trzech. Kawiarnię, która jest 
na pierwszym piętrze, planuje-
my przenieść na parter, a wy-
gospodarowaną przestrzeń, 
około 90 dodatkowych metrów 
kwadratowych, przeznaczyć 
właśnie na siłownię. 

 » - Czy część ulicy Piastowskiej 
między blokami a ogródkami 
działkowymi doczeka się remontu? 
- Już po uchwaleniu bu-

dżetu była u mnie delegacja 
mieszkańców tych okolic, 
którzy prosili o modernizację 
tej drogi, z której korzystają 
zarówno oni, jak i działkowcy. 
W uzgodnieniu z panią skarb-
nik podjąłem decyzję, że w lu-
tym zaproponuję radnym prze-
kazanie 200 tysięcy złotych na 
projekt budowlany. Realizacja 
tej inwestycji nastąpiłaby więc 
w roku 2025. Obecnie najważ-
niejszym zadaniem drogowym 
jest przebudowa ulicy Drze-
wieckiego. Powstał tam kolej-
ny blok, jest ogromny problem 
z parkowaniem samochodów, 
mamy już projekt budowlany, 
będziemy niebawem ogłaszać 
przetarg. Po rozbudowie tej 
ulicy powstaną 164 miejsca 
parkingowe plus 10 dla osób 
z niepełnosprawnościami, 
dzięki czemu uda się rozłado-
wać to miejsce z nadmiaru sa-
mochodów, które stoją dzisiaj 
jeden na drugim. 

 » - Z inicjatywy radnych Krzysz-
tofa Skrzydłowskiego i Łukasza 
Dudkowskiego, wspieranych przez 
Tomasza Bajsarowicza, powstała 
petycja dotycząca skrzyżowania 
ulic Witosa i Oławskiej. Inicjatorzy 
wnoszą o wyłączenie świateł lub 
czasowe ograniczenie ich działania. 
Co pan na to? 
- Światła są niezbędne, bo 

to skrzyżowanie, szczególnie 
w godzinach szczytu, było 
bardzo niebezpieczne. Mamy 
w okolicy żłobek i przedszko-
le, codziennie kilkadziesiąt 
samochodów przywozi dzieci 
rano i odbiera po południu. 
Sygnalizacja bywa uciążli-
wa, bo trzeba chwilę dłużej 
postać, ale zdecydowanie 
poprawia bezpieczeństwo. 
A to w mojej ocenie jest naj-
ważniejsze.
 » - Dopuszcza pan w tej kwestii 
możliwość jakiejkolwiek dyskusji? 
- Nie. Gdy przez jakiś czas 

była awaria i te światła nie 
działały, mieszkańcy nie do 
końca wiedzieli, jak mają się 
zachować. Wiele osób my-
ślało, że będąc na Oławskiej 
są na głównej, dojeżdżali 
do skrzyżowania i tworzyły 
się niebezpiecznie sytuacje. 
W mojej opinii bezpieczeń-
stwo ponad wszystko.

 » - Czy kolejna sygnalizacja powsta-
nie na skrzyżowaniu Oławskiej 
i Wrocławskiej? 
- Tak. Zarówno my, jak 

i samorząd powiatowy mamy 
w budżecie środki na sporzą-
dzenie dokumentacji technicz-

nej. Jesteśmy też po wstępnych 
uzgodnieniach z Dolnośląską 
Służbą Dróg i Kolei. Gdy przy-
gotujemy projekt, wówczas 
formalnie wystąpimy z propo-
zycją o partycypację w kosz-
tach budowy. Co prawda nie 
jesteśmy tu stroną, ponieważ 
mówimy o skrzyżowaniu drogi 
powiatowej z wojewódzką, 
ale zadeklarowałem, że jako 
samorząd również jesteśmy 
gotowi partycypować w prze-
budowie tego skrzyżowania. 
Niestety, nie ma w tym miejscu 
możliwości wybudowania ron-
da, dlatego światła są jedyną 
możliwością, która poprawi 
bezpieczeństwo. Będzie wol-
niej, ale bezpieczniej. 

 » - Od dłuższego czasu organizacje 
działające na rzecz praw zwierząt 
apelują do gminy o pomoc w roz-
wiązaniu sprawy wolnego stada 
krów w Grzędzinie. Przy ujemnych 
temperaturach bydło traci dostęp 
do wody, właściciel nie jest w stanie 
nad tym stadem zapanować i jest 
to taka sprawa, o której wszyscy 
wiedzą od dawna, ale wciąż nie 
udało się jej rozwiązać. 
- Problem faktycznie trwa 

od kilku lat i wraca z różnym 
natężeniem emocjonalnym. 
Gmina może interweniować 
poprzez informowanie insty-
tucji, które zajmują się takimi 
sprawami na co dzień. Osoba, 
która doprowadziła do tej sytu-
acji, jest za nią odpowiedzial-
na, my to zgłaszaliśmy wielu 
instytucjom. Trudno, żeby 
burmistrz zabrał kilkadziesiąt 
krów i wypuścił je w parku 
obok urzędu. Nikt nie potrafi  
wskazać rozwiązania tego 
problemu. 

 » - Gdy w kwietniu 2023 roku zada-
łem kilka pytań wiceburmistrzowi 
Romualdowi Piórce, odpowiedział, 
że „burmistrz wszczął postępowanie 
w sprawie czasowego odbioru 
zwierząt”. Wydaje się więc, że jakiś 
pomysł był...
- Czekamy na decyzję Woje-

wódzkiego Inspektora Wetery-
naryjnego, sam jestem ciekawy, 
co nam powie. Nie ukrywam, 
że ta sprawa to takie trochę 
„zgniłe jajo” - każdy wie, że 
jest niedobre, ale nikt nie wie, 
jak się go pozbyć. Prostych 
rozwiązań niestety nie ma. 

 » - Czy budowa obiektu Miejsko-
-Gminnego Centrum Kultury, będzie 
pana główną obietnicą wyborczą 
w zbliżającej się kampanii? 
- Może nie główną, ale na 

pewno będę o tym mówił. To 
inwestycja bardzo kosztowna, 
natomiast wiążę duże nadzieje 
ze sprzedażą terenu pod bu-
dowę nowego zakładu spół-
ki „Jelcz”. Otrzymalibyśmy 
w ten sposób spory zastrzyk 
gotówki, co pomogłoby nam 
w realizacji wspomnianego 
zadania. 

 » - O jakich kwotach mówimy? 
- Nie chciałbym wchodzić 

w szczegóły, ale spodziewam 
się, że będzie to kilkadziesiąt 
milionów złotych. Taki wpływ 
spowodowałby, że bylibyśmy 
w stanie szybko postawić 
budynek Miejsko-Gminnego 
Centrum Kultury i Biblioteki 
Publicznej. 

 » - Rozumiem, że w przypadku 
planów spółki „Jelcz” mówimy 
już tylko o terenie w ramach 
Miejscowego Planu Zagospodarowa-
nia Przestrzennego „Chwałowicka 
- Folwarczna”? 
- Tak. 

 » - Nie obawia się pan protestów 
mieszkańców? 
- Wszelkie wnioski i zaża-

lenia pojawiały się na etapie 
tworzenia planu miejscowego. 
Wiele uwag, zgłoszonych 
przez mieszkańców, uwzględ-
niliśmy w tym planie. Myślę 
więc, że dużych emocji w tym 
przypadku już nie będzie. Co 
istotne zarząd spółki potwier-
dził mi, że w nowej hali będzie 
się odbywał tylko montaż. 
Wszystkie tak zwane „brud-
ne” prace będą wykonywane 
w starej hali. 

 » - Jakie są najważniejsze wyzwania 
dla gminy na najbliższe lata? 
- Utrzymanie dynamiczne-

go rozwoju i odpowiedź na 
potrzeby tych, którzy chcą się 
z naszym miastem związać 
na lata. Potrzebujemy bu-
downictwa wielorodzinnego. 
Wolnych terenów gminnych 
jest coraz mniej, mamy jesz-
cze jedną działkę przy ul. 
Oławskiej, którą wystawimy 
na sprzedaż w formule prze-
targu, natomiast na Osiedlu 
Fabrycznym planujemy wy-
burzenie baraku nr 14, gdzie 
mieszka coraz mniej osób. 
Prezes ZGM TBS zaczyna 
szukać nowego zakwaterowa-
nia dla nich, a po wyburzeniu 
„czternastki”, chcielibyśmy 
postawić tam blok wieloro-
dzinny. 

 » - Dlaczego uważa pan, że 
mieszkańcy powinni panu zaufać 
raz jeszcze? 
- Podczas wyborów będą 

mogli ocenić czy to, co obiecy-
wałem, w jakiejś części spełni-
łem. Dziś wytłumaczyłem się 
z kilku kwestii, które nie zosta-
ły zrealizowane i teraz decyzja 
należy do ludzi. Gwarantuję, 
że jeśli po raz kolejny zostanę 
burmistrzem, to wciąż będę się 
starał rozwiązywać najważ-
niejsze problemy, zaspakajać 
potrzeby i odpowiadać na 
kolejne wyzwania. Może się 
wydawać, że z biegiem lat tych 
wyzwań powinno być coraz 
mniej, ale to tak nie działa. 
Regularnie pojawiają się nowe 
i rolą burmistrza jest na nie 
reagować. 

 » - Gdyby nasza rozmowa zaczęła 
się inaczej i powiedziałby pan, że 
jednak nie startuje w wyborach, to 
poparłby pan publicznie kandyda-
turę obecnego sekretarza Dariusza 
Koprowskiego, który planował start 
pod warunkiem pana rezygnacji?
- Nie lubię gdybać, więc nie 

będę tego robił. 

 » - Rok temu, bazując na plotkach, 
które pojawiały się w tamtym 
czasie, zapytałem pana, czy wśród 
takich osób jak Dariusz Koprowski, 
Piotr Stajszczyk, Marek Szponar 
i Jacek Załubski widzi pan swojego 
następcę. Odpowiedział pan, że 
„teoretycznie tak”. O kim pan 
wtedy myślał? 
- Naprawdę nie lubię dy-

wagować. Rok temu mogłem 
myśleć jedno, a dziś mogę 
mieć zupełnie inną optykę na 
ten sam temat. 

 » - Choć nikt jeszcze nie ogłosił 
publicznie startu w wyborach, to 
swoich planów nie ukrywa Piotr 
Stajszczyk. Może się więc okazać, 
że będzie to pana główny rywal 
w walce o fotel burmistrza. Mocny 
kontrkandydat? 

- Życie nauczyło mnie po-
kory. Nie chcę nikogo oceniać, 
zrobią to wyborcy.

Szczęśniak: - Poprzedni rok nauczył mnie pokory. 
Zdrowie doceniamy dopiero wtedy, gdy zaczynamy je tracić

>>>
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POWIAT 

Przed nami 32. finał Wiel-
kiej Orkiestry Świątecznej 
Pomocy, a to oznacza 
kolejne święto pomagania 
i dobrej energii. Co będzie 
się działo?

Tegoroczny finał dedyko-
wany jest zakupowi sprzętu 
do diagnozowania, monito-
rowania i rehabilitacji chorób 
płuc pacjentów na oddziałach 
pulmonologicznych dla dzieci 
i dorosłych. Fundacja planuje 
kupić urządzenia dla diagno-
styki obrazowej (m.in. rezo-
nanse magnetyczne i aparaty 
ultrasonograficzne), diagno-
styki czynnościowej (m.in. 
polisomnografy i przenośne 
spirometry), diagnostyki en-
doskopowej (m.in. systemy 
do badań bronchoskopowych 
w nawigacji wewnątrzoskrze-
lowej i bronchoskopy), reha-
bilitacji (sprzęt do rehabilitacji 
pulmonologicznej, wykorzy-
stywanej w terapii chorych po 
przeszczepieniu płuc) i tora-
kochirgurgii (m.in. systemy 
elektrokoagulacji i kriosondy). 

  Jelcz-Laskowice 

Sztab z Magdaleną Rogal-
ską na czele proponuje w tym 
roku cały weekend z WOŚP. 
Wiele atrakcji zaplanowano na 
sobotę, choć te główne odbędą 
się w niedzielę. 

Pierwszy dzień fi nałowego 
weekendu rozpocznie się pik-
nikiem strzeleckim przy „Mat-

czynej Górze”. Zaplanowano 
strzelanie z karabinka kbks 
do tarczy i do kolorowych 
balonów z wiatrówki. Nad 
bezpieczeństwem będą czu-
wali członkowie Ligi Obrony 
Kraju oraz Bractwa Kurkowe-
go. W planach są też gry i za-
bawy dla dzieci (berek, lustro 
senne, kalambury, malowanie 
i rysowanie Pana Kleksa przy 
muzyce z filmu Akademia 
Pana Kleksa). W piwnicowym 
kominku od rana będzie palił 
się ogień, planowane jest tak-
że duże ognisko, grochówka 
wojskowa oraz kiełbaski. Za 
dodatkową cegiełkę wrzuco-
ną do puszki będzie można 
się przejechać efektownym 
hummerem. Na godz. 13.45 
zaplanowano losowanie fan-
tów, w którym wezmą udział 
wszyscy uczestnicy zawodów, 
którzy wrzucą do puszki mi-
nimum 30 zł. W ramach tej 
kwoty każdy otrzyma talon na 
strzelanie oraz posiłek. Około 
godz. 14.00 imprezę zakończy 
wystrzał z armaty. 

Między 15.00 a 19.00 warto 
przyjść do Centrum Sportu 
i Rekreacji. Będą różne konku-
rencje sportowe, sporo zabawy 
i dmuchańce. Dzieci z pewno-

ścią nie będą się nudzić, a przy 
okazji to kolejna okazja, by 
wesprzeć fi nał WOŚP. 

Dla tych, którym udało się 
zapisać, przygotowano atrak-
cję pt. „Pałacowe podziemia 
strachu”. W zapowiedzi czyta-
my: - Jeśli nie straszne są wam 
duchy, poczwary i inne kryjące 
się w podziemiach nieprzy-
jemności, a wasza drużyna 
da z siebie wszystko... może 
nawet uda wam się wyjść cało 
z tej przygody? W waszym 
mieście doszło do historyczne-
go znaleziska. Podczas świą-
tecznych porządków otwarte 
zostały dawno zapomniane 
drzwi w piwnicy Urzędu Mia-
sta i Gminy Jelcz-Laskowice, 
po których drugiej stronie oka-
zały odnaleziono katakumby! 
To pozostałości po dawnych 
i mrocznych czasach tego 
miejsca. Niby nie powinno 
się zapuszczać w takie miej-
sca, jednak ciekawość wzięła 
górę... Zanim jednak temat 
zdążył wypłynąć do mediów 
zaczęły dziać się dziwne rze-
czy. Pierwsza ekspedycja, 
która ruszyła w głąb Urzędu 
nigdy z niego nie wróciła - nie-
stety, zabierając ze sobą jedyne 
klucze do wrót... Nie możemy 

ryzykować! Aby sprawa nie 
wyszła na jaw, potrzebujemy 
miejscowych, którzy w tajem-
nicy udadzą się do katakumb, 
aby drzwi raz na zawsze mogły 
zostać zamknięte i zapomnia-
ne! Tak, to o was! Dacie radę?

Między 16.00 a 20.00 moż-
na przychodzić do siedziby 
Stowarzyszenia Lokalna Gru-
pa Zwiadowców Historii (ul. 
Witosa 18) oraz zwiedzać piw-
nice dawnego GOK-u, gdzie 
obecnie mieści się Ośrodek 
„Ogniwo” (ul. Witosa 71). 

Między 18.00 a 20.00 na 
Pływalni Miejskiej zaplano-
wano aqua aerobik, a między 
20.00 a 20.00 maraton pły-
wacki. - Wodne aktywności 
dla WOŚP. Świetnie spędzisz 
czas, rozruszasz i zregene-
rujesz ciało, dołożysz swoją 
cegiełkę w szczytnym celu, 
sprawdzisz się w rywalizacji, 
w której nie ma przegranych 
- przekonują organizatorzy. - 
Zapisy odbywają się w recep-
cji Pływalni Miejskiej. 

O 20.00 w Centrum Sportu 
i Rekreacji rozpocznie się 
Wośpowe Silent Disco. W za-
powiedzi czytamy: - To forma 
rozrywki, która na dobre zado-
mowiła się w naszym mieście, 

�Tu wszystko gra OK!�, czyli 
czas na KOLEJNY fi nał WOŚP

W Jelczu-Laskowicach wystąpi Mesajah, który bywał już w naszych 
okolicach
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zyskując sporą rzeszę fanów. 
Tym razem bawimy się „po 
cichu” na rzecz WOŚP. To 
doskonała okazja, by spędzić 
w szalony sposób sobotni 
wieczór i jednocześnie czynić 
dobro. 

W niedzielę wszystko roz-
pocznie się nad stawem. Mię-
dzy 10.00 a 14.00 swój event 
organizują „Morsy z Jelcza”. 
Rozgrzewka i główne, wspól-
ne wejście do wody odbędzie 
się o godz. 12.00. Dodatkowe 
atrakcje to: mobilne sauny, 
balia z ciepłą wodą, ognisko 
z kiełbaskami, grill, malowa-
nie twarzy, kiermasz ciast, cie-
pła zupa, gorące napoje, chleb 
ze smalcem i wiele więcej. Nie 
zabraknie też wolontariuszy 
z puszkami! W tym samym 
miejscu o godz. 11.00 wy-
startuje trzeci etap Zimowego 
Maratonu na Raty. 

Finałowa impreza odbę-
dzie się w Centrum Sportu 
i Rekreacji. W planach są 
przede wszystkim koncerty 
i licytacje. Wystąpią: Amelia 
Jakób, Overdose, Oya, Trasz 
Garasz i Mesajah. Po ostat-
nim koncercie, o godz. 20.00, 
zaplanowane jest światełko 
do nieba. Wśród fantów do 
wylicytowania są m.in.: dwu-
godzinna przejażdżka hum-
merem z kierowcą, lekcje ję-
zyka angielskiego, wynajęcie 
maskotki „Duduś” na swoją 
imprezę, ceramiczne wośpowe 
serducho, voucher na zajęcia 
nordic-walking, vouchery do 
hoteli i restauracji. 

Ponadto między 16.00 
a 16.30 w sali kameralnej 
MGCK będą pokazy tańca, 
o 17.00 wystąpi sekcja wokal-
na MGCK, a o 18.00 iluzjoni-

sta Michał Rycombel. Należy 
się również spodziewać kier-
maszu ciast, video i fotobudki, 
warsztatów piernikowych i in-
nych towarzyszących atrakcji. 

  Oława 

Sztab pod przewodnictwem 
Rafała Jasińskiego intensyw-
nie szykuje się do 32. fi nału 
WOŚP. Na oławskim Rynku 
zaplanowano wiele atrakcji, 
wśród których warto wymienić 
koncerty lokalnych artystów, 
ale też występ gwiazdy wie-

czoru, którą będzie zespół 
Cree z wokalistą Sebastianem 
Riedlem na czele. Mieszkańcy, 
którzy w niedzielę przyjdą 
do Rynku, zobaczą stoisko 
z losami przygotowane przez 
Heroiczną Ekipę Lokalnej 
Pomocy oraz liczne punk-
ty gastronomiczne. Będzie 
szansa, by spotkać „ministra 
Leszka” na zabytkowym cią-
gniku z Muzeum Motoryzacji 
Wena. W centrum miasta za-
parkuje kilkanaście fordów 
mustangów z Mustang Klub 
Polska oraz wozy strażackie 
z Państwowej i Ochotniczej 
Straży Pożarnej. 

O 20.00 odbędzie się świa-
tełko do nieba przy użyciu 
cichych fajerwerków. Warto 
zaglądać na facebookowy pro-
fi l WOŚP Oława, gdzie rozpo-
częły się licytacje. Fantów jest 
wiele, a kilka najciekawszych 
to z pewnością „Ławeczka 
Dobrych Serc”, kolacja na 
wieży ratuszowej, „oławskie 
dobre serce”, obraz autorstwa 
Kamila Tobiasza, vouchery na 
usługi kosmetyczne, biżuteria, 
pralka z firmy Electrolux, 
spotkanie z alpakami czy złota 
karta do Centrum Sztuki. 

Na scenie pojawią się: Szko-
ła Wokalna Izabeli Smoleń, 
Śpiewające Studio Kamili 
Bakalarczyk-Kryk, Sulfur, 
WGWC i Element, A`Port 
(fi nalista Letniej Sceny Mu-
zycznej) oraz wspomniany 
wcześniej zespół Cree. Loso-
wanie głównych nagród zapla-
nowano na 19.30. W Rynku 
będzie też krwiobus, dronowy 
tor przeszkód oraz Jednostka 
Ratownictwa Specjalistyczne-
go OSP Skarbimierz. 

Ponadto turniej szachowy 
„Orkiestrowe Granie” w Szko-
le Podstawowej nr 1 szyku-
je MGLKSz Parnas Oława. 
W planach jest siedem rund 
szachów szybkich, rozgrywki 
w systemie szwajcarskim. 
Wpisowe to 20 zł. Szczegó-
łowych informacji udziela 
Łykasz Kłyków, tel. 600-

058-027, email: lklykow@
poczta.onet.pl. Zgłoszenia są 
przyjmowane do 27 stycznia. 

  Gmina Oława 
i gmina Domaniów 

Wolontariuszy z puszkami 
będzie można spotkać także 
na wiejskich terenach naszego 
powiatu. Na imprezę z okazji 
32. finału WOŚP zaprasza 

Centrum Kultury i Czytelnic-
twa Gminy Domaniów. W pla-
nach są: występ orkiestry dętej, 
występ chóru „Jubilat”, jasełka 
uczniów domaniowskiej Szko-
ły Podstawowej, zajęcia arche-
ologiczne w bibliotece, pokaz 
samoobrony, koncert zespołu 
„Gaudentes Voces” pokaz stra-
żacki, a także koncert Victorii 
Strzody i Marcina Zygmunta. 
Nie zabraknie też światełka do 
nieba. Szczegóły na plakacie.

KAMIL TYSA 

ktysa@gazeta.olawa.pl

W Jelczu-Laskowicach do wylicytowania będzie m.in. przejażdżka takim hummerem

Jedna z oławskich propozycji na licytację to spotkanie z alpakami. Brzmi świetnie!

Na oławskiej scenie zobaczymy m.in. Śpiewające Studio Kamili 
Bakalarczyk-Kruk (na fot.)
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TELEFONY

Pogotowie Ratunkowe         -  9 9 9

Stra¿ Po¿arna  -  9 9 8
Stra¿ Miejska  -  9 8 6
Komenda Powiatowa Policji -  9 9 7
Pogotowie Wod. - Kan. -  9 9 4

Pogotowie Gazowe -  9 9 2

Sanepid                - 71-313-38-21 
Zagro¿enie epidemi¹ - 600-779-259

Komenda Powiatowa Policji
  - 71-381-72-22
Szpital Powiatowy  - 71-301-13-11
Stra¿ Miejska  - 71-301-12-22
Stra¿ Miejska   
Patrol zmotoryzowany  - 601-146-905
Stra¿ Gminna  - 71-313-25-83
Kom. Powiatowa PSP  - 71-313-40-45
Pogotowie Energet.  - 71-313-29-06
Zak³. Wod. i Kan.  - 71-303-95-21
Zak³ad Gazownictwa  - 71-313-23-61
Dom Pomocy Spo³ecz.  - 71-313-01-10
Dzienny Dom Pobytu  - 71-313-29-91
Polski Czerwony Krzy¿  - 71-313-23-25
Dworzec PKS O³awa  - 71-313-72-32
Oœrodek Kultury  - 71-313-28-29
K¹pielisko OCKF   - 71-313-21-89
Dom Dziecka  - 71-313-20-51
Punkt Konsultacyjny Przeciwdzia³ania  
Przemocy w Rodzinie  - 71-313-25-17
Miejski Zespó³  Ekonomiczno
-Administracyjny Szkó³   - 71-313-25-70
Inf. LOT  - 801-703-703  

UP nr 1, ul. 1 Maja  - 71-318-71-21
UP nr 3, ul. Wroc³awska  - 71-318-71-17  
UP nr 4, ul. B. Chrobrego   - 71-318-71-18  
UP nr 5, ul. Iwaszkiewicza       - 71-318-71-19  

MB Pocieszenia  - 71-313-22-41 
MB Ró¿añcowej  - 695-630-418
Mi³osierdzia Bo¿ego  - 71-313-86-88  
Œw. Ap. Piotra i Paw³a  - 71-313-27-23

Starostwo Powiatowe  - 71-301-15-22
Powiatowy Urz¹d Pracy  - 71-313-90-33
Prokuratura  - 71-313-40-11  
S¹d Rejonowy  - 71-313-24-44
Urz¹d Skarbowy  - 71-303-94-39 
Informacja podatkowa  - 71-303-94-33
Urz¹d Miejski O³awa         - 71-303-55-01/02
Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-313-38-58
Powiatowy Zarz¹d Drogowy   - 71-303-30-19  
Sanepid  - 71-313-38-21
ZUS  - 71-303-98-00

Jednostka Ratowniczo  - Gaœnicza PSP 
  - 71-318-81-62  
Komisariat Policji  - 71-318-15-97

Urz¹d Miasta i Gminy   - 71-381-71-22
Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-381-71-12
Powiatowy Urz¹d Pracy   -71-318-33-46    
Zak³ad Gospodarki  Komunalnej 
  - 71-303-52-31
Zak³ad Gospodarki Mieszkaniowej TBS 
  - 71-318-81-47
Zespó³ Ekonomiczno-Administracyjny Szkó³ 
  - 71-712-09-88

NMP Królowej Polski  - 71-318-81-03 
Stanis³awa Biskupa  - 71-318-15-55  
Maksymiliana Kolbego  - 71-318-13-74

 
UP ul. Folwarczna  - 71-318-71-07   
UP ul. Liliowa  - 71-318-71-08  
UP ul. Wroc³awska  - 71-318-71-09   
UP ul. Techników  - 71-318-71-10

TOWARZYSTWO OPIEKI 
NAD ZWIERZÊTAMI    
- Jelcz-Laskowice  - 71-318-22-89
- O³awa  - 71-313-51-11

TELEFONY ALARMOWE

TELEFONY O³AWSKIE

URZÊDY POCZTOWE

PARAFIE

URZÊDY W O£AWIE

TELEFONY W J-L

URZÊDY

PARAFIE 

URZÊDY POCZTOWE

INNE

TELEFONY

TELEFONY W DOMANIOWIE

Telefon Zaufania Anonimowych 
Alkoholików i Grup Rodzinnych  - 71-321-84-03 
Policyjny Telefon Zaufania  - 800-120-226
Telefon Zaufania M³odzie¿owy  - 71-998
Telefon Zaufania dla Uczennicy
i Ucznia   - 71-372-04-86
Niebieska linia - dla ofiar przemocy 
w rodzinie                             - 801 120 002
Pomarañczowa linia - pomoc rodzinom, 
których dzieci pij¹                - 801 14 00 68
Zielona linia - porady i informacje na temat 
HIV i AIDS                       - 22 621 33 67

TELEFONY ZAUFANIA

dyrektor   - 71-301-13-13
zastêpca dyrektora  - 71-301-13-14
sekretariat dyrektora  - 71-301-13-11 
                                   - fax: - 71-301-13-12
naczelna pielêgniarka  - 71-301-13-91

ordynator   - 71-301-13-40
izba przyjêæ  - 71-301-13-96
dy¿urka lekarska       - 71-301-13-39 lub 58
dy¿urka pielêgniarska  - 71-301-13-37
gabinet zabiegowy  - 71-301-13-97

ordynator   - 71-301-13-22
sekretariat  - 71-301-13-54
izba przyjêæ  - 71-301-13-35
dy¿urka lekarska  - 71-301-13-34
USG:  - 71-301-13-84
EKG  - 71-301-13-85
sala “R”  - 71-301-13-32

ordynator  - 71-301-13-20
sekretariat  - 71-301-13-55
izba przyjêæ:   - 71-301-13-47
dy¿urka lekarska       - 71-301-13-44 lub 45
dy¿urka pielêgniarska   - 71-301-13-42 lub 43
sala ”R”  - 71-301-13-46

ordynator  - 71-301-13-21
sekretariat  - 71-301-13-53
izba przyjêæ  - 71-301-13-89
dy¿urka lekarska 
 - ginekologiczno-po³o¿nicza   
- 71-301-1351
dy¿urka lekarska 
 - porodówka  - 71-301-13-52
dy¿urka pielêgniarska 
- ginekologiczno-po³o¿nicza  - 71-301-13-49
dy¿urka pielêgniarska
 - porodówka  - 71-301-13-50

ordynator  - 71-301-13-56
dy¿urka pielêgniarska   - 71-301-13-57

ordynator  - 71-301-13-23
dy¿urka lekarska  - 71-301-13-61
dy¿urka pielêgniarska  - 71-301-13-60
sala operacyjna  - 71-301-13-62

laboratorium  - 71-301-13-64
blok operacyjny  - 71-301-13-24
POZ  - 71-301-13-26

pogotowie-dyspozytor   - 71-301-13-92
rehabilitacja  - 71-301-13-68
RTG - pracownia  - 71-301-13-87
ruch chorych  - 71-301-13-78
centrala  - 71-301-13-00
centralna rejestracja do poradni 
specjalistycznych   
 -   71-301-13-00
 -   71-301-13-75
 -   71-301-13-76

TELEFONY W GMINIE O£AWA

TELEFONY DO SZPITALA

ODDZIA£ DZIECIÊCY

ODDZIA£ WEWNÊTRZNY

ODDZIA£ CHIRURGICZNY

ODDZIA£ GINEKOLOGICZNO-PO³O¿NICZY

ODDZIA£ NEONATOLOGICZNY

ODDZIA£ LARYNGOLOGICZNY

RÓ¯NE

PORADNIE SPECJALISTYCZNE

Urz¹d Gminy  - 71-301-77-35
Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-301-77-23
Parafia Nawiedzenia NMP   - 71-301-77-42
Gminne Centrum Kultury   - 71-301-78-79

Urz¹d Gminy  - 71-313-30-44
Gminny Zespó³ Oœwiaty   - 71-313-46-57

PRACA

DAM PRACĘ

 ► Firma brukarska zatrudni pracow-
ników. Tel. 502 411 884

 ► Zatrudnię opiekunkę do starszej 
pani  w Oławie. Tel. 664 165 140

 ► Praca sezonowa w Niemczech Tel. 
603 701 066

 ► Dam pracę. Poszukuję tokarza do 
pracy na tokarce konwencjonalnej w 
Oławie. Tel. 505 257 266

KUPNO
 ► Kupię palety, Możliwy transport  

Tel. 661-515-308

 ► Kupię: starocie, szable, bagnety, 
zegarki, odznaki,  Tel. 502-627-675 

SPRZEDAŻ
 ► Producent rolet wewnętrznych w 

kasecie – 1 zł za cm szer. kasety, Gaj 
Oławski 11,   Tel. 537-509-599

 ► Sprzedam słomę, siano, mała 
kostka, ziemniaki paszowe, owies i 
pszenicę. Tel. 504 923 819

ZDROWIE 

LEKARSKIE

 ► SPECJALISTA LARYNGOLOG B. 
BORTNIK przyjmuje w środy  i w piątki 
„Laser Dent”, ul. Wiejska 34/2, rejestra-
cja telefoniczna od 14:30 pod nume-
rem  Tel. 71 313 88 16

 ► ESPERAL Tel. 603 606 121

 ► STOMATOLOG DR N. MED. KATA-
RZYNA ŁAGOWSKA, EasyDent Dental 
Clinic,  Tel. 71 301 66 66 www.easy-
dent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA ANDŻELIKA 
PŁOŃSKA, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA LESZEK BURY, 
EasyDent Dental Clinic,  Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► STOMATOLOG DR N. MED. 
AGNIESZKA SZULGAN-MĄDRZAK, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA JUSTYNA LE-
WANDOWSKA, EasyDent Dental Cli-
nic,  Tel. 71 301 66 66 www.easydent.
pl

 ► LEKARZ DENTYSTA Alicja Grzy-
bowska, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71-301-66-66 www.easydent.pl

UROLOG 
LEK. MED. JACEK JASTRZĘBSKI 

- SPECJALISTA UROLOG. 
PRYWATNA PRAKTYKA 
UROLOGICZNA, USG: 

UL. ŻEROMSKIEGO 12, 
NZOZ NOMED; 

WTOREK OD 16.00 DO 18.00, 
REJESTRACJA TELEFONICZNA 

PN.-PT.8.00-16.00 
TEL. 71 303 43 24

 ► GASTROSKOPIA - Gabinet chirur-
giczny: specjalista - chirurg JACEK 
RUTKIEWICZ, rejestracja, fax,  Tel. 71 
302 86 66

 ► SPECJALISTA ORTOPEDA Pry-
watny Gabinet Lekarski dr n. med. 
LESZEK MORASIEWICZ przyjmuje w 
Oławskim Centrum Rehabilitacyjnym 
Oława, ul. Zaciszna 17, środa godz 16-
18  Tel. 601 702 263

 ► LEKARZ WETERYNARII JERZY GI-
GOŁŁA, Oława Janowskiego 4, wizyty 
domowe,  Tel. 604 177 146

DERMATOLOG 
DR HAB. NAUK MEDYCZNYCH 

RAFAŁ BIAŁYNICKI - BIRULA 
ADIUNKT KLINIKI DERMATOLOGII 

LECZENIE CHORÓB SKÓRY: 
ŁUSZCZYCY, TRĄDZIKÓW, GRZYBIC, 

ŁYSIENIA, BRODAWEK, ALERGII, 
OCENA ZNAMION 

OŁAWA, UL. SIENKIEWICZA 8 
(NZOZ MEDAN). 

GABINET CZYNNY 
W PONIEDZIAŁKI I CZWARTKI 
W GODZINACH 16.00-19.00.  
KONIECZNA REJESTRACJA 

TELEFONICZNA: 
601-990-167  

www.dermatologolawa.pl 

 ► USG serca, Holter EKG, Holter ci-
śnieniowy, konsultacje kardiologiczne 
Katarzyna i Daniel Błaszczyk specjali-
ści kardiolodzy. Gabinet Prywatny ul. 
Sienkiewicza 8, Oława (NZOZ MEDAN)
rejestracja wyłącznie telefoniczna. Tel. 
698 808 606

 ► Psycholog, Oława. 530-000-673 

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM

 ► CAPRI – NIERUCHOMOŚCI Leszek 
Żyto, Oława, ul. Osadnicza 41, tel. 601-
990-187. Pośrednictwo w sprzedaży i 
kupnie mieszkań, domów. Cała oferta 
na stronie www.capri-nieruchomosci.
gratka.pl

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 3 
pokoje, 62mkw, Ip, po generalnym re-
moncie – 350tys,  BN 506540120

KUPIĘ

 ► Kupię grunt,   Tel. 692-471-877

 ► Kupię lokal usługowy Tel. 666-
855-484

 ► Kupię każde mieszkanie lub dom 
z dowolnym stanem prawnym. Szyb-
ka wypłata gotówki. Tel. 608 014 450

KUPIĘ KAŻDĄ NIERUCHOMOŚĆ, 
DOM, MIESZKANIE, DZIAŁKĘ, ITP. 

GOTÓWKA OD RĘKI 
TEL. 781 306 420

POSIADAM DO WYNAJĘCIA

 ► Wynajmę halę 150 m kw, po re-
moncie, naprzeciw Tesco, na usługi, 
magazyn Tel. 507 804 231

 ► Wynajmę lokal użytkowy w 
Oławie przy ulicy 3-go Maja 8U o 
powierzchni 51m2 z osobnym WC 
i pomieszczeniem socjalnym. Lokal 
posiada klimatyzację i ogrzewanie 
centralne. Cena 2500 netto.  Telefon 
602735547 

 ► Garaż do wynajęcia w Jelczu-La-
skowicach, ul. Cegielskiego Tel. 795 
070 885

ZAMIENIĘ

 ► Mieszkanie komunalne w Oławie  
na Oławę.  Parter, dwa pokoje- 54m kw.
 Tel. 721 285 885

BIURO NIERUCHOMOŚCI

 ► Kancelaria Nieruchomości z sie-
dzibą we Wrocławiu Rynek 60 poszu-
kuje i przyjmie do sprzedaży nieru-
chomości: działki, domy, mieszkania i 
inne.  Tel. 53 003 22 21

USŁUGI
USŁUGI RÓŻNE

 ► GEODEZJA, klasyfikacja gruntów, 
Marcinkowice, ul. Sokola Tel. 606-929-
582 www.mptgeo.pl 

 ► Usługi elektryczne, automatyka 
do bram,  603-076-223

 ► Usługi elektryczne,  Tel. 604-613-
483 

 ► Alarmy i monitoring,  Tel. 604-613-
483

 ► Klimatyzacja  604-613-483 

 ► Profesjonalne Mediacje. Tel. 605 
335 511

BHP

 ► BHP szkolenia, nadzór, doradz-
two, dokumentacja wypadkowa, oce-
na ryzyka, tel./fax 71-313-74-45 Tel. 
603 127 445, www.bhpolawa.pl

STOLARSTWO

 ► Meble Mix Marcin Zanin, kuchen-
ne, szafy, garderoby, łazienkowe oraz 
inne. Fachowe doradztwo, bezpłatne 
pomiary i solidne wykonanie. Jelcz-
-Laskowice, Tel. 609-034-113 Email:  
meblemix@wp.pl

 ► BDB MEBLE - wykonawca mebli, 
na wymiar, na zamówienie, na każdą 
kieszeń, pomiar - projekt - wycena 
- montaż - serwis, Marcin Ostrowski 
- Oława - ul. Iwaszkiewicza 48. Zapra-
szamy. Tel. 500 108 785, www.bdbme-
ble.net

SCHODY I DRZWI Z DREWNA, 
PROJEKT Z WIZUALIZACJĄ 

GRAFICZNĄ  
605 741 606 

AGD
 ► Zakład naprawy sprzętu AGD. 

Pralki, lodówki, zmywarki, zamrażarki, 
maszyny do szycia i inny sprzęt AGD. 
Oława ul. Grota-Roweckiego 4. Tel. 
502 868 817, 71-313-26-73

NAPRAWA SPRZEDAŻ SPRZĘTU 
AGD, LODÓWKI I PRALKI, 

PL. ZAMKOWY 19 
TEL. 508-267-478, 71-301-42-71

ELEKTRONIKA RTV

 ► Montaż i serwis anten satelitar-
nych, www.satix.net.pl,  Tel. 602 495 
749

 ► Serwis RTV – SAT,  Tel. 602 495 749

 ► Montaż anten i tunerów,  Tel. 604 
613 483

 ► Naprawy telewizorów, dekodery 
DVBT montaż. Dojazd gratis! Tel. 603 
701 066

CZYSZCZENIE

 ► Karcher - profesjonalne czyszcze-
nie dywanów, tapicerki meblowej 
oraz samochodowej,  Tel. 504 163 100

 ► Profesjonalne pranie dywanów, 
kanap.  Tel. 53 567 93 46

 ► DORA-MAX Usługi sprzątania ofe-
rujemy współpracę ze Wspólnotami 
Mieszkaniowymi. Tel. 791 755 040

TRANSPORT

TRANSPORT KONTENEROWY, 
PODSTAWIANIE KONTENERÓW 

POD GRUZ, ZŁOM I ŚMIECI  
TEL. 501 278 422

 ► Przeprowadzki - transport Tel. 604 
332 147

 ► Przewóz osób Tel. 604 332 147

 ► Transport HDS,  Tel. 724 768 466

HYDRAULICZNE

 ► Usługi hydrauliczne, co., wod-kan 
Tel. 503 609 482

 ► Usługi Hydrauliczne, Pompy Cie-
pła  Tel. 604 613 483

USŁUGI HYDRAULICZNE. 
ZGRZEWANIE RUR 

ELEKTROOPOROWO. 
PRZEGLĄDY INSTALACJI GAZOWEJ. 

KAMEROWANIE INSTALACJI 
SANITARNEJ.  

TEL. 602 236 330

BUDOWLANE

 ► Cyklinowanie bezpyłowe i reno-
wacja schodów,  Tel. 600 170 178

 ► Kostka brukowa HurtBruk.pl,  Tel. 
724 768 466

SK£AD OPA£U
 JELCZ-LASKOWICE, ul. Wroc³awska 10
Teren POLMOZBYTU (za stacj¹ Lotos)

Tel. 607-566-802  Tel. 607-566-803 

BEZ KOLEJKI

 WÊGIEL KOSTKA 25 Mj/kg - 

 WÊGIEL ORZECH 26 Mj/kg - 

 EKOGROSZEK JARET 23 Mj/kg 

    (worki 30 kg) - 

 EKOGROSZEK IMEXPIECHOTA 26 Mj/kg 

    SUCHY (worki 20 kg)

1500 z³/t

1390 z³/t

1450 z³/t

0 z³/t

 

 - 1900 z³/t

2240 z³/t

1300 z³/t

 1400 z³/t

 EKOGROSZEK KAZACH 26 Mj/kg - 

 KOKS ZDZIESZOWICE 28 Mj/kg - 

 PELLET PRZEMYS£OWY 6 lub 8 mm zalecany 

do pieca na ekogroszek workowany - 

 PELLET A2  do pieca z palnikiem na pellet 

workowany -

 MIA£ WÊGLOWY 23 Mj/kg - 

 DREWNO OPA£OWE pociête w klocki, brzoza, 

olcha - 

160

950 z³/t 

3300 z³ m
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REDAKCJA

„Gazeta Powiatowa - Wiadomoœci O³awskie”  
tel. i fax 71-313-70-78
internet: www.gazeta.olawa.pl;
e-mail: redakcja@gazeta.olawa.pl
55-200 O³awa, ul. Chrobrego 19; 
tel. 71 313 70 78, 

Kamil Tysa (red. naczelny), 
Jerzy Kamiñski, Zbigniew Bachul, 
Wioletta Kamiñska, Agnieszka Herba 
i Jacek Polasz.
Redakcja zastrzega sobie prawo skracania, 
adiustacji materia³ów i zmiany tytu³ów.
Za treœæ og³oszeñ redakcja nie ponosi 
odpowiedzialnoœci i nie zwraca materia³ów 
niezamówionych.

Ogłoszenia płatne mogą być oznaczone 
następująco: Reklama, Ogłoszenie 
płatne, Strona dofinansowana przez..., 
(TS) - tekst sponsorowany, (TR) - tekst 
reklamowy, Partner strony: ...

tel. i fax 71-313 70 78 
Bogus³aw Szymañski - reklama, przetargi 
e-mail: reklama@gazeta.olawa.pl

Biuro og³oszeñ w O³awie, 
ul. Chrobrego 19, tel. i fax 71 313 35 57, 

czynne: poniedzia³ek, wtorek 8-16 
œroda 9-17, czwartek, pi¹tek 8-15, 
sobota nieczynne.

Plakaty publikujemy bezpłatnie jedynie 
wtedy, gdy gazeta jest patronem medial-
nym wydarzenia.

RYZA Sp. z o.o., 
55-200 O³awa, ul. B. Chrobrego 19, 
NIP: 912-184-21-80, KRS 0000321273, 
tel. 71 313 35 57
Druk: POLSKA PRESS Sp. z o.o.
      Oddział Poligrafia
      Drukarnia Sosnowiec

DZIAŁ REKLAM

WYDAWCA

REDAGUJ¥

DOLNOŚLĄSKI 
KLUCZ SUKCESU 2012

 ► Cyklinowanie bezpyłowe, ukła-
danie parkietów i paneli, renowacja 
schodów,  Tel. 507 194 548

 ► Remonty mieszkań, łazienek, re-
gipsy, kafle, gładzie, panele, tapeto-
wanie, malowanie: wnętrz, elewacji, 
dachów + mycie Tel. 889 312 688

 ► Malowanie, tapetowanie gładź, 
regipsy, kafelki, panele, ogrodzenia 
Tel. 729 677 185

 ► Remonty - wykończenia. Regipsy, 
płytki, panele,, gładź, malowanie. Hy-
drauliczne drobne, wymiana, kabin, 
sedesów, baterii itp. Krótkie terminy. 
Elewacja nieduże. Duże doświadcze-
nie. Tel. 73 146 70 49

 ► Malowanie, przeróbki hydraulicz-
ne Tel. 698 623 537

 ► Usługi koparko-ładowarką. Tel. 
502 411 884

 ► Elektryk.  Tel. 696 422 682

UROCZYSTOŚCI
 ► Chłodnia na wesela + stół wiejski 

gratis,  Tel. 604-421-959

VIDEOFILMOWANIE

 ► Zgrywanie z kaset VHS na DVD. 
3 Maja 8u/2a.  Tel. 792-502-051

ZESPOŁY
 ► Dj Robi - wesela, integracje, ple-

nery, scena - doświadczenie - ponad 
20 lat, Tel. 507 053 028 www.djrobi.pl 

 ► For You,  Tel. 604-421-959

TŁUMACZENIA
 ► Mgr EWA JÓŹKÓW – tłumacz przy-

sięgły j. niemieckiego. Tłumaczenia 
przysięgłe i zwykłe Tel. 605-292-921 

 ► Vision jobs - tłumaczenia przysię-
głe i zwykłe  wszystkie języki. Oława, 
ul. Magazynowa 3/9,  Tel. 71 758 48 40 
www.visionjobs.com

KOMPUTERY
 ► Pogotowie i serwis komputerowy, 

rozwiążę każdy problem, dojazd do 
klienta, 10-letnie doświadczenie, ta-
nio, szybko, solidnie Tel. 603 715 185

 ► S-Computers komputery, kasy fi-
skalne, serwis, NC+, 3 Maja 8u/2a,  Tel. 
792 502 051

 ► Romicom: komputery, telefony 
komórkowe, E-papierosy, serwis te-
lefonów, drukarek, komputerów. Re-
generacja tuszy i tonerów, ul. B. Chro-
brego 20f  Tel. 503 149 152

ODDAM
 ► Oddam za darmo kartony suche 

i czyste. Możliwość stałego coty-
godniowego odbioru w Oławie i w 
Jelczu-Laskowicach. Do spalenia, pa-
kowania. Odbiór własnym środkiem 
transportu. Informacja pod numera-
mi telefonów: 660 618 206, 535 989 
435.

MOTORYZACYJNE
KUPIĘ KAŻDE AUTO DO 10.000 ZŁ, 

PŁACIMY NAJWIĘCEJ 
TEL. 504-004-956

SKUP AUT ZA GOTÓWKĘ, 
NAJLEPSZE CENY 
TEL. 781 306 420

P³ywalnia 
Miejska

w Jelczu-Laskowicach

Sauna

czynna:
 poniedzia³ek-pi¹tek w 

godz. 8.00-22.00

 sobota w godz. 10.00-

22.00 

 niedziela w godz. 

10.00-21.00

 

 poniedzia³ek-pi¹tek w 

godz. 16.00-22.00

 sobota w godz. 15.00-

22.00

 niedziela w godz. 

     15.00-21.00

OSTATNIE WEJŒCIE 
NA BASEN:

 Poniedzia³ek – Sobota 

godz. 21:00

 Niedziela godz. 20:00
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Litery z zaznaczonych kolorem ¿ó³tym kratek, czytane rzêdami poziomymi, utworz¹ przys³owie 

ludowe, które stanowi koñcowe rozwi¹zanie krzy¿ówki.

Poziomo:  1) specjalista od jakoœci i smaku wina;  6) dzia³aj¹ca w ramach Armii Krajowej grupa od 

dywersji i zamachów;  9) wœród owoców morza;  10) „Rudy” z serialu z psem Szarikiem;  11) 

jedna z funkcji trygonometrycznych;  12) otok nad g³ow¹ œwiêtego;  13) ma swoj¹ stolicê w 

Innsbrucku;  16) miœ z eukaliptusa;  19) mityczna matka Perseusza;  21) prze³ajowy wyœcig 

kolarski;  22) obopólne  porozumienie;  23) potocznie o lakierach, farbach i lekach do rozpylania;  

26) piero¿ki wigilijne;  29) grupa sportowych reprezentantów;  32) bêdzie met¹ tegorocznego 

„Rajdu Koguta”;  33) dekoracyjna rabatka, kwietnik;  34) mówi¹, ¿e „nie wszystko co siê œwieci”;  

35) artystyczne bukieciarstwo rodem z Japonii;  36) sekretna mowa;  37) kalendarzowy kolega 

Damiana.

Pionowo:  1) obóz koncentracyjny, kolonia karna, ³agier;  2) nasz rodzimy Pierre, Pedro czy Peter;  

3) najpopularniejszy to barciñski;  4) stos, kupa rupieci;  5) nie zawsze zgodna z teœciow¹;  6) 

d³uga damska bluzka, bezrêkawnik;  7) warzywo dobre na zupê i na… halloween;  8) rzymska 

bogini ogniska domowego;  14) belgijskie miasto, okryte z³¹ s³aw¹, gdzie podczas I wojny 

œwiatowej zosta³ u¿yty gaz bojowy;  15) paso¿yt jelitowy, czêsty u dzieci;  17) staro¿ytne obrzêdy 

religijne ku czci bogów, dziœ to… rozwi¹z³a zabawa;  18) kolarz w ¿ó³tej koszulce;  20) wêdrowny 

ptak wodny;  24) dzieñ przed weekendem;  25) przyjemnie ³askocze nasz nos;  26) bohater 

powieœci J.F. Coopera „Ostatni Mohikanin”;  27) miejsce wystêpowania kopalin;  28) w 

koœcio³ach przejœcie za o³tarzem g³ównym;  29) taniec, but lub… potocznie o œmia³ku, chojraku;  

30) cukierek z rulonika;  31) w parze z katod¹.                                                                                                                               

KRZY¯ÓWKA Z PRZYS£OWIEM

 (kram)

eprasa.pl 318da1fc8c
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Co dobre dla innych, nie musi być dobre 
dla ciebie. Nie poddawaj się naciskom 
i zachowaj własne zdanie w sprawie. Ty-
dzień zapowiada się ciekawie. Nie powinno 
zabraknąć spotkań i spraw do załatwienia. 
Możesz zrealizować dawne zamierzenia. 

(21.03-20.04)

BARAN

Nie spodziewaj się, że nagle pojawi się 
ktoś, kto odmieni twoje życie. Nawet 
jeżeli coś się wydarzy, to przed tobą 
jeszcze długa droga. Zastanawiaj się nad 
każdym krokiem, bo twoje decyzje będą 
wiążące. Możesz spróbować szczęścia na 
loterii, masz szansę. 

(22.05-21.06)

BLIŹNIĘTA

Początek tygodnia - wesoły i w doborowym 
towarzystwie. Będziesz dużo pracować, ale 
poradzisz sobie znakomicie. Jeżeli szef 
nie doceni cię teraz, zrobi to następnym 
razem. W weekend pojawi się w twoim 
życiu ważna osoba. 

(23.09-23.10)

WAGA

Będziesz w doskonałym humorze i nie bez 
powodu. Już od wtorku miłe niespodzianki 
ze strony życzliwych osób lub członków 
rodziny. W pracy nie powinno być istotnych 
zmian. Życie uczuciowe będzie kwitło. 

(23.07-22.08)

LEW

Nie powinieneś narzekać, bo wszystko 
potoczy się korzystnie. I tym razem nie 
zawiodą przyjaciele. Pamiętaj o nich, 
wkrótce mogą ciebie potrzebować. Finanse 
na niezmienionym poziomie. W miłości 
małe przejściowe ochłodzenie.

(23.11-21.12)

STRZELEC

Nowe sytuacje i miejsca nie wystraszą, 
zmobilizują do działania i podejmowania 
decyzji. Niektóre sprawy okażą się ważne 
i niecierpiące zwłoki. Życie osobiste 
będzie się toczyło spokojnie, wokół domu 
i rodziny. Możliwe niewielkie remonty lub 
generalne porządki. 

(21.01-20.02)

WODNIK

Początek tygodnia - znakomity. Potem 
możesz poczuć się zmęczony nadmia-
rem wrażeń. Znaki szczególnie łaskawe 
- Koziorożec i Waga. Mimo nawału pracy 
postaraj się znaleźć czas dla rodziny. Ktoś 
bardzo cię potrzebuje. 

(21.04-21.05)

BYK

Twoje wysiłki w porządkowaniu spraw 
domowych na nic się nie zdadzą, jeżeli 
nie zapytasz o zdanie członków rodziny. 
Zastanów się, czy nie jesteś zbyt drobia-
zgowy. Nerwy nic nie pomogą. Zapowiada 
się udany weekend. Możliwy wyjazd lub 
miłe odwiedziny. 

(22.06-22.07)

RAK

Zdrowie nie będzie najlepsze, samopo-
czucie również. Zadbaj o siebie póki czas. 
W sprawach sercowych niewiele się zmieni. 
Będziesz czuł się bezpieczny i potrzebny. 
Zaufaj intuicji w pracy, nie zawiedziesz się. 

(24.10-22.11)

SKORPION

Ten tydzień będzie wyjątkowo pracowity 
i spokojny. Masz wiele spraw do załatwie-
nia, dlatego skoncentruj się na nich i nie 
rozpraszaj uwagi drobiazgami. Efekty nie 
przyjdą szybko, ale będą zadowalające. 
Pod koniec tygodnia może nieco szwan-
kować zdrowie. 

(23.08-22.09)

PANNA

Pewna nieoczekiwana wiadomość nieco 
pokrzyżuje plany zawodowo-finansowe. 
Nie będzie to nic wielkiego, ale wprowadzi 
zamieszanie. Wystrzegaj się kłótni i nie-
zręcznych sytuacji. Panna lub Rak pomogą 
rozwikłać pewien problem. 

(22.12-20.01)

KOZIOROŻEC

Sytuacja domowa nie zmieni się. Dobre 
perspektywy pojawią się w piątek lub 
sobotę. W sprawach sercowych - nowe 
problemy, ale tylko przejściowe. Kondycja 
i zdrowie będą zadowalające, finanse 
poprawią się.

(21.02-20.03)

RYBY

Twórzmy wspólnie 
FOTOGRAFICZNĄ historię Oławy

(132)

Zdjęcie nr 1 pochodzi 
z albumu Poldka Kalinow-
skiego i wykonane zostało 
w 1952 roku w ogrodzie 
przy ulicy Parkowej 5. 
Na zdjęciu widzimy pana 
Adolfa Górskiego, Poldka 
Kalinowskiego, St. Pła-
ziaka i Grażynę Gęborską 
- w głębi Zakłady Gazow-
nicze, jedne z najstarszych 
na ziemiach polskich, 
a powstałe w XIX wieku.

Zdjęcie nr 2 zrobiłem 
w 1966 - po lewej wjazd na 
ul. Gazową. W głębi widać 
zbiorniki na gaz - były 
trzy sztuki. Po prawej bu-
dynek biurowy gazowni, 
w którym dziś mieści się 
Prokuratura Rejonowa. 

Zdjęcie nr 3 zrobiłem 
w 1966 roku - w budynku 
widocznym na zdjęciu 
odbywała się produkcja 
gazu z węgla koksującego 
- jako produkt uboczny po-
wstawał wtedy koks. Gaz 
w Oławie był używany od 
celów domowych - spala-
no go w kuchenkach ga-
zowych w mieszkaniach, 
w podgrzewaczach do 
ciepłej wody, używano do 
przemysłu i oświetlenia 
ulic lampami gazowymi, 
których było ponad 100. 
Po przyłączeniu Oławy do 
ogólnopolskiej sieci gazo-
wej pod koniec lat 60., na 
początku lat 70. wyburzo-
no gazownię i dziś w tym 
miejscu mieści się Hotel 
Marta. 

LESŁAW MAZUR 
autor albumu „Oława w latach 

60. i 70. ubiegłego wieku na 
fotografiach Lesława Mazura”

1

2

3
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sport
Kontakt: kamil.tysa@gmail.com

„Volley” wciąż 
w grze o play-off y

s.27

STRZELECTWO 
Działo się! 

Klub Strzelecki LOK Oława 
rozpoczął sezon 2024, 
organizując Noworoczne 
Zawody Strzeleckie

Na strzelnicy miejskiej 
przy ul. Rybackiej 13 stycznia 
spotkali się sympatycy strze-
lectwa sportowego. Mroźna 
pogoda nie odstraszyła za-
wodników, a dla wszystkich 
przygotowano gorące kieł-
baski z ogniska oraz kawę 
i herbatę.

- Propagujemy strzelectwo 
sportowe, umożliwiając zdro-
wą i bezpieczną rywalizację 
- mówi Marek Połchowski, 
sekretarz LOK Oława. - Broń 
palna na pewno kojarzy z woj-
skiem i obronnością, ale są 
również bardzo ciekawe dys-
cypliny sportowe. Prowa-
dzenie zawodów, treningów 

i posiadanie broni oraz amu-
nicji wymaga specjalnych 
pozwoleń. 

Na zawodach strzelano 
z karabinka sportowego kal. 
5,6mm, na odległość 50 m 
w postawie leżącej.Pełna li-
sta zawodników i punktacja 
dostępna jest na strzelnicy 
pneumatycznej LOK. 

W kategorii młodzik-mło-
dziczka do lat 15 zwyciężył 
Bartosz Miśkowiec, drugie 
miejsce zajął Stanisław Ku-
biak, a trzecie Michał Kłeczek. 
Wśród juniorów-juniorek do 
lat 20 wygrała Karolina Filuba, 
drugi był Bartosz Kroczek, 
a trzeci Stanisław Zamor-
ski. W kategorii seniorów 

i seniorek powyżej 20 roku 
życia wygrał Henryk Szyba. 
Na podium stanęli też Julian 
Kroczek i Dariusz Witka.

- Dziękujemy naszej pro-
fesjonalnej kadrze za przy-
gotowanie i przeprowadze-
nie zawodów - kontynuuje 
Połchowski. - Dziękujemy 
oławskim mediom, portalom 

i OTVK za okazane wsparcie 
medialne. Dziękujemy zaprzy-
jaźnionej drużynie „Jantar”, 
pasjonatom broni ASG, którzy 
przeprowadzili zespołową 
strzelecką grę terenową z uży-
ciem realistycznie wyglądają-
cych replik broni. Zapraszamy 
na treningi i następne zawody 
LOK Oława. W 2024 roku 
planujemy przeprowadzić 
pięć rund. Kolejne zawody 
„O puchar wiosny” odbędą się 
16 marca.

(KT)

Nowy ROK, nowy sezon

Najlepsi zostali uhonorowani medalami i pucharami
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Rywalizacja była zacięta
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SZACHY 
Jest forma 

Sześcioro reprezentantów 
MGLKSz Parnas Oława 
wzięło udział w zorgani-
zowanym we Wrocławiu 
XI Turnieju Szachowym 
o Puchar Dolnośląskiego 
Związku Szachowego

Zawody nie należały do 
najłatwiejszych, jednak oław-
scy szachiści zaprezentowali 
się z bardzo dobrej strony. 
W grupie A świetnie spisali się 
Aliaksandr Tyszecki i Szcze-
pan Wilgosz. „Sasza” zdobył 
4,5 pkt z dziewięciu partii, 
natomiast Szczepan 3,5 pkt. 
Obaj zanotowali też zysk ELO 
- Sasza +25 pkt a Szczepan + 
18 pkt. 

W grupie B niełatwego wy-
zwania podjęli się: Ola No-
wak, Bartek Woźniak, Kacper 
Kruszelnicki i Wojtek Gucwa. 
Wszyscy zagrali na miarę 
swoich możliwości, zdoby-
wając cenne doświadczenie 
w mocnym turnieju. Kacprowi 

i Bartkowi udało się zwiększyć 
ranking fide o odpowiednio 
+15 i +19. Najwyższe miej-
sce wśród reprezentantów 
„Parnasa” osiągnął Wojtek, 
który prawdopodobnie zawita 
do elitarnej grupy „elowców”.

Trener Łukasz Kłyków 
mówi: - Gratuluję naszym 
zawodnikom i dziękuję za 
dzielną walkę i piękne repre-
zentowanie Oławy. Dziękuje-
my również rodzicom, którzy 

codziennie, z dużym poświę-
ceniem pomagali z dojazdami 
do Wrocławia. Kłaniamy się 
także organizatorom - Dol-
nośląskiemu Związkowi Sza-
chowego, Fundacji im. Adolfa 
Anderssena oraz klubowi spor-
towemu AZS Wratislavia za 
zorganizowanie bardzo dobre-
go turnieju. Warto zaznaczyć, 
że dodatkowy oławski akcent 
stanowił sędzia Mateusz Bed-
narczyk.

(KT)

Trudny turniej i dobra POSTAWA oławian

Jedną z reprezentantek oławskiego klubu była Ola Nowak

fo
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Wyniki z 21 stycznia

MGLKS „SOBIESKI” OŁAWA - UMKS „VOLLEY” 
GŁOGÓW 

- MECZ PRZEŁOŻONO NA 2 MARCA.

KPS ŚWIDNICA - MKS „CHEŁMIEC WODOCIĄGI” 
WAŁBRZYCH 0:3

KKS „MINE MASTER” ZŁOTORYJA - AZS AWF 
WROCŁAW 3:1

TABELA PO XVI KOLEJCE

1. #VolleyWrocław 16 45 45:7
2. MKS Wałbrzych 16 31 36:22
3. SPS Wrocław 11 26 27:10
4. MGLKS „Sobieski” Oława 12 24 26:14
5. KKS Złotoryja 14 18 23:29
6. AZS AWF Wrocław 16 14 20:38
7. UMKS „Volley” Głogów 8 13 15:14
8. KS „Olimpia” Jawor 11 9 13:26
9. KPS Świdnica 16 0 3:48

*

Tabela III ligi dolnośląskiej

Oławianki rozegrają następny mecz dopiero 11 lutego 
i będzie to zaległy wyjazdowy pojedynek z UMKS „Volley” 
Głogów.

(POL)
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SIATKÓWKA 
II liga 

Jelczańskie Lwy punktują 
w kratkę, ale wciąż są 
w grze o awans do fazy 
play-off

Po bolesnej porażce 2:3 
z ekipą MLKS Iwaniccy Gu-
bin, która w tym momencie 
wygląda na głównego rywala 
w walce o pierwszą czwór-
kę, podopieczni Krzysztofa 
Janczaka i Krzysztofa Pilawy 
mieli do rozegrania dwa mecze 
w ciągu tygodnia. 

W środę 17 stycznia zmie-
rzyli się na wyjeździe z ZA-
KSĄ Strzelce Opolskie, która 
po piętnastu kolejkach zajmo-
wała przedostatnie miejsce 
w tabeli z zaledwie dziesię-
cioma punktami na koncie. 
Czwarty w stawce „Volley” 
był więc faworytem dla któ-
rego liczyło się tylko zwycię-
stwo za trzy punkty. 

Początek spotkania był wy-
równany, obie ekipy grały 
punkt za punkt i żadna nie 
potrafiła wypracować więk-
szej przewagi. Mieliśmy 7:7, 
11:11, a potem 16:16. Dopiero 
w drugiej fazie seta inicjatywę 
przejęli podopieczni Krzysz-
tofa Janczaka i Krzysztofa 
Pilawy. Zdobyli dwa punkty 
z rzędu, po chwili powiększyli 
przewagę do trzech oczek i z 
każdą minutą nabierali pewno-
ści siebie. W samej końcówce 
ZAKSA zaczęła odrabiać stra-
ty i przy 24:24 trzeba było grać 
na przewagi. Set trwał jeszcze 
chwilę, kończąc się ostatecz-
nie wynikiem 30:28 dla gości. 

Na fali tego zwycięstwa, 
siatkarze z Jelcza-Laskowic 
świetnie weszli w drugą par-
tię. Zaczęli ją od prowadzenia 
6:1 i skupili się już tylko na 
utrzymywaniu bezpiecznej 
przewagi. Poturbowany rywal 
próbował straty odrabiać, ale 
tym razem nie był w stanie 
zbliżyć się w okolice remisu. 
„Volley” zaczął powiększać 
przewagę i w pewnym mo-
mencie prowadził już 20:12. 
Wynik tego seta - 25:18. 

W trzeciej części meczu 
należało już tylko postawić 
kropkę nad i, co - jak poka-
zuje ten sezon - często bywa 
najtrudniejsze. Przyjezdni 
zaczęli jednak dobrze, znów 
szybko wypracowując prze-
wagę, choć nie tak okazałą 
jak jeszcze kilkanaście minut 
wcześniej. Gospodarze tym 
razem odrobili straty i od stanu 
7:7 grano punkt za punkt. Ner-
wowo zrobiło się gdy ZAKSA 
prowadziła 15:13 oraz 16:14. 
Po dobrych akcjach „Volleya” 
znów był remis (18:18) i od 
tamtego momentu to Jelczań-
skie Lwy punktowały częściej. 
Po udanej końcówce udało 
się wygrać 25:20, a w całym 
meczu 3:0. 

***
Trzy dni później do Centrum 

Sportu i Rekreacji przyjechał 
wicelider - KS Rudziniec. Na-
leżało się spodziewać trudniej 
przeprawy, w której ekipa IM 
Rekord Volley Jelcz-Laskowi-
ce nie był faworytem. Sezon 
2023/2024 bywa jednak nie-
przewidywalny, więc liczne 
grono kibiców, z nowo po-

wstałym fanklubem na czele, 
głośno dopingowało swoich 
ulubieńców. 

Zaczęło się od dwóch 
punktów zespołu z Rudzińca 
i jednym po stronie Jelcza-
-Laskowic. Kilka kolejnych 
minut przyniosło zwiększenie 
przewagi gości do pięciu, 
a potem sześciu oczek. Wtedy 

trener Krzysztof Janczak po 
raz pierwszy poprosił o czas, 
ale po powrocie na parkiet 
wiele się nie zmieniło. KS grał 
lepiej, ale siatkarze „Volleya” 
bez wiary, że z rywalem tego 
kalibru, będą w stanie cokol-
wiek ugrać. W pierwszym 
secie przegrali 16:25. 

Fatalnie rozpoczął się też 

drugi, bo od wyniku 0:4. Przy 
6:10 zrobiło się nerwowo, 
gdy sędzia główna Aleksandra 
Kurowska dwukrotnie podjęła 
kontrowersyjne i niekorzystne 
dla gospodarzy decyzje. Uwie-
rzyć nie mogli w to zawodnicy, 
a upust emocjom dali trenerzy. 
Krzysztof Pilawa został uka-
rany żółtą kartką, a drużyna 
wznowiła grę z dużym poczu-
ciem niesprawiedliwości. Pod-
denerwowani i zmotywowani 
siatkarze z Jelcza-Laskowic 
wrócili na parkiet w bardzo 
dobrym stylu. Zdobyli kilka 

punktów i doprowadzili do 
wynikiu 11:11. Wtedy szkole-
niowiec z Rudzińca poprosił 
o czas i na nowo ułożył grę 
swoich podopiecznych. Po 
przerwie KS zaczął punkto-
wać seriami, a „Volley” nie 
był w stanie nawiązać walki. 
Wynik 17:25. 

W trzeciej partii goście 
szybko zbudowali przewa-
gę i część zgromadzonych 
kibiców straciła nadzieję, 
że „Volley” może jeszcze 
odwrócić losy tego meczu. 
W późniejszej fazie zawodnicy 
z J-L próbowali odrabiać stra-
ty, ale doświadczenie i klasa 
przeciwnika sprawiły, że nie-
wiele dało się już zrobić. KS 
Rudziniec wygrał 25:22, a w 
całym meczu 3:0. 

***
Mimo porażki z wicelide-

rem IM Rekord Volley Jelcz-
-Laskowice wciąż ma o co 
walczyć. Do zakończenia run-
dy zasadniczej pozostało pięć 
kolejek ligowych. Rywalizacja 
o miejsca 1-4, premiowane grą 
w fazie play-off  jest niezwykle 
zacięta. Podopieczni Krzyszto-
fa Janczaka i Krzysztofa Pila-
wy zajmują czwarte miejsce, 
co oznacza, że gdyby sezon 
zakończył się w tym momen-
cie, zagraliby w play-off ach 
o awans do I ligi. Przewaga 
nad zespołami z Gubina i Bie-
lawy wynosi odpowiednio 
1 i 2 punkty, więc nie ma już 
miejsca na błędy.

TEKST I FOT.: KAMIL TYSA 

ktysa@gazeta.olawa.pl

ZAKSA Strzelce Opolskie - IM Rekord Volley Jelcz-Laskowice 0:3 (28:30, 18:25, 20:25) 
IM Rekord Volley Jelcz-Laskowice - KS Rudziniec 0:3 (16:25, 17:25, 22:25)

Wyjazdowe zwycięstwo i DOMOWA porażka

W meczu z Rudzińcem kapitan Jędrzej Maćkowiak miał wiele 
powodów, by łapać się za głowę

Wiele uwag do gry swoich podopiecznych miał trener Krzysztof Janczak

Wciąż jest o co walczyć w tym sezonie

Kibice wierzą, że uda się zakończyć sezon w pierwszej czwórce

Wyniki XVI i XVII kolejki

VOLLEY RADOMSKO - CHEŁMIEC WAŁBRZYCH 
2:3 (25:22, 25:21, 25:27, 21:25, 9:15)
BIELAWIANKA-BESTER - AZS STOELZLE 
CZĘSTOCHOWA 
3:1 (23:25, 25:19, 25:14, 25:23)
WKS WIELUŃ - SOBIESKI ŻAGAŃ 
3:0 (25:12, 25:16, 25:12)
KS RUDZINIEC - CZARNI RZĄŚNIA 
3:0 (25:12, 25:12, 25:14)
ZAKSA STRZELCE OPOLSKIE - IM REKORD 
VOLLEY JELCZ-LASKOWICE 
0:3 (28:30, 18:25, 20:25)
MLKS IWANICCY GUBIN - IKAR LEGNICA 
1:3 (22:25, 25:22, 19:25, 22:25)

*

MLKS IWANICCY GUBIN - VOLLEY RADOMSKO 
3:1 (25:19, 25:14, 23:25, 25:20)
IKAR LEGNICA - ZAKSA STRZELCE OPOLSKIE 
2:3 (24:26, 25:19, 25:11, 22:25, 10:15)
IM REKORD VOLLEY JELCZ-LASKOWICE - KS 
RUDZINIEC 
0:3 (16:25, 17:25, 22:25) 
CZARNI RZĄŚNIA - WKS WIELUŃ 
1:3 (25:19, 16:25, 19:25, 22:25)
SOBIESKI ŻAGAŃ - BIELAWIANKA-BESTER 
1:3 (25:23, 23:25, 18:25, 23:25)

CHEŁMIEC WAŁBRZYCH - AZS STOELZLE 
CZĘSTOCHOWA 
3:0 (25:19, 27:25, 25:18) 

TABELA

1. WKS Wieluń  17  48  55:10
2. KS Rudziniec  17  42  46:16
3. Dr OKO Ikar Legnica  17  33  42:28 
4. IM Rekord Volley J-L  17  29  37:30
5. MLKS Iwaniccy Gubin  16  28  35:29
6. Bielawianka Bester B.  17  27  36:34
7. WKS Sobieski Żagań  17  25  34:36
8. KPS Chełmiec Wałbrzych  16  20  28:34 
9. LKS Czarni Rząśnia  17  20  26:37 
10. AZS Stoelzle Częstoch.  16  14  21:39 
11. ZAKSA Strz.Opolskie  16  12  17:39 
12. Volley Radomsko  17  2  11:51

***
Kolejny mecz IM Rekord 

Volley Jelcz-Laskowice 
rozegra na wyjeździe z li-
derem, WKS-em Wieluń. 
Spotkanie zaplanowano na 
3 lutego.

(KT)

Tabela II ligi 
siatkówki 
mężczyzn
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